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wychodzi dwa razy dziennie
Odpowiedzialni kierownicy działów: kultury I sztuki Witold Noskowski gospodarczego I giełdowego dr Mariet» Chrlmlkowski, 

wiadomości potocznych Bogdan Piotrowski, za inne działy odpowiada Zdzisław Antoniewicz, wszyscy w Poznaniu.
Wydawnictwo Sp Akc Drukarnia Polska 

w Poznaniu, św Marcin 70

Poznań, 5 marca.

Tło rewolucji 
w Grecji

W przewrotach politycznych, jakie 
nawiedzają Grecję raz po raz, można 
zauważyć tę wspólną cechę, że trudno 
tam naogół ustalić granicę między tłem 
ideowem prądów rewolucyjnych a ry­
walizacją interesów poszczególnych 
przywódców partyjnych.

Z szczupłych narazie danych z tere­
nu obecnej rewolucji trudno dać pełny 
obraz sytuacji. Jedno wszak .jest, zda- 
je się. pewne, że korzenie powstania 
zbrojnego tym razem leżą nietylko w 
tarciach wewnętrznych, ale i w rozbież­
ności sądów w narodzie na politykę za­
graniczną Grecji. Źe z tego powodu 
mogło było dojść aż do otwartej rewo­
lucji, z udziałem wojska i floty, świad­
czy tylko, jak żywotnemi w opinji grec­
kiej są także sprawy zagraniczne pań­
stwa i jakiem cieszą się. zainteresowa­
niem w społeczeństwie.

Grecja, od czasu zakończenia woj­
ny, była nie samym tylko obiektom w 
grze politycznej wielkich mocarstw — 
Włoch, Francji, Anglji — tak jak to 
miało miejsce przed wojną. Dążyła ona 
wytrwale do „emancypacji“ i starała 
się przeistoczyć z przedmiotu w czynny 
podmiot polityki południowo - euro­
pejskiej. Punkt kulminacyjny znacze­
nia Grecji w koncercie państw połud­
niowo - europejskich przypadł na luty 
roku zeszłego, kiedyto w Atenach za­
warty został bałkański pakt gwaran­
cyjny, ustalający nienaruszalność gra­
nic między Grecją, .Jugosławją, Rumu­
nią i Turcją, - Słusznie mogła Grecja 
być zadowolona z tego obrotu rzeczy, 
który zamykał przedewszystkiem bu­
rzliwy okres zmagań jej z sąsiadem tu­
reckim i ujmował śmiałe zamysły dyk­
tatora z Angory w- jego polityce euro­
azjatyckiej w ramy' tak pożądanego dla 
Grecji „status quo“. Wówczas to na­
wet Venizelos, liberalny opozycjonista 
Polityki zagranicznej p. Maximosa, o- 
słabił ostrze swoich ataków prze­
ciw rządowi, wyczekując, jaki obrót 
weźmie ta pełna optymistycznego roz­
machu „bałkańska" polityka Grecji.

Tymczasem zainaugurowany po­
myślnie rok miał wkrótce przynieść 
rozczarowania. Stara rywalka Grecji, 
Turcja, nie może ścierpieć, aby nici 
polityki wokoło morza Egejskiego ¡kon­
centrowały się w Atenach. Forsuje 
więc zbliżenie z innymi kontrahenta­
mi paktu bałkańskiego i w chwili, gdy 
między stolicami zachodnio - europej- 
skiemi a Genewą podróżują ministro­
wie spraw’ zagranicznych rozmaitych 
krajów z projektami „paktów“, ruchli­
wy Rumun p. Titulescu, mając Turków 
po swojej stronie, montuje ściślejszy 
jeszcze związek państw bałkańskich, 
który przybiera postać t. zrw. „ententy 
bałkańskiej“.

Twór ten oparty jest na wzorach 
Małej Ententy, a turecki minister spraw 
zagranicznych, Tewfik Ruszdi bej (po 
przeprowadzonej reformie nazwisk tu­
reckich nazywa się on obecnie Araz) 
jeździ do Paryża. Ententa bałkańska

Wszędzie wyścig zbrojeń
Anglja znacznie podwyższyła swój budżet wojskowy — ?iN:etyiko siły Niemiec, ale 
i duch, w którym ten naród jest zorganizowany, przyczynia się do ogólnego uczucia 

niebezpieczeństwa“ — stwierdza MacDonaid
Londyn. (PAT.) Projekt budżetu 

wojskowego na r. 1935,30 przewiduje 
zwiększenie kredytów’ o 3 miljony 950 tys. f szt.
»•^°n^yn (PAT1. Ogłoszony w for­
mie „Białej Księgi“ preliminarz bud- 1

.V’.°jsikowy» opiewający na 43 i po? miij. ft. poprzedzony został ob- ! 
szernem uzasadnieniem przez MacDo- 
nalda w imieniu rządu.

W uzasadnieniu tern premjer 
stwierdza, że ostatnie wypadki wyka­
zały, iż dotychczasowy międzynarodo­
wy aparat polityczny nie wystarcza 
ula utrzymania pokoju. Narody wciąż 
jeszcze nie wyrzekły się używania 
przemocy lub grożenia nią.

MacDonaid podkreśla, że ostatnie 
wydarzenia wykazały, iż jeśii braki w i 
organizacji obrony nie zostaną uzu­
pełnione, to W. Brytanja nie będzie już ' 
posiadała odpowiedniego po­
ziomu tej obrony i nie będzie mogła 
na wypadek napaści zapewnić dosta­
wy żywności ludności oraz ochronić ją 
przed atakiem napowietrznym Pre­
mjer omówił dalej stan zbrojeń Nie­
miec i pisze:

„W listopadzie 1934 r. rząd J K. M., 
n:ie zgadzając się z naruszeniem trak­
tatu wersalskiego, zwrócił pewną uwa­
gę na zbrojenia Niemiec Gdyby te 
zbrojenia trwały nadał na obecnym 
poziomie, to istniejące już obawy są-

Posiedzenie Sejmu
Warszawa (Tel. wł.) Najbliższe 

posiedzenie Sejmu odbędzie się w pią­
tek dnia 8 marca o godz. 10 rano.

Porządek dzienny wypełniony jest 
prawie całkowicie sprawami podatko­
wemu Znajdują się na nim sprawo­
zdania komisji skarbowej o projekcie 
ustawy o pobieraniu odsetek od zale­
głości w podatkach państwowych i in­
nych daninach publicznych, o opodat­
kowaniu cukru skrobiowego i kwasu 
węglowego, o zmianie ustawy o pań­
stwowym podatku dochodowym, o 
zmianie przepisów o opłatach stem­
plowych, wreszcie o wypuszczeniu bi­
letów skarbowych, (w)

ma znacznie szerszy zasiąg, niżli pier­
wotny układ ateński. Wyprowadza u- 
czestników na szersze tory europej­
skiej polityki, z której wszyscy — Ru- 
munja, Turcja, Jugosławia. — wynieść 
mogą dla siebie korzyści, — z wyjąt­
kiem jednej Grecji. Stosunek sił, nie- 
zawsze życzliwych dla Grecji, przesu­
wa się. Turcja wprowadza w miastach 
Azji Mniejszej obostrzenia natury go­
spodarczej przeciw obcym kupcom, 
które dotykają przedewszystkiem Gre­
ków. Dotkliwie też odczuwa kler grec­
ki zakaz noszenia sukni duchownych 
na całym obszarze republiki tureckiej, 
co wyrasta do wielkiej kwestji poli­
tyczno - prestiżowej. Zza granicy buł­
garskiej słychać głosy złowrogie, do­
wodzące, że irredenta, skierowana prze­
ciw greckiej Tracji znów podnosi gło­
wę. Słowem każdy z „braci“ bałkań­
skich ostrzy sobie zęby przeciw sprzy­
mierzeńcowi greckiemu.

W tych warunkach wzmagała się w

siadów Niemiec wzrosną i pokój możo 
ulec zagrożeniu. Pragnienie pokoju, 
wyrażone przez przywódców Niemiec 
powitane zostało przez gabi .et brytyj­
ski z radością, lecz rząd W Brytanii 
musi stwierdzić, że nietylko siły Nie­
miec, ale i duch, w którym ten naród 
jest zorganizowany, przyczynia się do 
ogólnego uczucia niebezpieczeństwa. 
Rząd J K M. nie może również za­
mknąć oczu na wzrost zbrojeń wszę­
dzie na świecie, w Sowietach, Japo- 
nji, St. Zjd. i gdzieindziej. Nie wolno 
nam pominąć tego wzrostu zbrojeń, 
musimy rozważyć własne braki.“

MacDonaid podkreśla dalej, że roz­
wój wojsk napowietrznych wystawia 
W. Brytanję na jeszcze większe nie­
bezpieczeństwo i nakłada dodatkowe 
ciężary zbrojeniowe, nie zmieniając 
zresztą żywotnych konieczności w za­
kresie bezpieczeństwa na morzu. Z

Niemcy odraczają wizytę Simona
Berlin. (Tel. wl.) Ogromne wra­

żenie w kołach politycznych wywołał 
komunikat N. B. I. we wtorek w po­
łudnie, donoszący o wysłaniu przez 
min. sriaw zagranicznych von Neu- 
ratha do rządu angielskiego prośby o 
odłożenie na czas późniejszy ustalonej 
już wizyty min. Simona.

Bismarck wzorem dla Hitlera
Londyn. (Tel. wł.) „Daily 

Mail“ omawiając w artykule wstęp­
nym podróż min. Simona do Berlina 
stwierdza, że jego zadanie nie będzie 
należało do łatwych. Jako członek rzą­
du brytyjskiego od trzech lat pracował 
w londyńskiej atmosferze pacyfizmu i 
sentymentalizmu. Teraz będzie się mu- 
siał nagle dostosować do berlińskich 
warunków, gdzie panuje nastrój trzeź­
wej rzecz*— '-Mści.

Atenach w ciągu ostatnich miesięcy at­
mosfera coraz bardziej przeciwna rzą­
dowi. Opozycja Venizelosa rosła na 
siłach, bo miała dość tematu do kryty­
ki; ponieważ zaś należy również do 
zwyczajów bałkańskich, że armja nie 
stroni od polityki, więc element ten 
czekał tylko na hasło, aby zaważyć orę­
żem na szali wypadków. Tak było i 
tym razem, że przyczyny w dużym stop­
nia natury zewnętrzno - politycznej 
skłoniły oddziały wojskowe do zbrojne­
go wystąpienia przeciw rządowi.

Zpośród skąpych narazie głosów o- 
pinji zagranicznej warto zanotować ko­
mentarze o ostatnich wypadkach prasy 
francuskiej i angielskiej. Dzienniki 
angielskie, przy całej swej lojalnej oce­
nie wybitnej roli Venizelosa w życiu 
dzisiejszej Grecji, podają w wątpliwość 
jego ostatnie posunięcie, które burzy 
bądź co bądź trudno osiągnięty porzą­
dek rzeczy w greckiej i ogólno - bałkań­
skiej polityce zagranicznej. Troska o;

punktu widzenia obrony napowietrz­
nej integralność pewnych terytorjów 
po drugiej stronie kanału stanowi bar­
dziej, niż kiedykolwiek, przedmiot in­
teresu'żywotnego W. Brytanii.

Londyn (Tel. wł.) Oświadczenie 
w sprawie zbrojeń angielskich wywo­
łało ogromne wrażenie w tutejszych 
kołach politycznych przedewszyst- 
kiem ze względu na stanowczość wy­
stąpień rządu na trzy dni przed po­
dróżą ministra angielskiego do Nie­
miec.

Wyraźne wskazanie na Berlin i 
stwierdzenie ponad wszelką wątpli­
wość solidarności z Francją i Belgją 
w dziale wspólnej obrony prz°"iwko 
napadom powietrznym są niej ) od­
powiedzią angielską na wysiłki dyplo­
macji Rzeszy przełamania wspólnego 
frontu angielsko-francuskiego.

Krok ten motywowany jest w ko­
łach politycznych opublikowaniem 
„Białej Księgi". Oiicjalnie tłumaczy się 
go chorobą Hitlera, który jakoby prze­
ziębił się w czasie pobytu w Saar­
brucken i cierpi na silną chrypkę. Z 
tego powodu lekarze zalecili mu 
wstrzymanie się od wszelkich rozmów.

Hitler i jego gabinet żołnierzy 
towyrh różni się biegunowo od wszyst­
kich innych rządów, z któremi angiel­
skie ministerjum spraw zagranicznych 
omawiało położenie europejskie. Rząd 
niemiecki przeięty jest żasa^—ui 
Bismarcka, który różne sprawy bie­
żące załatwiał nie na podstawie u- 
chwał większości, lecz przy pomocy 
żelaznej dyscypliny i pogardy śmierci.

pokój w tej części Europy, wraz z przy- 
rodzonerni opinji angielskiej skłonno­
ściami zachowawczemi powoduje Lon­
dyn do rezerwy w ocenie rewolty.

W prasie francuskiej przeważają po­
dobne opinje. W ostatnich dziennikach 
paryskich brzmi nuta obawy o dalszy 
układ sił w Europie południowej; w 
Paryżu śledzi się pilnie losy „ententy 
bałkańskiej“, będącej dalszym ciągiem 
Malej Ententy, a więc i wpływów Pary­
ża w kierunku ku bliskiemu Wschodo­
wi. •

Ale opinje są jeszcze rozbieżne. 
„Matin“ jest zdania, że wypadki grec­
kie mogą mieć pewien wpływ na poli­
tykę zagraniczną, w szczególności o ile 
chodzi o pakt, bałkański, przeciwko 
któremu Venizelos prowadzi zaciekłą 
kampanję. Innego zdania jest 
„L‘Oeuvre“, który przypuszcza, że jedy- 
nem następstwem powstania greckiego 
może 'być osłabienie tego krain.



Debaty budżetowe w Senacie
Dziś prawdopodobnie zakończą się obrady nad preliminarzem - Rozpatrywanie 

budżetu min. spraw wewnętrznych
Komisja senacka do brzmienia sej- i Dotychczas nie jest wiadomo, czy min 

mowego proponuje jedynie niewielkie spraw wewnętrznych p. Kosemtko 
skreślenia, sięgające ogółem 300 tys. zł. | zabierze głos w dalszej dyskusji, iw;

W Grecji walki nie ustają

W a r s z a w a. (Teł. wł.) Senat za­
kończy dziś niewątpliwie obrady nad 
preliminarzem budżetowym. Na po­
rządku dziennym znajdują się jeszcze 
budżety ministerstw: spraw wewnętrz­
nych, poczt i telegrafów, skarbu, dłu­
gów państwowych, oraz ustawa skar­
bowa.

SKURCZONY BUDŻET
Dzisiejsze posiedzenie rozpoczęło się 

od złożenia sprawozdania przez sen 
Wańkowicza (B. B.) o budżecie min 
spraw wewnętrznych. Budżet ten zda­
niem referenta jest skurczony do ostat­
nich granic, a wydatki zamykają się 
sumą 197 168 000 zł Wydatki te w po­
równaniu z r. 1932/3 są o 15 rrillj. 
niniejsze, choć zakres prac minister­
stwa wciąż wzrasta.

O BEREZIE
W dalszych wywodach referent po­

ruszył również sprawę obozu w Bere- 
zie Kartuskiej twierdząc, ze środek 
ten aczkolwiek drastyczny, był uspra­
wiedliwiony wzrostem ruchów kon­
spiracyjnych. które przeszły do akcji 
terorystycznej. Powtórzył dalej znane 
już oświadczenie min. Kościałkow- 
skiego, iż wbrew szerzonym pogłoskom 
żadnego znęcania się nad uwięzionymi 
w obozie nie było.

KONFISKATY PR* *SOWĘ
Jeśli chodzi o konfiskaty prasowe, 

ograniczone one są, zdaniem referenta, 
do koniecznych wypadków Ilość kon­
fiskat politycznych xzmniejsza się, 
wzrosły natomiast konfiskaty z tytułu 
wykroczeń natury religijno-moralnej. 
Pewne niedomagania co do osób cen­
zorów' mogłyby być usunięte przez zor­
ganizowanie specjalnych kursów prze­
szkolenia, z jakim to projektem nosi 
się min. spraw wewnętrznych.

WARUNKI BEZPIECZEŃSTWA 
POGORSZ4JĄ SIE

Omawiając budżet policji państwo­
wej. référent podniósł, fż wartinki bez­
pieczeństwa publicznego pogarszają się. 
Statystyka ważniejszych przestępstw 
wykazuje w r. 1929 — 27 996 wypad­
ków, a za 9 miesięcy r 1934 — 37 080, 
przyc^em jednocześnie zmniejszył się 
procent zbrodni wykrytych ,z 52 na 47.

Awanse w oJsku
Warszawa. (Tel. wl.) W dniu’ 

dzisiejszym ukazał się Dziennik Per­
sonalny min. spraw wojskowych, któ­
ry przynosi nominacje młodszych ofi­
cerów zawodowych, a mianowicie a- 
wanse podporuczników na poruczni­
ków.

Awanse dotyczą korpusu oficerów 
piechoty, kawalerji, artylerji, aeronau- 
tyki, łączności, marynarki wojennej, 
oficerów uzbrojenia, żandarmerii, są­
dowych, sanitarnych i weterynaryj­
nych. M. in. awansowanych zostało 
kilku oficerów z pułków, stacjonowa­
nych w Poznaniu.

Siarczysty mróz
Berlin. (Tel wł.) Na Śląsku nie­

mieckim panują niezwykłe o tym cza­
sie mrozy. We wtorek rano notowano 
we Wrocławiu 18 stopni poniżej zera, 
w Lienicy 21 stopni, w Oberschreiber- 
hau 22, a w Roth-Iser nawet 31 stopni 
mrozu.

Bordeaux donoszą donoszą o wylewie 
rzek w tym rejonie, wskutek czego więk­
szość dróg znajduje się pod wodą. Stan 
wody w Garonnie również się podnosi. Od­
działy ratownicze zaopatrują ludność zala­
nych miejscowości w artykuły spożywcze.

Został aresztowany w Rzymie dzienni­
karz nieemiecki Armin Richard, korespon­
dent rzymski agencji berlińskiej „Natio­
nal - sozialistische Zeitungsdienst“, na któ­
rej czele stoi hr. Reischach.

*
Rząd wioski zawiadomi! oficjalnie W. 

Brvtanję. iż między Wiochami i Abisynją 
zawarto układ w sprawie stworze | stre­
fy neutralnej w rejonie Ualual, iA>m n- 
niemoż'iwienia nowych zatargów.
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RZĄDOWY OPTYMIZM
Ateny. (PĄJ). Otrzymano tu wia 

domość, że wczoraj wieczorem u wy­
brzeży wysp Nikaria, Naxos i Sipho- 
nos ukazało się kilka okrętów po­
wstańczych.

Otoczenie premjera zapatruje się 
na sytuację b. optymistycznie i zapew­
nia, że w dniu jutrzejszym spokój bę­
dzie całkowicie przywrócony.

STANOWISKO VENIZELOSA
Paryż. (PAT). „Le Petit Patisien“ 

donosi z Aten, że sytuacja w Grecji po­
garsza się z każdą chwilą. Potwierdza 
się wiadomość, że Venizelos zamierza 
prowadzić wojnę domową, aby dojść 
do władzy. Z drugiej strony rząd nie 
cofnie się przed żadnemi śrokami ce­
lem zgniecenia rewolucji. W Atenach 
zorganizowano wielkie manifestacje 
przeciw Venizelosowi.

W kołach oficjalnych twierdzą, że 
rząd nie ma zamiaru prowadzenia o- 
becnio akcji przeciw Venizelosowi na 
Kracie. Pragnie on narazie zlokalizo­
wać tylko ruch powstańczy.

BITWA POD DRAMĄ
Paryż. (PAT). Specjalny ko­

respondent Havasa donosi z Aten:
Woiska rządowe w dalszym ciągu 

okrążają powstańców, którzy schroni­
li sie, w Dramie (m. w płdn. wsch. Ma-

Zuchwały napad bandytów
Kielce (PAT). W nocy z 3 na 4 

ińarca we wsi Ignaców, pow. iłżeckie­
go wtargnęło pięciu uzbrojonych w ka­
rabiny j rewolwery bandytów do mie­
szkania Walentego Lenarta.

Po splondrowaniu mieszkania i zra­
bowania 400 złotych gotówką, bandyci 
W okrutny sposób zmasakrowali i po­
bili kolbami Lenarta i jego żonę, która

„Niemcy w gospodarce światowej”
Przemówienie dr. Sehaehta, juko wyraziciela hitlerowskich 

zamierzeń yospodarezyeh
Lipsk. (PAT). Dr. Schacht wygło­

sił na Targach Lipskich przemówienie 
na temat: „Niemcy w gospodarce świa­
towej“, stwierdzając z naciskiem, że na 
to, co mówi i czyni, ma aprobatę Hi­
tlera“.

„Stróżem gospodarczego rozsądku 
nie jestem ja, lecz sam wódz — oświad­
czył dr. Schacht. — Światowy kryzys 
gospodarczy trwa i pogarsza się nawet 
z dnia na dzień. Po chorobie gospodar­
czej szeregu wschodnio-europejskich 
i południowo-amerykańskich krajów 
rolniczych załamuje się m. in. również 
wielki kapitał amerykański. Poprawę 
notuje jedynie Japonja, gdy handel in­
nych kra;ów coraz silniej zmniejsza 
się, w wyniku czego handel światowy 
wynosi dziś jedną trzecią dawnego 
stanu.

„Przyczyna wszystkiego zła leży w 
polityce, a w szczególności w następ­
stwach politycznych wojny światowej. 
Weźmy np. Niemcy przedwojenne. Pre­
tensje Rzeszy wynosiły 25 miljardów 
mk., a w 15 lat później miała więcej 
niżeli 25 miljardów mk. długów. 
Wobec zagranicy Niemcy zmuszone 
były zmienić się w wielkiego sprze­
dawcę ta.k, iż kryzys światowy stal się 
nieunikniony.

„Rzesza uczyniła wszystko, aby 
spłacić długi. Poświęciła na ten cel ca­
łe zapasy złota, dewiz i zagraniczne 
papiery wartościowe, zmniejszyła im­
port. zwiększyła wywóz, niestety bez 
rezultatu. Przeciwstawiła się temu za­
granica przez swe restrykcje handlowe, 
dumping i dewaluację. Wiele państw 
przeszło do clearingu. Unieruchomio­
no zupełnie kredyty w obrocie surow­
cami uszlachetnionemu. Transakcje 
handlowe mogły się odbywać tylko za

cedonji — red.). Spodziewają się, ze 
Drama padnie w dniu dzisiejszym.

W kierunku Krety wyruszyła w ce­
li dokonania wywiadu flotylla po­

wietrzna.
ATAK NA KRET?

Londyn (PAT). Biuro Reutcia 
donosi z Aten: 1

Bząd koncentruje wszystkie siły 
zbrojne lotnicze i morskie przeciw 
powstańcom na Krecie na wypadek, 
gdyby nie chcieli kapitulować.

Samoloty już kilkakrotnie- atako­
wały bombami zbuntowane okręty. 
Dom Venizelosa jest podobno zniszczo­
ny. Generalny gubernator Krety i by­
ły gubernator wyspy zostali zabici, gdy 
próbowali zorganizować opór przeciw 
powstańcom. Na krążowniku „Ave- 
roff‘ rozstrzelano 25 marynarzy, któ­
rzy nie chcieli wziąć udziału w rewo­
lucji. Ciała rozstrzelanych wrzucono 
do morza.

Gazeta „Typos“ donosi, że na wy­
spie Milos widziano okręt buntow­
niczy w płomieniach na drodze z Mi­
los do Krety. Sądy wojskowe rozpocz- 
ną działalność w Atenach od dnia dzi­
siejszego i sądzić będą znaczną ilość 
osób aresztowanych pod zarzutem re- 
belji.

W Macedonji powstańcy cofają się 
przed przeważającemi siłami wojsk 
rządowych.

w. godzinę późpiej zmarła, Zmasakro­
wany Lenart, strącił przytomność i do­
gorywa w szpitalu.

Na krzyk napadniętych przybyli 
sąsiedzi, do których uciekający dali 
kilka strzałów z karabinów, nikogo 
nie raniąc. W czasie obławy policyj­
nej bandytów aresztowano.

gotówkę. Inicjatywa prywatna została 
ograniczona.

„Dziś brakuje nam dewiz, aby móc 
sprowadzać surowce. Zmuszeni jesteś­
my zawierać umowy kompensacyjne. 
Im więcej zawrze się układów clearin­
gowych pomiędzy poszczególnemu pań­
stwami, tembardziej będzie utrudnio­
ny handel wielostronny. W surowce 
zaopatrywać się możemy tam, gdzie 
nasze fabrykaty znaMują zbyt.

„Rozwiązanie problemu w zakresie 
transferu długów niemieckich jest 
możliwe tylko na dwóch drogach: al­
bo zmniejszenia oprocentowania i a- 
mortyzacii naszych pożyczek łącznie z 
uzyskaniem moratorjum w spłacie; 
lub dostateczne dalsze podniesienie 
nadwyżki niemieckiego wywozu nad 
importem.

„Narodowy socjalizm nie poszedł 
drogą nadmiernego wzrostu nacisku 
deflacyjnego. Własnemi siłami Niemcy 
pragną uzdrowić własne gospodarstwo 
1 zmniejszyć bezrobocie. Działamy w 
interesie naszych wierzycieli, jeżeli nie 
stosujemy recept z zagranicy.“

Knnferencia b. nrem rerów
Warszawa. (Tel, wł.) Jak dono­

szą ze Lwowa, prof. Bartel powrócił 
już do zdrowia i w najbliższych 
dniach przybyć ma do Warszawy na 
konferencję byłych premjerów. Konfe­
rencja odbędzie się. jak słychać, w 
Belwederze i ma dotyczyć całokształtu 
zagadnień politycznych.

Kurs dolara. Dziś rano notowano kurs 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War­
szawie 5.20% zl, w Gdańsku na Warszawę 
5.21 zł.

Kurs marki nieiu. i gubi gd. Bank Pol

ski. oddział w Poznaniu^P'ac’d 
gwtewizlch l^9 zb gotówką 172.45 zł.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Poznań, 5. 3. 1935 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była spokojna.

Z pożyczek państwowych notowano je­
dynie 5% poż. konwere. po 68%% w płace­
niu. Pozatem obracano 8% obi. m. Pozna­
nia z 1926 r. po 57%.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. obra­
cano 4%% listy dolarowe po 48,7o% oraz 
4% listy konwert. po 48,125%.

W końcu poszukiwano 4%% listy zloto­
we po 48%% jak również Bank Polski po 
92,— bez oddawców.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężnej 
w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
wzgl. w złotych za sztukę.

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. 68,50 P.
8% obi. m. Poznania z 1926 r. 57,— +
4%% dolarowe listy zast. serji K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 48,75 4*
4% listy zast. kenwert. ostempl. P. Z. K.

48,125 +
Tendencja spokojna.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej 

w Poznaniu
Pozna ń, 5. 3. 1935 r.

Warunki: Handel hurtowy parytet Po­
znań. ładunki wagonowo, dostawa bieżące 

za 100 kg.:
Standarty: li żyto 715 g/1. 2) pszenice 

750 g/1. 3) owies 470 aii.
Cenv transakcyjne:

Zyto 105 tonn par. Poznań . . . 15,50
Żyto 45 tonn par. Poznań .... 15.45
Owies 15 tonn par. Poznań . . . 15,45

Ceny orientacyjne:
Żyto fUsposob spokojne) . 15,25— 15,50
Pszenica (Uspos. spokojne) . 15,75— 16.25
Jęczmień browarowy . , , 20,25— 21,00

Usposobienie słabe.
Jęczmień 710-725 g/1. . , . 19,00- J9,25 
Jęczmień 630—890 g/L • , , 18,00- 18,50

Usposobienie słabe.
Owies (Uspoaob. spokojne) . 16,00— 15,50 
M q k a
żytnia ! srat 0.55% wł w. 21,75- 22,75 
żytnia I (rat 0,65% wł w. 20,75— 21,75 
żytnia II srat 55—70% wł w. 15,25- 16,25 
żytnia pośl. pon 70% wł. w. 13,25— 14,25 
żytnia razowa 0,95% wł. w. 17,25— 18,25

Usposobienie spokojne, 
pszenna eat IA 0-25% wł w 27,50- 30.00 
pszenna arat IB 0 45% wł. w. 27ąx>— 27,50 
pszenna srat IC 0-55% wl w. 26,00— 26,50 
pszenna gat ID 0 60% wl w. 25,00— 25,50 
pszenna srat. IE 0 65% wł w. 24,00— 24,50 
pszen trat IIA 20 55% wł w. 23,00— 23,50 
pszen arat IIP 20 65% w! w. 22,50- 23,00 
pszen srat IID 45-65% wł w. 19,50— 20.00 
pszen arat. IIF 55-65% wł. w. 16.75— 17,25 
psz srat. III A 65 70% wl w. 16,75— 16.^5 
psz arat. IIIB 70 75% wl w. 13,25- 13,75

Usposobienie spokojne.
Otręby żytnie stand. . . » 10,50— 11,00
Otręby pszen grube stand. 11,50— 12,00 
Otręby pszenne średnie st . 10,75— 11,25
Otręby jęczmienne . , , , 10,50— 12,00
Rzepak zimowy . . . . ■ 41,00— 44,00
Rzepik latowy................... . . 38,00- 40,'0
Siemię lniane 44,00— 47,00
Gorczyca . ....... 39,00— 41,00
Wyka latowa 30,00— 32.00
Peluszka ........ 33,00- 35.00
Groch Viktoria ..... 35,00— 41.00
Groch Foigera ...... 30.00— 32,00
Łubin niebieski.......10,00— 10,50
Łubin żółty...............13,00— 13,50
Seradela ........ 13.00— 15,00
Mak niebieski ...... 31,00— J8,00
Koniczyna czerwona surowa 130,00—140,00 
Koniczyna czerw. 95-97% cz. 155,00—165,00
Koniczyna biała.................. 80,00—110,00
Koniczyna szwedzka . . . 220,00—240,00 
Koniczyna żółta odłuszczona 70,00— 80,00
Przelot ..................................... 75,00— 95,00
Tymoteusz............................ 60,00— 70,00
Ra jgras angielski . .... 90,00—100,00
Makuch Inian w taflach . 18,00— 18,25
Makuch rzepakowy w tafl 13,00— 13,25 
Makuch słoń, w tafl 42/43% 19,00- 19,50
Śrut Soja ... 20,00- 20,50
Słoma pszenna luzem . . . 2,75— 2,95

„ pszenna prasowana . 3,35— 3,55
m> żytnia luzem . . 3,00— 3,25
»’ żytnia prasowań . . 3,50— 3,75
m owsiana luzem . . 3,50— 3,76
» owsiana prasowana . 4,00— 4,25
m jęczmienna luzem . 2,20— 2,70,
m jęczmienna orasow. . 3,10— 3,30

Siano zwykłe luzem . 7,00— 7,50
. zwvkłe prasowane . 7,50— 8,00
n nadnoteckie luzem 8,00— 8,50
m nadnoteckie pras 8,50— 9,00
Ogólne usposobienie spokojne.
Transakcje na odmiennych warunkach: 

żyta 880 tonn, pszenicy 550 tonn, jęczmie­
nia 135 tonn, owsa 75 tonn, mąki żytniej 
39 tonn, mąki pszennej 75,5 tonn. otrąb żyt­
nich 170 tonn, otrąb pszennych 43 tonn, 
otrąb jęczmiennych 15 tonn, prochu Vikto- 
rja 30 tonn, grochu Folgera 2,5 tonn. wyki 
1,5 tonn. łubinu niebieskiego 1,5 tonn, sera­
deli 10 tonn, koniczyny białej 0,56 tonn, 
lucerny 1,24 tonn, nasion 2,65 tonn, śrutu 
Soja 15 tonn, ziemniaków sadzonek 90 tonn, 
kukurydzy 2 tonny.

Uwaga! Owies biały, jednolity ponad
notowania. - "
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Kryzys
wydawniczy

Przesilenie gospodarcze nie mogło 
się nie odbić na życiu intelektualnem. 
Konsekwencje kryzysu w tej dziedzinie 
są w Polsce bardzo symptomatyczne.

W dobie „prosperity“ i lekkiego u- 
stosunkowania się do życia, najwięk- 
szem powodzeniem cieszyła się powieść. 
Kupowano ją często, a sprzedaż całego 
nakładu w ilości na stosunki polskie 
znacznej, t. j. 3.000 egzemplarzy, nie by­
ła rzadkością. Literat polski żył z lite­
ratury, zwłaszcza, że produkcja wydaw­
nicza była bujna i wiele ukazywało się 
pism, gdzie można było drukować swo­
je utwory.

W miarę rozwoju kryzysu zaczęto 
oszczędności od ograniczania potrzeb 
życia intelektualnego. Kupowano to, 
co było konieczne. Autor przestał o- 
glądać się tylko na zarobki literackie, 
bo te nie dawały mu podstawy egzysten­
cji; musiał szukać chleba w dziennikar­
stwie, licznych biurach prasowych in- j 
stytucyj państwowych i samorządd- i 
wych, a często używać protekcji, żeby ; 
się ulokować w radjo lub urzędzie. Co- i 
raz częściej pukano do departamentu 
kultury i sztuki lub do funduszu kultu- i 
ry przy prezydjum Rady Ministrów, ! 
warunki egzystencji stawały się bowiem 
corazto trudniejsze. Kwestja zabezpie­
czenia materjalnego ludzi piszących 
stanowi w Polsce ciągle zagadnienie 
otwarte.

Okres powieści minął. Może przy­
czynił się do tego fakt, że dobrych po­
wieści mieliśmy w latach ostatnich 
mało.

Dużem powodzeniem zaczęły się cie­
szyć wydania zbiorowe. Przed sześciu ; 
laty zbiorowe wydanie Żeromskiego ■ 
odniosło znaczny sukces. Teraz niespo­
dzianie wielkie a zasłużone powodze­
nie osiągnęła subskrypcja na wydanie 
zbiorowe pism Bolesława Prusa. Bli- ■ 
sko 20.000 subskrybentów w warunkach j 
polskich jest zjawiskiem bardzo dodat- 
niem. Tembardziej, że twórczość Pru­
sa nie jest błyskotliwa, ale zato zmu­
szająca do — myślenia.

Ten szczegół jest tylko ilustracją 
zmiany, dokonywającej się w Polsce w 
dziedzinie wydawniczej. Upodobania 
publiczności odwróciły się od rzeczy 
lekkich, a zwróciły się ku zagadnieniom i 
poważnym. Romana Dmowskiego 
„Świat powojenny i Polska“ w przecią­
gu. dwóch lat zyskał trzy wydania i roz- 
szedł się w przeszło 10.000 egzempla­
rzy. Tak samo powodzenie wielkie zy­
skał jego „Przewrót“, ujmujący socjo­
logicznie dokonywa jące się w umysło- 
wości współczesnej przemiany.

Czytelnik współczesny w dobie kryzy­
su poszukuje odpowiedzi na trapiące 
go zagadnienia, a także pragnie zwięk­
szyć swój zakres wiedzy, aby skutecz­
niej móc zmagać się z trudnościami. 
To też książki fachowe mają duże wzię­
cie, zwłaszcza popularno - naukowe z 
zagadnień czysto praktycznych. Róż­
ne podręczniki fachowe, z których moż­
na czerpać wiedzę praktyczną, znajdu­
ją wielu nabywców. Encyklopedje są 
bardzo poszukiwane, dzieła historycz­
ne wciąż pochłaniane.

Przed wydawcami zjawia się inny 
problem. Szukają towaru do wydania 
i nieraz go niema. Społeczeństwo pra­
gnie prac popularyzatorskich. Książki 
ścisłe trafiają tylko do ograniczonego 
kola czytelników. Ale praca popularna 
musi być podana w formie artystycz­
nej. Jedna z firm wydawniczych po- 
szukuie autorów, którzyby się podjęli 
napisania w formie powieściowej dzie­
jów polskich, szuka poprostu nowego 
Kraszewskiego. Nie może znaleźć, jak­
kolwiek poszukiwania te trwają już 
rok.

Odzyskanie własnego państwa wzbu­
dziło żywe zainteresowanie życiem in­

nych oaństw ’ rozwojem innych naro­
dów. Szczególnie za» pociągają czytel­
nika eksperymenty faszystowski, so­
wiecki i ostatnio Roosevelta. Rzeczy, 
traktujące o tern, są poszukiwane i w 
czytelniach czy wypożyczalniach, i w 
handlu księgarskim.

Kto kupuje dzisiaj? Nie mówimy 
już o książkach szkolnych, które daw­
niej stanowiły podstawę ruchu księ­
garskiego. Dzisiaj kiedy książki szkol­
ne zaczynają być coraz tańsze i kiedy 
procent księgarski jest bardzo mały, bo 
wynosi tylko 15 proc. — przestały być 
one czemś lukratywnem. Najwięk­
szym odbiorcą książek u nas są wypo­
życzalnie i bibljoteki, potem dopiero 
odbiorcy prywatni.

Niesłychanie łakomym konsumen­
tem książek jest wieś. W dobie obec­

Walka o Wolną Wszechnicę w Łodzi
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego").

Łódź, 4 marca
Polityka budżetowa Klubu Narodo­

wego w łódzkiej radzie miejskiej 
wzbudziła powszechne zainteresowanie 
w kraju. Narodowcy łódzcy bowiem 
skreślili z budżetu miejskiego wszyst­
kie subwencje dla organiz.acyj żydow­
skich, a także dla instytucyj niepo­
trzebnych, bez których społeczeństwo 
może śmiało i nawet z pożytkiem się 
obejść.

Największą wrzawę podniosła prasa 
żydowska i „sanacyjna" w obronie 
stutysięcznej subwencji dla Wolnej 
Wszechnicy w Łodzi. W obronie Wol­
nej Wszechnicy wystąpiły wszystkie 
pisma łódzkie, redagowane przez Ży­
dów w języku polskim. Wśród obroń­
ców tej instytucji znalazł się także 
warszawski „Kurjer Poranny" p. Woj­
ciecha Stpiczyńskiego. Największe jed­
nak strzały przeciwko narodowcom 
łódzkim padły z łamów sjonistycznego 
„Naszego Przeglądu". W piśmie tern 
czytaliśmy:

„Wypływa pytanie skąd ta zawziętość 
większości endeckiej magistratu (chyba 
komisji?) na wszelkie instytucje, będące 
czynnikami postępu i zwalczające ciemno­
tę i nieuctwo na gruncie Łodzi? Endecja 
operuje swojemi atutami anfyżydowśkie- 
mi, twierdząc, że placówki te są zbyteczne, 
gdyż korzystają z nich prawie wyłącznie 
Żydzi. Argument żydowski zawsze służy 
najlepiej do ukrycia istotnych przyczyn.“

Powyższe słowa mówią nam wyraź­
nie, iż Żydzi, występując w obronie 
„postępu", „oświaty" i „kultury", a 
gromiąc ciemnotę i reakcję,'bronią in­
teresów swojego społeczeństwa. We­
dług Żydów, narodowcy polscy są 
rzecznikami reakcji i ciemnoty. Sami 
autorzy tych słów wiedzą, iż to nie jest 
zgodne z rzeczywistością. Żydzi chcą 
tylko w ten sposób skupić wokcło sie­
bie i w obronie swoich interesów t. zw. 
postępowców, a narodowców polskich 
nastraszyć i onieśmielić. Narodowcy 
polscy rozumieją dokładnie, co to jest 
istotna kultura i oświata i nie potrze­
bują pouczeń ze strony Żydów. W każ­

CS, KTÓRZY MAJA STŁUMIĆ REWOLUCJĘ

Sytuacja wewnętrzna Grecji jest nadal niewyjaśniona. Walki 
rządowych z rewolucjonistami toczą się nadal w różnych częściach
Rząd Tsałdarisa wyposażył ministra wojny gen. Kondylisa (na lewo; ....... .
stra spraw wewnętrznych Metaxosa (na prawo; w szerokie pełnomocnictwa 
dla stłumienia rewolucji:

nej chłop nie ma pieniędzy na kupno 
książek, ale młodzież czyta zapamięta­
le. Bywają wypadki, że po kilkanaście 
kilometrów jadą młodzi po ..Krzyża­
ków" lub Reymonta i potem wieczora­
mi czytają przy ogarku lampy. Znany 
jest wypadek, kiedy włościanin z pod 
Lwowa, nie mając możności kupić 
książki Dmowskiego, przepisał ją całą 
w zeszytach szkolnych. Rozprawki rol­
nicze, społeczne, krajoznawcze stano­
wią lekturę nęcącą.

W ciężkiem zmaganiu się o chleb 
codzienny dokonywa się w umysłach 
polskich zwrot ku zagadnieniom bez­
pośrednio życiowym. To jest korzystna 
strona przesilenia. Ale i dobra powieść 
— powieść z ducha i formy polska — 
może liczyć na powodzenie.

H. W.

dym razie narodowi polskiemu niepo­
trzebne jest czerpanie kultury od wła­
ścicieli lupanarów, fałszerzy pienię­
dzy i handlarzy żywym towarem.

Dajmy jednak spokój polemice z pi­
smem żydowskiem, a zajmijmy się 
Wolną Wszechnicą. Dlaczego narodow­
cy łódzcy skreślili subwencję dla tej 
uczelni? Wolna Wszechnica tak w 

1 Warszawie, jak i w Łodzi nie jest źró­
dłem prawdziwej wiedzy i nauki. Przy- 
tem uczelnia ta powiększa liczbę pro- 
letarjatu inteligenckiego i, nie dając 
swoim słuchaczom ani rzeczywistego 
wykształcenia, ani praw, a rozbudza­
jąc wśród nich wielkie pretensje, w 
dzisiejszem położeniu Polski jest insty­
tucją zgoła niepotrzebną, a nawet
szkodliwą.

Jakiż jest ustrój Wolnej Wszechni­
cy? Składa się ona z czterech wydzią- 

’ łów: 1) humanistycznego, 2), nauk po­
litycznych i społecznych, 3) matema­
tyczno-przyrodniczego i 4) pedagogicz­
nego. Zakłady naukowe są bardzo sła­
bo wyposażone, a profesorzy przeważ­
nie przyjeżdżają na wykłady z War­
szawy. Ma się rozumieć, iż to wszyst­
ko hoduje tylko dyietantyzm i nie
sprzyja rzeczywistej nauce.

A może Wolna Wszechnica w Ło­
dzi stała się środowiskiem ruchu umy­
słowego, skąd promieniuje myśl nau­
kowa na miasto i cały okręg przemy­
słowy? Łódź, miasto 600-tysięćzne, po­
trzebowałoby bardzo takiego środowi­
ska, któreby było warsztatem rzetelnej 
pracy naukowej. Nic nam jednak nie­
wiadomo o takiej działalności Wolnej 
Wszechnicy. Nie stała się ona warszta­
tem pracy naukowej, nie wydaje żad­
nych dzieł ani periodyków, któreby 
świadczyły o dorobku umysłowym tej 
uczelni.

Taka uczelnia jest w Łodzi niepo­
trzebna! Czyżby nie lepiej było te 100 
tysięcy złotych subwencji przeznaczyć 
na stypendja dla dzieci robotników, a- 
by wykształcić kilkadziesiąt osób 
rocznie w Szkole Włókienniczej na po-

wojsk
kraju.
mini-
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niki helsingforskie i łamiąc sobie głowę, nad 
znaczeniem wyrazów języka finlandzkiego, 
nie przypominającego bodaj żadnego z zna­
nych języków europejskich, co chwilę na­
trafia się na słowo „Kalevala . Powtarza się 
ono po wielokroć na różnych stronach ga­
zety, w rubryce potocznej, w depeszach, 
a także w dziale literackim. W muzeum na- 
rodowem w Helsinkach istnieje osobna sala, 
zwana „Kalevala“, cala poświęcona kultowi 
tej wielkiej epopei poetyckiej, czczonej 
przez Finlandczyków jako kamień węgielny 
literatury narodowej.

iP dniu 28 lutego 1835 r. ukończone zo­
stało pierwsze wydanie „Kalevali . którego 
autorem jest poeta i filolog Eljasz Loennrot. 
Człowiek ten oparł swój epos na elementach 
folklorystycznych starej Finlandji i odgrze­
bał z pyłu zapomnienia cale bogactwo kolo­
rytu ludowego swojej ojczyzny. Było to nie­
zwykłą sensacją w owym czasie, gdy nad Fin- 
landją panował dwugłowy orzeł caratu, 
a starsze pokolenie pamiętało jeszcze poli­
tyczną zależność Finlandji od Szwecji. Uka­
zanie się „Kalevali“ przypadlo na erę bu­
dzących się wszędzie w Europie ruchów na­
rodowych. więc też wywarło silny wpływ na 
kształtowanie się świadomości szczepowej 
ówczesnego społeczeństwa fińskiego.

Tę niezwykłą rolę wychowawczą eposu 
narodowego „Kalevali“ oceniła należyc" 
młoda republika fińska, po zdobyciu niepod­
ległości w czasie wojny. Zaczęto w narodzie 
umacniać kult poematu i jego twórcy. 
Uruchomiono osobne studja lingwistyczne 
i wyposażono muzeum narodowe w pamiątki 
i bogatą kolekcję wszystkich wydań „Kale- 
vali“ w rozmaitych językach. Dziś figuruje 
ona jako rodzaj symbolu niezniszczalnych sil 
narodowych Finlandji i jest znakiem prote­
stu przeciwko tendencjom wynaradawia ei- 
cym.

Jeszcze nie ostygła atmosfera po ostatnich 
zajściach, spowodowanych przez nacjonal - 
stów fińskich na uniwersytecie w Helsinkach 
i w parlamencie — zajściach, które przy buj­
nej i pierwotnej naturze Finów niejedno­
krotnie popadały w przesadę, szowinizmu 
i demagogji, — gdy przypadła setna rocz­
nica „Kalevali“. Jest więc należyty podkład 
psychiczny dla gorących wylewów nacjona­
lizmu fińskiego, który przygotował w całym 
kraju wielkie uroczystości. Prócz obchodów 
urzędowych, w których weźmie udział głowa 
państwa, urządzone będą po całej prowincji 
popularne odczyty i festyny.

iPari zanotowania fakt, że i po tamtej 
stronie granicy, w Karelji sowieckiej, gdzie 
mieszkają liczni Finowie, odbędą się także 
obchody, a trust sowiecki przygotował spe­
cjalne wydanie ,.Kalevali“ w języku fińskim. 
Gest, który w Helsinkach zrobi wrażenie.

Młoda narodowość fińska ma przed, sobą 
rozlegle jeszcze zadania, których realizację 
paraliżowała przez długie wieki zależność 
polityczna. Życzyćby jej należało tyle twór­
czej prężności, a zarazem tyle rozumnego 
umiaru, ile wykazuje młode państwo fin­
landzkie, opierające się na wrodzonych temu 
narodowi zdolnościach organizacyjnych 
i pańslwowo-twórczych.

rządnych majstrów? W Łodzi szkol­
nictwo powszechne dopiero od czasów 
niepodległości zaczęło się rozwijać i do­
tychczas ze zrozumiałych powodów nie 
wszystkie dzieci mogą korzystać ze 
szkół. Lepiej i znacznie pożyteczniej 
byłoby obrócić te 100.000 złotych na 
ulepszenie szkolnictwa powszechnego, 
na budowę szkół i organ!zację t. zw. 
pomocy naukowych. To będzie praca 
nad rzeczywistein podniesieniem kul­
tury i oświaty.

Narodowcy występują przeciwko 
subwencjom dla. Wolnej Wszechnicy 
także ze względu na prąd, jaki wieje 
z tej instytucji. Wolna Wszechnica 
hoduje i rozszerza zasady masońskie, 
których obóz narodowy jest przeciw­
nikiem. Przytem rzeczywiście wśród 
profesorów i wśród uczniów Żydzi po­
siadają decyduiące stanowisko i są 
faktycznymi twórcami atmosfery, któ­
ra płynie z tei uczelni. Dlatego to na­
rodowcy łódzcy skreślili subwenc e 
dla Wolnej Wszechnicy w wysokości 
100.000 złotych i są dumni z tego nncn- 
nię.da. WSZECIIPOLAK

Stronnictwo *brMnyyg
KOLO WU,DA

Zebranie plenarne z referatem r. 
„Sprawy słowiańskie w naszej poi > 
zagranicznej“, odbędie się w czw 
ek, 7 b. m. o godz. 20 w lokalu zebr

Wszystkich członków o punktua 
przybycie prosi Z a r z a
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Przemówienie prof. Stanisława Głąbińskiego
wygłoszone podczas dyskusji budżetowej w Senacie dnia 27 lutego 1935 r.

(Ciąg dalszy,
OSZCZĘDNOŚCI 

W SAMORZĄDACH
Jakież zatem środki dla polepsze­

nia naszego położenia finansowego są 
nam zalecane?

Dziś słyszeliśmy od p. premjera 
(było to także i w Sejmie powiedzia­
ne), że przedewszystkiem należy dą­
żyć do tego, ażeby zmniejszyć ciężary 
samorządowe. Trzeba się liczyć z hie­
rarchją celów i z hierarchją potrzeb 
państwowych. Potrzeby państwowe są 
wyższe, a zatem trzeba zmniejszyć te 
potrzeby lokalne samorządowe, żeby 
mieć możność zmniejszenia ciężarów, 
nałożonych na społeczeństwo. Zupeł­
nie słuszne byłoby to stanowisko, wy­
soka izbo, jeżeliby można mieć na­
dzieję, że w tej drodze nastąpi jakieś 
bardzo znaczne odciążenie podatkowe 
społeczeństwa. Pamiętajmy o tem, że 
wydatki samorządowe wynosiły przed 
paru laty miljard dwieście miljonów, 
a obecnie one wynoszą 600 miljonów. 
a więc zostały zmniejszone już do po­
łowy. Jeżeli te wydatki tu i ówdzie 
były nadmierne, to przedewszystkiem 
było to winą rządu, który zatwierdził 
budżety samorządowe. Mógł ich nie 
zatwierdzać. Tam, gdzie się wprowa­
dziło bezpośredni zarząd państwowy, 
gdzie wprowadzono komisarzy, tam 
wydatki znacznie wzrosły, a szczegól­
nie długi bardzo wzrosły. Mamy tu 
doświadczenie np. ze Lwowem, gdzie 
wybitny komisarz zaciągnął był 25 
miljond.w zł długów i to w wekslach,
a więc w takiej formie w jakiej nie 
powinno państwo stałych długów za­
ciągać. Nie wiem, jak będzie w War­
szawie, jak i wszędzie indziej. Zre­
sztą z samorządem rząd się bardzo nie 
liczy. Wystarczy wskazać na Łódź 
czy na Poznań, gdzie raczej rząd decy­
duje a nie samorząd, jako taki. Na­
sze finanse samorządowe, szczególnie 
na, wsi są bardzo nikłe. Sto kilkana­
ście miljonów, jakie wydała nasze 
wsie, wszystkie gminy w całej Polsce, 
w tych wydatkach nie będzie można 
wiele zaoszczędzić. Niewątpliwie 
marnotrawców będzie można ścigać, 
będzie można ich karać, ale naogół 
na jakieś wielkie wpływy tu liczyć nie 
można, bo nareszcie także samorząd 
ma potrzebne wydatki. Przecież nie 
możemy dopuścić do tego, ażeby sa­
morząd utrzymywał tylko wójta czy 
burmistrza i żadnych swoich celów 
nie spełniał. Przecież samorząd ma 
swoje zadania — komunikacja, ocieka 
społeczna i inne cele. Już dziś z po­
wodu bardzo znacznego obniżenia wy­
datków samorządów wydatki samo­
rządowe na cele publiczne ogromnie 
się zmniejszyły, są niekiedy tylko wy­
datki na administrację. Gdyby samo­
rząd miał poprzestać tylko na wydat­
kach na administrację, w takim razie 
należałoby chyba znieść ten po omy 
samorząd jaki mamy i ustanowić tyl­
ko organy państwowe, bo samorząd 
nie istnieje dla celów administracji, 
t. zn. dla opłacania administratorów, 
lecz ma swoje, conrawda lokalne, ale 
bardzo ważne zadania. Wiec tu, 
owszem będziemy wdzięczni, jeśli 
rząd bardzo energicznie będzie nocią- 
gał do odpowiedzialności owych mar­
notrawców, jednakowoż nie można 
mieć wiele nadziei dla ulżenia całej 
ludności, prz'”’ delszem obniżeniu wy­
datków samorządowych.

NOWE PODATKI
A teraz te podatki. Powiedziałem, 

że nowe podatki mogą nieco podnieść 
dochód państwa. Niewątpliwie przeko­
naliśmy się, że nowe podatki tu i ów­
dzie podnosiły także i dochód państwa, 
ale jednakowoż siła podatkowa jest tak 
wyczerpana i znieczulona, iż widzimy, 
że żadne nowe podatki nie przyniosą 
tyle, ile przynieść powinny w stosunku 
do stopy podatku, jakie ona reprezen­
tuje, to zn., że już nie można było u- 
zyskać z tego nowego podatku tyle od 
społeczeństwa, ileby teoretycznie nale­
żało się skarbowi państwa. Jeżeli po­
równywamy dochody z podatków o- 
becnych z poprzedniemi, to czasem do­
chodzi się do tego rezultatu, p. mini­
ster skarbu do tego rezultatu doszedł, 
że w dziedzinie podatków bezpośred­
nich podniósł się dochód. Ale trzeba 
pamiętać nietylko o śrubie podatkowej, 
ale także i o tem, że podniesiono stopę 
podatkową To podniesienie stopy po­

datkowej zaledwie w małej cząstce 
daje się zauważyć w dochodzie z, tych 
podatków. 1 dlatego wątpię, czy ten 
środek okaże się skutecznym.

PRZEROST BIUROKRACJI
Pan refereńt generalny wymienił 

jeszcze jeden sposób, mianowicie 
wskazał na to, że oszczędności wpraw­
dzie już są prawie niemożliwe do czy­
nienia w skarbowości państwa, ale 
jednakowoż możnaby zreformować biu­
rokrację. Nasza administracja jest tak 
zbiurokratyzowana, że przy odpowied­
niej jej reformie możnaby dojść rze­
czywiście do pewnych oszczędności. 
Zgadzam się z nim w tem, że należy 
szukać oszczędności przedewszystkiem 
w reformie naszego systemu biurokra­
tycznego, ale nie godzę się pod tym 
względem, jakoby do tęgo było potrze­
ba bardzo długich lat, nie, ponieważ 
nasza biurokracja została rozbudowa­
na właśnie w ostatnich latach, z tego 
powodu, ponieważ się tworzy u nas 
często posady nie dla pewnych funk­
cyj, tylko dla osób, szczególnie na wie­
lu naczelnych stanowiskach. Te osobi­
stości, które obejmują takie posady, 
ponieważ często nie mają kompetencyj 
do kierowania daną agendą, są przy­
czyną powiększenia ilości personelu 
dla pełnienia rozmaitych funkcyj. O- 
tóż pod tym względem reforma rychła 
jest potrzebna, będzie to reforma za­
sadnicza celem zaniechania dzisiejsze­
go systemu powoływania ludzi nie­
kompetentnych na pewne kierownicze 
stanowiska i wskutek tego powodowa­
nia dalszej rozbudowy biurokracji. U 
nas biurokracja, ta formalna biuro­
kracja w niektórych gałęziach jest tak 
rozbudowana, że nie można jej porów­
nywać nawet z państwami zaborczemi, 
które słynęły z biurokracji, jak np. 
Austrja.

Miałem na to przed kilku dniami 
przykład. Potrzebowałem arkusza dla 
stwierdzenia danych co do mojej po­
siadłości gruntowej. Każdy właściciel 
gruntu potrzebuje takiego arkusza. 
Musiałem się zgłosić do urzędu, gdzie 
miałem otrzymać ten arkusz, a potem 
trzeba było pójść do trzech oddziałów, 
ażeby nareszcie zapłacić 4 złote, które 
miałem zapłacić za ten arkusz i do­
piero potem mogłem się zgłosić po od­
biór tego arkusza. O'óż to jest przy­
kład, fnk u nas jest rozbudowana biu­
rokracja dzięki podziałowi pracy po­
między rozmaito osobistości, z których 
może nie każda jest kwalifikowana do 
tego, ażeby całą czynność odrazu speł­
nić. Więc tutaj zatem mamy rzeczywi­
ście możność zrobienia oszczędności, 
ale nietylko tutaj.
NIEKONTROLOWANE SUBWENCJE

Często robią nam zarzuty ze strony 
właśnie rządowej, że my tak wielką 
wagę przywiązujemy do oszczędności, 
chociaż widzimy, że nie możemy tych 
oszczędności wskazać w budżecie. To 
niekiedy jest prawda, ponieważ widzi­
my, że u nas mnóstwo pozycyj ma 
właśnie charakter pozycyj dysnozy- 
cyjnych, nietylko te znane fundusze 
dyspozycyjne, które rzeczywiście są za 
wielkie; one są większe niż w innych 
krajach zachodnich niepotrzebnie. 
Prawda, że te same fundusze dyspo­
zycyjne, jeżeli razem wziąć — za 
kilka miljonów, one nie uratowałyby 
naszego budżetu, ale mnóstwo jest in­
nych pozycyj, które dają możliwości 
czy ministrom, czy innym podwład­
nym organom do dysponowania fun­
duszami dyspozycyjnemu na cele, które 
nie są, konieczne. Ja tutaj przypomnę 
wysokiej izbie fakt, który wyszedł na 
jaw wskutek sporu w Związku obywa­
telskiej pracy kobiet. Okazało się wów­
czas, o czem nie wiedzieliśmy i w 
Sejmie i w Senacie, że ten związek o- 
trzymuje rocznie blisko 2 miljony zł 
subwencji.

Widocznie zatem są źródła jeszcze 
takie obfite, z których można dawać 
subwencje, z których można czerpać 
subwencje, mimo, że one uchylają, się 
zupełnie z pod kontroli publicznej.

Czytaliśmy w jednym z dzienników 
żydowskich, że żydowskie kasy cen­
tralne bezprocentowe, które mają 
znaczne własne kapitały z Ameryki, 
otrzymały w poprzednim roku razem 
600.000 zł — 100.000 od skarbu pań­
stwa i 500.000 od Banku Gospodarstwa 
Krajowego.

Nie słyszeliśmy, żeby inne instytu- 
i cje to otrzymały. W każdym razie są

znaczne sumy do dyspozycji pewnych 
organów państwowych, które uchylają 
się z pod kontroli publicznej, ale które 
z innemi — nam nieznanemi — mo­
głyby zaważyć na szali budżetu pań-

stwa Nie można zatem lekceważyć 
także spraw oszczędnościowych.

RZĄD A SPOŁECZEŃSTWO
Przyznaję jednak, że położenie na­

sze skarbowe i gospodarcze jest tego 
rodzaju, że oczywiście takie oszczęd­
ności, większe czy mniejsze, jeszcze sa­
me przez się nie mogą naszych stosun­
ków skarbowych uzdrowić. I pod tym 
względem znów podzielam zapatrywa­
nia p. premjera, że trzeba się odnieść 
do społeczeństwa, że to społeczeństwo 
powinno rozwinąć większą inicjatywę 
gospodarczą, produkcyjną i dopomóc 
skarbowi, ażeby skarb istotnie mógł 
także w swoich wysiłkach podnieść ży­
cie gospodarcze, a wraz z podniesie­
niem życia gospodarczego dopomóc 
swojemu skarbowi. Ale, wysoki Sena­
cie, tak, jak ja widzę nasze stosunki 
polityczne i nasze stosunki gospodar­
cze, doszedłem do tego wniosku, któ­
remu dawałem już wyraz w poprzed­
nich przemówieniach, że taki apel do 
społeczeństwa w warunkach politycz­
nych, w jakich my się znajdujemy, 
musi pozostać bez skutku, bez rezulta­
tu. Bez rezultatu dlatego, że my żyjemy 
w dziwnym systemie, nie powiem eta­
tyzmu, to nie jest właściwy wyraz, ale 
dążenia do opanowania całego życia 
gospodarczego przez rząd i organa 
rządowe. U nas społeczeństwo, o ile 
ono nie cieszy się protekcją rządu i 
organów rządowych, nie może rozwi­
nąć żadnej inicjatywy; nie ma naj­
mniejszej samodzielności, wszystko 
dziś jest w rękach rządu i zależy od 
rządu i organów rządowych. Już nie 
mówię o dostawach publicznych, nie 
mówię nawet o koncesjach, ale prze­
dewszystkiem o kredycie. Większa 
część zasobów, przeznaczonych na ce­
le kredytowe, jest bezpośrednio w rę­
kach instytucyj państwowych, a także 
i te zasoby finansowe, które się znaj­
dują w kasach oszczędności i innych 
instytucjach, te zasoby także są pod 
kontrola rządu i nie mogą one dyspo­
nować dowolnie swojemi kredytami;

Dzisiaj może otrzymać kredyt, po­
dobnie, jak i koncesję czy dostawę tyl­
ko ten człowiek, który zgóry ma na to 
zgodę czynników rządowych. Bez tej 
zgody czynników rządowych tego 
wszystkiego uczynić nie może i nicze­
go podjąć się nie może. Nie otrzyma on 
kredytu, a jeżeli otrzyma, to później 
będzie ścigany w ten sposób, że będzie 
musiał zwinąć swoje przedsiębior­
stwo.

Ks. sen. Bolt na senackiej komisji 
budżetowej przedstawił, że nawet ko­
biety wiejskie, które dowożą czy no­
szą swoje produkty do Gdańska, mu­
szą się przedewszystkiem postarać o 
pozwolenie starosty, a starosta czyni 
pozwolenie zależne od uzyskania legi­
tymacji stronnictwa rządowego. Tylko 
wtedy ta kobieta może się ruszyć. Tak 
jest, jeżeli chodzi o zwyczajną kobietę.

Cóż dopiero pomyśleć o ludziach, 
którzyby mieli zakładać przedsiębior­
stwa! Wiadomo mi naprzykład ze Lwo­
wa, że obecnie w pow. lwowskim jest 
kilku osadników, którzy przystąpili 
do Stronnictwa Narodowego, uważane­
go za „antypaństwowe“ i ci ludzie, ma­
jący 8—10 morgów, pomimo, że jeszcze 
nie są wydzielone zupełnie te części 
ziemi, otrzymali od władz skarbowych 
polecenie, by od każdego morga zapła­
cili po 80—90 zł podatku gruntowego, 
t. j. tego podatku, o którym p. premjer 
mówił, że będzie zreformowany i że ma 
nadzieję, że przyniesie to jakąś ulgę. 
Ńa oko mają oni po 10 morgów i mają

zapłacić 800—900 zł podatku grunto­
wego. Jak wiadomo, według wyniku 
badań instytutu naukowego gospodar­
stwa wiejskiego, przeciętny docnod, 
średni dochód z morga wynosi około

Tk 898

zapach wody kolońskiej 
„LADY' wiąie się harmo­
nijnie z całą i stół ą kobiety

£au dtMógne

15 zł Niezawsze on nawet tyle wyno­
si, ale przypuśćmy 15 zł. Jak może 
władza skarbowa nakładać 80 albo 90 
zł podatku?

Minister skarbu p. Zawadzki:
— Niema takiego podatku.

Sen. Gląbiński: Panie mini­
strze, ja mam wiadomości. Jest osad­
nik legionista w Gajach pod Lwowem. 
Nie ma jeszcze arkusza posiadłości 
gruntów. Na oko wymierzono mu 800 
zł za 10 morgów. Przychodzili do mnie 
ludzie i skarżyli się. Dlatego, ażeby 
ich oduczyć, ażeby nie bawili się w 
politykę, ażeby nie przystępowali do 
Stronnictwa Narodowego, czy też do 
innego stronnictwa opozycyjnego. Sły­
szeliśmy od kol. Sołtyka o nakazach 
karnych, które się posyła włościanom 
za to, że się spotkało psa nieuwiąza- 
nego, albo, że się nie ma wiadra u stud­
ni. Ściga się i prześladuje tych ludzi, 
którzy nie należą do obozu rządowego.

! Czy znajdzie się więc tak lekkomyślny 
• człowiek, któryby założył sobie wielkie 

przedsiębiorstwo, włożył w to kapitał, 
zapożyczył się, a potem zgodził się na 
to, że albo będzie musiał przystąpić do 
danego stronnictwa, albo będzie się go 
ścigało karnemi nakazami i podatka-

< mi, ażeby mu zniszczyć gospodarstwo? 
U nas tak chętnych ludzi, którzy ze- 
chcieliby zmieniać swoje przekonania, 
tak prędko nie znajdzie się.

Zresztą widzimy także i przy innej 
sposobności, że rząd nie ma tak wiel­
kiej chęci rozmawiania z tem społe­
czeństwem, które jest poza stronnic­
twem rządowem. Mieliśmy tego nie­
dawno przykład. W roku zeszłym zjazd 
kobiet katolickich z całego państwa 
zebrał się na 3 dni w Częstochowie. 
Te kobiety były zaniepoko.one syste­
mem wychowawczym, jaki został 
wprowadzony u nas w państwie i 
chciały te swoje żałoby w drodze u- 
chwalonych rezolucyj przedstawić naj­
wyższej administracji oświatowej. Nie 
mówię już o tem, że p. premjer, który 
ma wiele zajęć, nie mógł ich przyjąć, 
ale nie chciał ich przyjąć także i p. 
minister oświaty, odesłał je do jakie­
goś urzędnika i musiaiy te panie zło­
żyć swój memorjał na ręce tego urzęd-

| nika. Trzy tysiące poważnych kobiet 
i z całej Polski, reprezentowanych było 
; 12 województw, wysłały delegację na 

audjencję do Warszawy i nie mogły 
tej audjencji uzyskać Widocznie więc 
na tem społeczeństwie, do którego się 
rząd od czasu do czasu odwołuje, nie 
tak bardzo zależy rządowi. W tym sy­
stemie, w jakim dziś żyjemy, dążącym 
do opanowania całego życia społeczne­
go w rękach jednej grupy rządzącej, 
niema miejsca na resztę społeczeństwa 
i neguje się, jakoby jakieś społeczeń­
stwo takie jeszcze poza tem istniało. 

(Dokończenie nastąpi)
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Don Kiszot, który jest wiatrakiem
Wielka bolączka — Ludzie, których niema — i ludzie, których zaniedbano — Ujarzmienie przyrody bez uodporniania czło­
wieka — W djabelskim młynie — Niewolnik mechanizacji — „Robot“ zamiast cziowioka — Do pracy trzeba dojrzeć — Pra­

wo ofiary i poświęcenia — Kto jest człowiekiem? — Bez zboża wiary — W sto lat po Mickiewiczu™

Łapitż znika
Wypadanie wlotdw

uitaje
Włosy odrastają

nić, ocalić jej sprężyny działania, uzbroić 
ją w równowagę wewnętrzną, uczynić ją 
coraz bardziej ludzką, humaniorem.od hasłem „Nie­

ma ludzi!" (w 
tytule artykułu 
wstępnego) wy­
szedł drugi ze­
szyt „Marchołta", 
redagowanego z 
rozmachem i ju­
nactwem przez

Stefana Kołaczkowskiego. Artykuł, 
napisany przez samego redaktora, 
dotyka wielkiej bolączki naszego ży­
cia powojennego. Jeżeli zważyć, że 
tenże sain numer „Marchołta" za­
myka się głęboką, notatkę. Artura 
Górskiego p. t. „W poszukiwaniu za­
gubionej duszy“ — trudno nie przy­
znać, iż mamy tu do czynienia z prze­
myślaną, kampanją o odnalezienie peł­
nowartościowego człowieka.

Sądzić wolno, że nie można chyba 
lepszej pomocy okazać czujnej redak­
cji, „Marchołta", jak, myśl tę podjąw- 
szy, szukać dalej oedpowiedzi na głę­
boko tragiczne pytanie o ludzi, któ­
rych niema.

*
Pytanie obchodzące każdego, komu 

los całokształtu życia narodowego jest 
drogi, kto na swojem podwórku po­
czuwa się zań do pewnej odpowie­
dzialności. Potrochę ma się przecież 
wyraźne poczucie, że dane stanowisko, 
dana funkcja społeczna nie spoczy­
wają w właściwych rękach, nawet 
tam, gdzie warunki nie skazują nas 
na niemożność ingerencji. Potrochę, 
mając dostarczyć rąk i głowy dla za­
pełnienia danej luki, ma się wrażenie, 
jakże bolesne, że się dostarcza namia­
stki. Sądzę, że nie potrzeba tu podkre­
ślać i tłumaczyć, jak złowrogie jest to
zjawisko.

Gdzie jego przyczyny i gdzie na nie 
lekarstwo?

*
Kołaczkowski zajmuje się postawie­

niem diagnozy zla i wylicza w swym 
artykule szereg symptomów, mając na 
oku sprawiedliwe rozłożenie winy, 
i wykazując pewną tendencję do ob­
ciążenia nią zwłaszcza tych, co ludzi 
nie umieją dostrzec. Zapewne! można- 
by się na to zgodzić dlatego zwłaszcza, 
że ci. co ludzi szukają a znaleźć nie 
umieją, ponoszą pewną i za ten stan 
rzeczy odpowiedzialność, bo się wcze­
śniej o jego usunięcie nie pokusili.

Kołaczkowski zwraca tu uwagę na 
panującą dziś metodę odhumanizowa­
nia kultury, w znaczeniu zaniedbywa­
nia człowieka pełnego, jego integral­
nego wartościowania i jego integral­
nej odpowiedzialności.

Tak, właśnie to. I tu natykamy się 
odrazu na zagadnienie, najściślej 
z tern złączone, humanistycznego, więc 
ludzkiego przygotowania człowieka w 
ścisłem tego słowa znaczeniu.

Okazuje się, że starożytni wiedzieli 
co czynią, gdy ukuli terminy h u m a- 
niores litterae oraz h u ma­
ni o r a. Okazuje się też, że ludzie XIX 
i XX wieku nie wiedzieli co czynią, 
gdy wprowadzali ludzkość w niewolę 
zależną od „speców" i specjalizacyj, 
im bardziej technicznych i jednostron­
nie „przyrodniczych", tem, zdawało się, 
lepszych.

Przeczuwałem to niebezpieczeń­
stwo, a raczej już je stwierdziłem, gdy 
przed zgórą dziesięciu laty zajmowa­
łem się problemem „Odrodzenia kla­
sycyzmu we Francji" (odczyt druko­
wany w „Przeglądzie Warszawskim" 
Nr. 49). Z wrodzonego sobie lenistwa, 
by poraź wtóry myśli nie formułować, 
popełniam tu nieprzyzwoitość cytowa­
nia siebie samego:

Nauki przyrodnicze, pisałem, w niektó­
rych krajach tak skwapliwie wysuwane 
przeciw naukom humanistycznym, mają 
za swe ogromne zadanie coraz dalsze 
ujarzmienie przyrody, wydzieranie jej ta­
jemnic i zużytkowanie ich. Ale właśnie 
dlatego, że w intelekt ludzki wchodzą co­
raz dalsze i liczniejsze bogactwa, właśnie 
dlatego, trzeba, go na to przygotować, prze­
ciw temu uodpornić, by jego ściany pod 
naporem nie pękły. Maluczko, a bez na­
sze] uwagi maszyna poczęłaby się mścić 
na człowieku za swe wynalezienie. Ma­
luczko, a bez naszej wielkiej uwagi, po­
skramiana przyroda pocznie się mścić na 
tym. który ją odkrywa, a który łatwo 
może własnego odkrycia nie wytrzymać... 
Aby duszę ludzką przygotować do dal­
szych odkryć, trzeba ją wpierw uodpor­

Nie tu miejsce na precyzowanie ja­
kiego typu powinno być przygotowa­
nie humanistyczne: czy klasyczne, czy 
nie wyłącznie klasyczne. Nie o to tu 
idzie. A tylko o zasadnicze podkreśle­
nie wartości tego, co się zwie ogólną 
kulturą humanistyczną, a co dziś 
uchodzi za balast i stratę czasu, za 
przeszkodę w najszybszem uzyskaniu 
specjalizacji i wyskoczenie za własną 
kratkę w pokratkowanem dzisiejszem 
życiu społecznem.

Sedno sprawy tkwi w tem właśnie 
nielitościwem tempie życia nowocze­
snego, które wręcz zabija człowieka, 
zabija w człowieku to, co jest napraw­
dę ludzkie.

Niema ludzi! Zapewne, bo człowiek 
zanim się opatrzy, już jest porwany 
w tryby i nieledwo w tryby zamie­
niony. Prof. Kołaczkowski znajduje tu 
doskonały obraz-określenie:

Dzisiejszy człowiek czynu, to nowo­
żytny Don Kiszot, który,., sam staje się 
wiatrakiem. Ledwo zbliży się do góry- za­
dań, już wciąga go w swe tryby młyn 
djabelski. Rosnące potrzeby społeczeń­
stwa obracają wiatrak jego ramion coraz 
prędzej, coraz prędzej... Czasami zdaje się 
już niemożliwością w tem tempie żyć, my­
śleć, czuć, funkcja wciąga go w siebie, 
człowiek redukuje się do niej. Pozostaje 
mu tylko stać, wydawać rozkazy i prze­
kazywać, machać rękami — wiatrak! 
Wiatrak, czujący, że zapasów ziarna co­
raz mniej, że nie wystarczą i że djabel- 
skiego wiru nic nie wstrzyma.

Niema więc ludzi, — są wiatraki! 
Ustęp ten, nawskroś trafny, i co więk­
sza, plastyczny i przekonywający, 
symbolizuje dobrze niewolę, w jaką 
popadł człowiek wyspecjalizowany, 
któremu, w dobie amerykanizacji kul­
tury, jest, najśpieszniej do zmechani­
zowania się funkcyjnego i do zatrace­
nia tego wszystkiego, co właśnie czło­
wieka różni od prostej funkćyjńości 
maszyny.

Główny powód zła. zdaje się więc 
leżeć, raz jeszcze, w tem właśnie obłęd- 
nem tempie dzisiejszego życia. Zawsze 
było wiadomo, że maszyna ma lepsze 
tempo, — właśnie tempo, — od czło­
wieka. Zredukowanie człowieka lityl- 
ko do tempa wydajności funkcyjnej, 
musi z niego zrobić maszynę.

Niema człowieka' jest robot!
*

Tylko tu jest mnóstwo powodów do 
nieporozumień. Ani mi w głowie wy­
głaszać pochwały o słowiańskiej i bar­
dzo polskiej ślamazarności, czy powol­
ności rytmu pracy. Wszak tempo u nas 
jest wciąż jeszcze sielankowe, o ile 
idzie o tętno pracy i życia.

Natomiast chodzi mi o czas poświę­
cony przygotowaniu organicznemu do 
pracy, do dojrzenia w pracy.

Ten właśnie czas jest dziś coraz 
skąpszy, tak skąpy, że aż nieledwo

z włelkiem zdziwieniem wita się tego, 
kto śmie napomknąć o żmudnej pracy 
przygotowawczej do czegokolwiek...

Brak ludzi, ze skutku zdążył już 
stać się przyczyną i działać jako przy­
czyna. Dlatego właśnie, że o ludzi 
trudno, bierze się nieraz do danej funk­
cji nieledwo pierwszego lepszego, tego, 
który zdaje się być lepszym od innych. 
I nierzadkie są przykłady takiej łat­
wej i uproszczonej karjery — właśnie 
dlatego, że niema ludzi!

I to jest zkolei jak najbardziej ni­
szczące moralnie. Odwykliśmy dziś 
gruntownie od organicznego, więc po­
wolnego rośnięcia i rozwijania się.

*
A tymczasem w pracy człowieka — 

nie robota! — pewne prawa orga­
niczne działają również nieubłaganie 
jak w dziełach przyrody. Bez zaorania 
i hodowania, bez oznaczonego wielo­
miesięcznego rytmu dojrzewania, nie 
doczeka się zboża ni owocu! Bez głę­
bienia się, bez chodzenia za bary 
z przeszkodami, bez własnego chodze­
nia koło siebie i wykuwania swego 
dzieła wewnętrznego, nie doczeka się 
człowiek nigdy prawdziwie ludzkiego 
oblicza ni dzieła. Trzeba tu wiele ofia­
ry ze siebie i wiele poświęcenia. Pra­
wo ofiary i poświęcenia jest prawdo­
podobnie organicznem prawem kieł­
kowania i rośnięcia ludzkiego dzieła. 
Praca jest trudem i zmaganiem się, 
a nietylko mechanicznem wypełnie­
niem czasu.

I tu właśnie leży dla nas nakaz 
przywrócenia konieczności humani­
stycznego kształtowania człowie­
ka. Kształcimy człowieka, nie robo­
ta. Człowiekiem jest ten, kto każdej 
chwili wydać ze siebie może o iedną 
drobinę więcej* poświęcenia niźli na­
trafia przeszkód do zwalczania. Na 
tein polega, życie — człowieka, na tem 
jego instynkt, serce, jak chciał Pas­
cal.

A stało się i tak, że zawiniła tu 
i nauka, o ile doprowadzała do tego, 
że robiła z człowieka s p e c a, i zabi­
jała jego pęd do wielostronnej ofiary. 
Ofiarność, wciągając w walkę całego 
człowieka, każę mu nieraz — ofiar­
nie — obejmować całość horyzontu 
i zagadnienia. A to właśnie dla spe­
ca jest najtrudniejszy z trudów.

Taką właśnie, winną i grzeszną 
naukę miał na. myśli Mickiewicz, gdy 
w Księgach Pielgrzymstwa wołał:

A ludzie uczeni rozdawali zamiast 
Chleba truciznę i glos ich stał się jak szum 
młynów pustych, w których nie było już 
zboża wiary; a więc młyny szumią, a nikt 
się z nich nie nakarmi.

Jest miarą tragedji naszej dzisiej­
szych czasów, że w lat setkę po owem 
powiedzeniu Mickiewicza, — tenże sam 
obraz tragicznie pustego młyna może 
charakteryzować Don Kiszota r. 1935...

Kraków.
DR. WŁADYSŁAW FOŁKIERSKI.

Awantury „sanacyjne 
we Lwowie

u

Pisma „sanacyjne" podały wręcz 
fałszywe wiadomości o wypadkach, ja­
kie miały miejsce na uniwersytecie 
Jana Kazimierza we Lwowie w związ­
ku z wyborami nowych władz „Brat­
niej Pomocy".

Jak stwierdza „Kurjer Lwowski", 
w dniu głosowania, t. j. 1 marca, w 
piątek, usiłowali „sanatorzy" wywrzeć 
presję na wyborcach argumentami fi- 
zycznemi. W parku im. Kościuszki, na­
przeciw nowego gmachu uniwersytetu, 
ulokowała się silna bojówka, złożona 
z mętów społecznych, pod kierownic­
twem kilku „młodo! egjonistów", m. in. 
niejakiego Hirschlera i Grzegorzew­
skiego, obu studentów , z W. S. H. Z. 
Nie brakło tam też kilku pałkarzy, 
którzy niewiadomo dlaczego, są je­
szcze studentami uniwersytetu, jak 
Kriegel Stanisław i inni. Większość 
jednak stanowili wynajęci „rycerze u- 
licy", którzy .to swój trud całodzienny 
otrzymaK po 10 zł. Przez cały dzień 
głosowania, które odbywało się na uni­
wersytecie, banda próbowała kilka ra­
zy teroryzować śpieszących na uniwer­

sytet studentów, ale za każdym razem 
została przepędzona.

Generalny atak wykonali pałkarze 
wieczorem około godziny dziesiątej na 
wychodzących z uniwersytetu, po ogło­
szeniu wyniku wyborów, studentów. 
Wynikło starcie, eksplodowały petar­
dy, padły strzały rewolwerowe. Za 
chwilę zjawiła się policja. Ustalono, 
że kilka osób zostało poturbowanych, 
jedna ranna kulą rewolwerową w szy-

Przy bólach lub zawrotach głowy, 
szumie w uszach, bezsenności, złem 
samopoczuciu, podrażnieniu, należy 
natychmiast zastosować wypróbowany 
przy tych dolegliwościach środek 
wodę gorzką Franciszka Józefa.

Tg 395.

ję. Osoba amna pozostaje pod opieką le­
karzy w szpitalu. Poturbowany akade­
mik po opatrzeniu przez pogotowie, u- 
dał się do domu.

Młodzież z ożywieniem komentuje 
pewne szczegóły o wybrykach „sanato- 
rów", które się nie przedostały na ła­
my prasy.

Jak wiadomo, w wyniku wyborów 
lista, narodowa zdobyła trzy , czwarte 
wszystkich mandatów.

BUDOWA NOWYCH LINIJ 
KOLEJOWYCH

Rada Ministrów uchwaliła na ostat- 
uiem posiedzeniu, juk donosi „Iskra", pro­
jekty ustaw o budowie trzech normalno­
torowych kolei: Mława — Ostrołęka, Ze­
grze— Wyszków i Nowojelnia— Nowo­
gródek. Projekty ustaw w najbliższych 
dniach przesłane zostaną do Sejmu.

Projektowana linja kolejowa Mława — 
Ostrołęka, o długości około 93 km, stwo­
rzy nowe, krótsze o 160 km połączenie 
północno - wschodnich połaci kraju, a 
przedewszystkiem Wileńszczyzny z Pomo­
rzem i z portami Bałtyku, dając, jednocze­
śnie możność ominięcia przeciążonego wę­
zła warszawskiego. Poza tem linja Mława 
— Ostrołęka stanowić będzie ważną arte- 
rję komunikacyjną dla ruchu międzyna­
rodowego tranzytem przez Polskę. Linja 
ta łączyć będzie obszary leśne na wscho­
dzie z dużemi ośrodkami przemysłu 
drzewnego, jak Bydgoszcz i Starogard, 
oraz z portami Gdynią i Gdańskiem.

Linja Zegrze — Wyszków, o długości 
około 40 kin, łącząc podstołeczne mia­
steczka Wyszków, Zegrze i Jabłonną, oraz 
przechodząc po terenach, położonych 
wzdłuż Bugu, nadających się na osiedla 
letniskowe, przyczyni się do rozwoju ży­
cia. gospodarczego tego terenu, udostęp­
niając go dla ruchu turystycznego i let­
niskowego. Poza tem linja ta, stanowiąc 
przedłużenie łącznicy Pilawa —• Mińsk 
Mazowiecki — Tłuszcz, umożliwi w razie 
przeciążenia węzła warszawskiego skie­
rowanie pociągów, idących w stronę Po­
morza z linii dęblińskiej, brzeskiej i czę­
ściowo wileńskiej z ominięciem węzła 
warszawskiego.

Linja Nowojelnia — Nowogródek, ® 
długości około 26 km. ma za zadanie stwo­
rzenie bezpośredniego dogodnego połącze­
nia Nowogródka z państwową siecią ko­
lejową. Nowogródek — mimo, że jest sto­
licą województwa •— obecnie obsługiwa­
ny jest, tylko przez kolejkę wąskotorową 
i autobusy.

POLICJANCI SKAZANI ZA ZNĘCANIE 
SIĘ NAD ARESZTANTAMI

Sąd apelacyjny w Warszawie rozpa­
trywał ponownie sprawę przodownika 
Łuczyńskiego oraz dwóch posterunkowych 
Gąsiewsk!ego i Wiśniewskiego, którzy 
swego czasu za znęcanie się nad areszto­
wanym niejakim Grzelewskim zostali 
skazani pierwszy na półtora roku, a dwaj 
pozostali każdy po roku więzienia. W mo­
tywach sad ostro potępił postępowanie po­
licjantów'. Sąd apelacyjny, uznając słu­
szność stanowiska poprzedniej instancji, 
złagodził ostatecznie jednak karę przodow­
nikowi Ł. na rok, a obu posterunkowym 
każdemu na pól roku więzienia.

PRELIMINARZ BUDŻETOWY 
KRAKOWA

Zarząd Rady Miejskiej m. Krakowa, 
ukończył prace budżetowe na rok 1935/36. 
Budżet wrnosi po stronie dochodów 
19292.557 zl, zaś po stronie wydatków 
19.288.020 zł. W porównaniu z rokiem ub. 
oszczędność wynosi miljon złotych. Preli­
minarz budżetowy przewiduje na wydat­
ki administracyjne 4.420 000 złotych na 
spłatę długów 2 577.000 zł, na drogi i place 
1952.000 zł, na bezpieczeństwo publiczne 
144.000 zł, na wychowanie fizyczne 
324 000 zł, na pierwsze koszta budowy 
gmachu muzeum narodowego 930.000 zł, 
na remont kościoła Marjackiego 20.000 zł.

POD POKRYWKA INSTYTUTU ROLNEGO 
— KOMUNIZM

We Lwowie pod nazwą „Agroid lwow­
ski“ istniała instytucja żydowska, której 
celem było według zgłoszonego statutu 
propagowanie pracy rolnej i przemysłu 
nakładczego Żydów w Polsce. Tymczasem 
nieoczekiwana rewizja policyjna w tej in­
stytucji ujawniła, aż nazbyt jaskrawe do- 

Bwody, że działalność jej była wybitnie ko­
munistyczna. Aresztowano kilka osób, lo­
kal zaś opieczętowano.

ZA SPRZENIEWIERZENIE FUNDUSZU 
PRACY

Z polecenia prokuratora aresztowano 
w Chorzowie Juliusza Grzadziela, byłego 
kierownika komitetu niesienia pomocy 
bezrobotnym, oraz jego podwładnego by­
łego kasjera funduszu pracy w Chorzowie 
Tadeusza Kocika. Obaj aresztowani po­
dejrzani są o sprzeniewierzenie kilku­
dziesięciu tysięcy złotych, które przezna­
czone były z funduszu pracy na cele po- 
mocy bezrobotnym. v



WIADOMOŚCI POTOCZNE
Marzec

bł

Kalendarz rzym-kat,
Środa: Popielec + 
Czwurtek: Tomasza 

Z Akw.
Kalendarz słowiański 

Środa: Wojsława 
Czwartek: Iłogowita

iłońca: wschód 6.30 
zachód 17,39

Długość dnia 11 g. 09 m.
Księżyca: wsc' od 6,34 zachód 23,04 

Faza: 1 dzień po nowiu.

Stan pogody według spostrzeżeń lnstv 
tutu Meteorologicznego Uniw. Pozn.: 
Wtorek codz. 7 rano: Temperatura 
phwietiza niska minus S st. C., cb 
śnienie atmosferyczne wysok e 767 
mm wiatr poi. wschodni. — W ub 
dobie temperatura najwyższa minus 
2 st. C. najniższa minus 7 st. C. Gru­
bość pokrywy śnieżnej 1 cm.

Przepowiednia pogody na środę: Pogod 
nie i mroźno W dzień ocieplenie aż 
do temperatury w okolicy zeta.

Stan wody w Warcie według notowań In 
spekcji Dióg Wodnych w Poznaniu: 
Dziś pius 2,3fc m.

KRONIKA POINA
SZCZAWNICKA MAGDALENA leczy 

choroby dróg żółciowych.
Tg 397-

— * Międzynarodowy kieszonkowiec.
W areszcie po.icyjnym osadzono Broni­
sława Buszkowskiego z Piotrkowa. Znany 
jest on jako międzynarodowy złodziej kie 
szonkowy. Buszknwski przybył do Pozna­
nia na gościnne występy. Przytrzymana 
go w urzędzie pocztowym 3. gdy czekał 
na odpowiedni moment dia swych zło­
dziejstw. (kl.)

— * Zderzenie samochodów. Przy zbie 
gu ul. Długiej i Strzeleckiej zderzyła się 
dorożka samochodowa nr. 179 z samocho­
dem. kierowanym przez właściciela p. 
Leonarda Wachowskiego z Poznania tul. 
Koście'na 40) Dorożkę prowadził p. Józef 
Wosiń=ki (ul Szamarzewskiego 33). Pod­
czas zderzenia został uszkodzony samo­
chód p. Wachowskiego, (kl.)

Z POZNAŃSKIEGO
Kranika chodzieskawnanygłiif i.

— Z RABY GMINNEJ BUDZYNIA. — 
Na posiedzeniu rady gminnej rozpatrzono 
wnioski ubogich o przyznanie wsparcia. 
Rada wsparć tych udzieliła najbardziej 
potrzebującym. W interpelacjach poru­
szono sprawę niechlujnego wyglądu bóż­
nicy i domagano się jej usunięcia. Poru­
szono też sprawę naprawy drogi na ka­
tolicki cmentarz, (kb.)

— NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK. - 
W czasie młócenia łubinu w majątku Ci­
sze właściciel p. Szymański zesunął się z 
podwyższenia, przyczem prawą ręką 
chwycił za tryby maszyny, która urwaia 
mu cztery palce, (nk.) (

— ZEBRANIE CECHU RZEŹNIKOW. 
W Ujściu na zebraniu cechu rzeźnickiego 
dokonano uzupełniających wyborów do 
zarządu. CeNimistrzern został p. Krzemie­
niecki, sekretarzem p. Kiciński.

— WYBÓR WÓJTA. Rada gminna w 
Ujściu wybrała nowego wójta w osobie p. 
ós- kiego. Poprzedni kandydat wy-
i zez radę, nie został zatwierdzo-
i bawię wprowadzenia komisarycz-
i ta, rada gminna musiała z.rezy-
j. z pierwszego swego kandydata.

,ON ZASŁUŻONEGO OBYWATE­
LA ci lutego pochowano w Ujściu za­
służonego obywatela śp. Alojzego Grussa 
z Ujścia. Zmarły znany był jako niestru­
dzony działacz społeczny.

— WYBORY WÓJTÓW. Wójtem w 
Gnieźnie wybrano emer. pik Szczęśniaka 
a w Niechanowie p. Jana Wawrzyniaka.

— NAJECHANIE, Na szosie Gniezno— 
Trzemeszno najechał samochód na wóz 
p. Kokocińskieg: z Lulkowa, naladowa 
ny karnienuimi. Woźnica doznał złama­
nia nóg, a nieuczciwy kierowca zbiegi 
niepoznnny. — Na szosie koło Skierszew 
ka samochód p. Proebstla z Gniezna na 
jechał na wóz. Samochód doznał znacz 
pych uszkodzeń. Z iudzi na szczęście 
nikt nie poniósł -zwunku. (gb)

— KRADZIEŻE. Do mieszkania p 
Stolarskiej przy ul. Wrzesiń^kiej włamali 
się złodzieje i zabrali futro damskie 
wartości 390 zl, budzik i bieliznę — P. 
Bardzińskiemu z Gniezna skradziono ro­
wer, pozostawiony bez opieki pod mly-

Tajemnica szopy na jeziorze
Na terenie leśnictwa Kolno w pow. 

międzychodzkim znajduje się cudow­
nie położone jezioro lubienieckie, oto­
czone wkoło gęstemi krzewami. 
Wszyscy dzierżawcy tego jeziora byli 
narażeni na ciągle kradzieże ze strony 
miejscowych przestępców, którzy kra- 
dli zarówno ryby, jak i sprzęt rybacki. 
Znaczna część dzierżawców, zniechę­
cona ciągiemi utarczkami ze złodzie­
jami, rezygnowała z dzierżawy.

Znalazła się wreszcie rybak, Jan 
Bengsch z Radogoszczy, który jezioro 
wynajął. Na jeziorze wzniósł na pa­
lach szopę, w której skrył swoje na­
rzędzia rybackie, ryby oraz umieścił w 
niej przedmioty domowego użytku, 
gdyż często w niej noc spędzał na stra­
ży. Złodzieje jednak potrafili podpa­
trzeć okazję i okradli go kilka razy, 
zabierane z zamkniętej szopy, co wla­
zło pod rękę.

Rybak postanowił przystąpić do 
radykalniejszego zabezpieczenia się 
przed złodziejami. W czasie jednego z 
połowów ryb w jeziorze wyłowił stary 
karabin Karabin ten przymocował do 
łóżka w szopie, skierowując jego lu­
fę w kierunku drzwi. Od cyngla zaś 
poprowadził sznurek do tylnej ściany 
szopy, a od niej do drzwi, gdzie go 
przymocował W ten sposób, z otwar­
ciem drzwi szopy „samostrzał“ zaczy­

nem przy ul Tizęmeszeń=kiej. — Niej. 
Jaenniclte z Winiąc zauważyła w biurku 
brak 2 tys. zł Sprawą tajemniczej kra­
dzieży zajmuje się policja, (gb)

Krorika «rosłjjńska—Bwanauwmi'-ffwSiwifiaTfc]awa.»
— WŁADZE ..SOKOŁA“. Na walnem 

zebraniu ..Sokoła" wybrano następujący 
zarząd pp : prezes _ j< .Peis.er, Wicepreze­
si — Cz. Po'aczek i Hęnseł sekretarz — 
W. Muszyński. znst. sekr. — I-I Hejńno- 
wicz, skarbnik — St Koczewcki. nacze! 
riik — M Guliński, «zatny .— Wytykow- 
ski, bib'jotekarz — Baksalari.

— UJĘCIE OSZUSTÓW W dniu tar­
gowym aresztowano tu dwóch oszustów, 
którzy usiłowali poszkodować tutejszego 
. Rojnika Zakupili muuiowicie 3 kg. na­
sienia. „dopisali, na kwicie jzeró ¡..chcipM 
podjąć zwiększoną' tak przez siebie ilość 

Kranika grodziska
— WAI.NE ZEBRANIA Na wapnem 

zebraniu .Harmońji" wybrano do zarzą­
du pn. Sternala Maćkowiaka. Kubailową, 
Nowakównę. Teichera Paśieiela. Stacho­
wiaka. Furzawśkiego. Stachowiakówpę i 
Walczakówne Z wielkim źa'em przyjęto 
rezygnację długoletniego dyrygenta dr 
Mikołajczyka. Na walnem zebraniu o- 
chotniezei sfaży pożarnej przyjęto nowy 
statut i preliminarz budżetowy oraz wrę­
czono dyplomy pp. Stahrowi, Cygańskie­
mu. Piotrowskiemu Eied’erowi i Walizie 
W skład nowego zarządu wschodzą pp : 
hurm. Krzoski — prezes. Pacznk. Paździor, 
Miłoslan. Józefowicz Szneider. dyr. Thun 
i Jankowski. Członkami rady nadzorczej 
Banku Ludowego wybrano na walnem 
zebraniu pp. Wielocha Poznańskiego i 
Królikowskiego, a rada nadzorcza wvhra- 
ła do zarządu pp Wielocha — prez.. Wie 
rze'ewskiego i Paszka. Walne zebranie 
cechu fryzouów odbędzie «¡ę 11 bm. o go­
dzinie 10 u p. Jarosza, (ki.)

Szczegóły katastrofy autobusowej 
pod Śremem

W uzupełnieniu wiadomości o ka­
tastrofie autobusowej podaje nasz ko­
respondent śremski dalsze następujące 
szczegóły:

Katastrofa wydarzyła się w sobotę 
około godz 13 na odcinku Czrnoń — 
Zbrudzewo. położonym poza Bninem w 
kierunku Śremu. Autobus, który uległ 
katastrofie — 24-osobowy wóz marki 
„Federal“ — bvł własnością firmy ko­
munikacyjnej Wielkopolskie Linie Au­
tobusowe w Poznaniu i miał poza sobą 
dopiero 60 tysięcy kim. Wyszedł on z 
Poznania planowo o godz. 12.15. zdą­
żając do końcowej stacji Książ: do Śre­
mu miał przybyć o godz 13.30 — W 
chwili katastrofy autobus miał pełna 
obsadę. Szofer p. Mazurkiewicz Feliks 
spostrzegł nagle za wsią Czmoń przy 
dojeżdzie do pobliskiego lasu, że wóz 
zbacza wyraźnie ku prawej stronie. 
Przypisując to gładkości zabłoconej 
silnie szosy, zwolnił bieg i starał się 
wyrównać kierunek wozu W pewnej 
chwili wyczuł, że kierownica nie sta­
wia żadnego oporu i w tym momencie

nał działać. W nocy z 5 na 0 łipca 
dwóch notorycznych złodziei Stani 
sław Wrona i Józef Pioch wybrali się 
na kradzież rvb — na jezioro lubie­
nieckie Brodząc po kolana w wodzie, 
dostali się do umocowanej zdała od 
brzegu łodzi, po niej zaś dotarli do 
wzniesionej na palach szopy. Tam ur­
wał! kłódkę. Z chwilą jednak, gdy 
Stanisław Wrona otworzył drzwi, z 
wnętrza ciemnej szopy padl strzał, ra­
niąc go w prawą rękę. Przerażony 
Pioch zostawił swego towarzysza, za­
bierając mu, co miał cenniejszego przy 
sobie. Rannego przestępcę znaleziono 
dopiero po długiej chwili i przewiezio­
no go do szpitala w Międzychodzie, 
gdzie musiano dokonać amputacji pra­
wej ręki Z powodu jednak nadmier­
nego upływu krwi Stanisław Wrona 
zmarł.

Rybaka Jana Bengseha zaś posta­
wiono w stan oskarżenia o zabóistwo. 
Na rozprawie w sądzie okręgowym w 
Poznaniu przesłuchano świadków, 
którzy potwierdzili przebieg zajścia 
Po naradzie sąd skazał rybaka na 10 
miesięcy więzienia z zawieszeniem na 
3 lala W motywach wyroku sąd pod­
kreślił. że względem oskarżonego wziął 
pdd uwagę naibardziej dalekoidące o- 
koliczńości łagodzące, (k)

Krorika Iroy/rocIawska
— GROŹNA SZAJKA WŁAMYWACZY 

W POTRZASKU. Policja przytrzymała 
Er. Pawińskiego i Czesława Rutkowskie­
go w chwili, gdy usiłowali dokonać wła­
mania. Mimo, że włamywacze ostrzeń 
wali się. zostali ujęci. Osadzono w aresz­
cie również ich wspólników lg. Łuczaka 
z Bydgoszczy. Feliksa i Kazim Stefania­
ków z Inowrocławia i Józefa Solskiego, 
który kierował ca'ą bandą. W czasie re­
wizji odkryto melinę herszta, w której 
chowano lup

— CZEGO JUŻ NIE KRADNĄ. Przy 
szosie. wiodąCei z Markowie do Strze'na 
dokonano kradzieży slupów telefonicz­
nych.

— POŻAR W okolicy Konarów, pow. 
Inowrocław, w zagrodzie Jul'ą-npy Haenus, 
spłonęła stodoła z przylegającą do niej 
szopą,,Straty wynoszą 8 tys, złotych, (iw.)

— SI.UB W tut kościele poblogosła 
wiony został związek małżeński między 
p. Ireną Rexówną i aplikantem sądowym 
p Tadeusz, m Trawińskim

. — OBYWATELSTWO HONOROWE. — 
Rada miejska w Krzywiniu nadała p. Ja­
nowi Czerwińskiemu obywatelstwo hono­
rowe miasta. P. Czerwiński na’eży do sę­
dziwych obywatel' miasta gdyż liczy już 
79 lat. zajmował «ię praca społeczną, pia­
stując mandaty w organach gminnych, sa­
morządowych itd

— ZEBRANIE. Na walnem zebraniu 
lisi Obrony Przyrody wybrano zarząd w 
składzie pp.: Wiśniewski. Tticho’=ki. Czai 
ka iun Szymanowski, prof. Iglowicz a 
komisję rewizyjną tworzą pp Laurentow 
ski i Ratajczak (mk 1

— Z WYSTAWY GOTĘBI POCZTO­
WYCH Podczas wystawy gołębi poczto­
wych, drobiu i kanarków przyznała komi­
sja konkursowa kilkadziesiąt odznaczeń 
poszczególnym wystawcom, (mk.)

najechał też autobus wprost na drzewo 
przydrożne, objętości około 30 cm, ła­
miąc ie i rozbijając się. Szczęśliwym 
trafem motor, który uległ całkowitemu 
zniszczeniu, stanął natychmiast Z po­
śród pasażerów 13 uległo mniej lub wię­
cej ooważnym zranieniom i kontuzjom 
W karoserii wypadły trzv szyby. — 
Pierwszej pomocy poszkodowanym u- 
dzielili lekarze przybyli z Kórnika 
Większość po opatrunku mogła konty­
nuować podróż. Najciężej ranny jest 
szofer p. Mazurkiewicz, który ma ranę 
cięta lewej strony twarzy okok 10 cm 
oraz kontuzje klatki piersiowej i prze­
bywa dotąd w opiece szpitala powiato­
wego w Śremie.

Katastrofę spowodowało, jak ustali­
ły dochodzenia, wyskoczenie dolnej po­
przeczki kierownicy z powodu silnych 
wstrząsów na nierównościach drogi 
wobec czego kierownica w krytycznym 
momencie wypowiedziała posłuszeń­
stwo. Katastrofa spowodonffta pewna 
przerwe w komunikacji.

_ ŚWIETLICA WYDZIAŁU MŁO­
DYCH. Wydział Młodych S. N. w <rze2’i' 
piniu otworzył własną czytelnię, gt z -cho- 
bcwają się kursv i gdzie cz ..nkowie »cho 
dza sie na czytanie gazet i książek (mk.)

_ BI DŻET ŚMIGLA. Budżet Śmigla 
na rok 1935-36 przedstawia się następują­
co: Administracja 95 390 zł ^zowni-j
69 132 zl, rzeźnia 18 810 zl wodociągi
15 500 zl. imk ) , .„.r-r-Ł-A- TRAGICZNA ŚMIERĆ DZIECKA. — 
W Granowie utopiła się w stągwi w cza­
sie nieobecności rodziców 5 letnia córecz­
ka robotnika Paszały. (mk.)

Krorika miodzycjwdzka
— WYBORY WÓJTÓW. Wójtem Kwil­

cza mianowany został p. óanielewicz z lą- 
browy, a podwójtem p. Marekwia z Kwil­
cza. (mw.)

— WALNE ZEBRANIA. Na walnem 
zebraniu Tow. Powst. i Woj. w Sierakowie 
pod przewodnictwem p Wciórki z Między­
chodu wybrani zostali do zarządu PR' 
rafirowski — prezes Sęklo — zast.. (<ozciz 
— sekretarz. Dyn ewicz — skarbnik, t ize- 
wnnżv — komendant. Sęklo A.. Gierzberg. 
i Minkiewicz — komisja rewizyjna. Io- 
wnrzyslwo przejęło po zlikwidowanym 
klubie sportowym sprzęt, którym kieru­
ją pp. Majchrzak i Stefanowcki. — Na wa 
nem zebraniu Powstnńców w Ławyrmi 
wybrano do zarzndu pn. Durę. Mareima-, 
ka. Dreffera i Wieczorka do komisu re­
wizyjnej pp. Kubisiaka. Gre'kę i Dąbka, 
Do zarządu I’ow-tańrów w Ryźynle we­
sz']’ pn : Sobczak z Chrypska Wielkiego 
Solarski z Riateza. Górny. Ciesielski i 
Szulc. — Wa'ne zebranie Czerwonego 
Krzyża odbędzie się 15 bm. o godz. 19 w. 
gmachu P. C. K, (mw.)

— 7. KARNAWAŁU. Ostatnio odbvły 
się zabawy grona nnuezyeie^kieao. bal 
maskowy d'a dzieci i bal K. S. M. w Ka 
mionnie. (mw.)

_ TAJEMNICZE SZKIELETY. Na po­
lu rolnika Mulbrandta w Mierucinie wy­
kopano dwa zmurszałe szkielety. Na miej­
scu tern znajdował się kiedyś cmentarz.

(mm.)
— POŻARY. Kronika policyjna zano­

towała ostatnio szereg pożarów w powie­
cie mogi eńskim. M. in. spaliła się w Wy­
latowie stodoła rolnika Muszyńskiego. — 
Straty wynosiły 11 tys. złotych. W Rę- 
kawczynie spaliły się stodoły rolnika Jad- 
czaka (straty 7 tys. zt) a w Krzywem Ko­
lanie dom mieszka ny ro ników Bryii i 

i Morkiewiczowoj, przyczem straty-wynoszą
24 tys. złotych. — W Podniewie pod Mo­
gilnem strawił pożar 3todolę rolnika Hu- 
gerta. Straty wynoszą 3 590 złotych. Hu-, 
gert aresztowany został pod zarzutem pod 
pa’enia. — 13 tys. złotych strat wyrzą­
dzi! pożar w zagrodzie rolnika I enszeao 
w Nożyezynie. a 7 tys. zl w zagrodzie rol­
nika jedraszaka. (mm.'

— ZWŁOKI NOWORODKA. W Wójci- 
nie zna’eziono na poiu zwłoki noworod­
ka. Snrawą za'ela sie policja, (mm.)

— KRADZIEŻE. W młynie parowym 
p. Ii. Jaśkowiaka w Strzelnie skradziono, 
centnar mąki żytniej. U gospodarza Meie- 
ra skradziono około 20 kur Poza tern do­
konano kradzieży w hurtowni tytoniowej 
przy ui św Ducha oraz w sklepie kolo­
nialnym p. Janusza Kledzika przy Rynku 

Krorika
— LĄDOWANIE BALONÓW. W po­

niedziałek, 4 bm. o godz. 2 po południu 
przelatywał nad Bukiem balon, który lą­
dował na polach majętności Niegolewo. 
Jak się okazało byl balon aeroklubu to­
ruńskiego. prowadzony przez dwóch ofi­
cerów II pułku lotniczego z Torunia. Ba­
lon przeleciał na wysokości 600 metrów 
przestrzeń około 600 km w niespełna 5 
godzinach. Lądowanie odbyło się w wa­
runkach normalnych, jedynie przy ścią­
ganiu balonu na ziemię uszkodzona zo­
stała powłoka, (bm.)

Krorika obornicka
— ZEBRANIA. Na zebraniu L. O P P 

wybrano nowy zarząd w składzie pp : Szy­
mański z Dąbrówki Ludotnskiej. Iłalnr- 
dziński. Barth. Kruger i Zmudzki. — Na 
walnem zebraniu Ligi Morskiej i Kolonjal 
nei wybrano zarząd w składzie pp : Kaź- 
mierczak — prezes. Piwarski. Draiem 
Halardz.lński Zegar i Kmieó Do komisji 
rewizyinei weszli pp: Mmkus Oleinik i 
Stachowiak — Nowy zarząd Polskiego 
Czerwonego Krzeza tworzą pp : starosta 
Kozłowski Budnikówska Karąs!ewicz i 
Skrzetuski Do komisji rewizyjne' wesz,i 
pp.: Nossal Każóiierslca i dr. Dśmintow- 
ska. De’egnteni na z’nzd wybrano n Pi- 
warskipgo a z zesku z balu przyznano no 
Wincen*koip tao zl. .Car:ta=owi“ 199 zł i 
na dożywianie biednych dzieci 159 zł. ko.)

— Z SĄDU. Władysław Rosół 7 Wą­
growca skazany został za kradzież roweru 
na 3 mieś, aresztu z zaw. — Również 
na 3 miesiące skazano Marle Panaś z O- 
botnik za kradzież we^la ko'

— POBICIE POT OWEGO Podczas 
kradzieży drzewa pobity został przez z’o- 
dziei połowy Władysiak z Lukowa, (ko)

— osoftrsTK, Dlueotpfnt zastępca na­
czelnika wvdzialu mechanicznego K. P.
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inż. Ciesielski mianowany został kierow­
nikiem technicznym w dyrekcji poznań­
skiej. Inż. Ciesielski byl radnym B. B.

(os.)
— UTOPIŁ SIĘ. Paweł Cepa, bawiąc 

na weselu w Jankowie Zaleśnem wracał 
do domu w stanie podchmielonym, wpadł 
do przydrożnego rowu i utopił się. (os.)

— WIECZORY DYSKUSYJNE. Kat. 
Tow. Robotników Polskich urządza w 
czwartki wieczory dyskusyjne religijno 
społeczne, które prowadzi ks. prób. Ja­
rosz. (os.)

— Z K. S. M. W SKALMIERZYCACH. 
Na walnem zebraniu K. S. M. w Skalmie­
rzycach Nowych, któremu przewodniczył 
dyr. Nowicki, wygłosili członkowie zarzą­
du sprawozdania. Po udzieleniu absolu­
torium wybrano zarząd w następującym 
rkładzie pp.: dr. Kabl — prezes, Stanie­
wiczowi, Witkowski. Fleischerow a, Ja­
racz, Domcradzka Rosnerówna, Nowicki, 
Grześkowiak i Podgórska.

Kronika pow. nornnńskiego
- 2 RADY MIEJSKIEJ SWARZĘDZA 

Na zebraniu rady miejskiej uchwalono 
jednogłośnie budżet opracowany przez ko­
misję dla spraw budżetowo - finanso­
wych, podany już przez nas swego cza­
su. Również uchwalono dodatki komu­
nalne od podatku dochodowego w wyso­
kości 2 i pół, 3 i 3 i pól proc. Delegatem 
na zjazd miast polskich wybrano burm. 
Staniew’skiego.

— WYBORY WÓJTÓW. Radni gmin­
ni dokonali wyboru nowego wójta na ob­
wód Swarzędz, którym został p. Jan 
Fuchs z Gortatowa. Podwójtem wybrano 
p. Furmanka z Garbowa, a ławnikami pp. 
Owczarzaka z Zalasewa i Szymańskiego 
j Sarbinowa. Wójtem Pobiedzisk wybra­
no p. Offierzyńsktiego z Klon, a podwój­
tem p Andrzejewskiego z Kaczanowi. — 
Ławnikami zostali pp. Radoński z Ko- 
ciałkowej Górki i Rochowiak z Polskiej 
Wsi. (fi)

_ BIURO TARGÓW MEBLOWYCH. 
Biuro dawnych targów meblowych mieści 
się w Rynku w lokalu p. Dembińskiego, 
tel. nr. 1, gdzie można zaciągnąć infor- 
macyj.
- KURS MISTRZÓW STOLARSKICH. 

Pod protektoratem Izby Rzemieślniczej 
odbywa się kurs na mistrzów stolarskich. 
W kursie bierze udział 21 kandydatów. 
Na wykładowców powołano szereg spe­
cjalistów z Poznania, którzy w około 100 
godzinach opracują materjał egzamina­
cyjny. (fi)

— RUCH TOWARZYSTW. Na walnem 
zebraniu Tow. Przemysłowców, które za­
gaił prezes p. Napieralski, wybrano po 
sprawozdaniach zarządu ten sam zarząd 
ponownie. W miejsce śp. Sroki wicepre­
zesem wybrano p. Sm i górskiego. 10 bm. 
odbędzie się zebranie z odczytem n. t. 
popierania przemysłu i handlu polskiego. 

Kronika śremska
— WALNE ZEBRANIE MŁODEGO 

PRZEMYSŁU. Na walnem zebraniu Tow 
Młodych Przemysłowców ukonstytuował 
się nowy zarząd w następującym składzie 
pp.: Nowak Ant. — prezes, Ławicki Fr. — 
wiceprezes, Maćkiewicz E. — sekretarz, 
Piotrkowski J. — skarbnik.

— Z ŻYCIA „SOKOŁA“. W niedzielę, 
3 bm. śremskie gniazdo Tow. gimn. „So­
kół“ odbyło na sali Hotelu Centralnego 
swoje doroczne walne zebranie, któremu 
przewodniczył p. Slużewski. Nowy zarząd 
gniazda ukonstytuował się w następują- 
cym składzie pp.: mec. Bartz — prezes, R. 
Sipiński i St. Frąckowiak — wiceprezesi, 
Bogusław Danielewicz — sekr., Dionizy 
Frąckowiak — zast., Marja Jankowska — 
skarbniczka. Józef Adamski i Jerzy Woj­
ciechowski — radni. Budżet z powodu 
trudnych warunków finansowych ustalo­
no tylko w wvsokości 300 złotych, (śn.)
- PRZEDSTAWIENIE. Koło Wiośla- 

rek K. S. M. w Śremie urządza w niedzielę. 
10 bm. o godz. 20 na sali p. Sałacińskiej 
pnedsiawienie, którego czysty dochód 
PTOznacza się na rozszerzenie zapoczątko­
wanego w roku ubiegłym sportu wioślar­
skiego wśród młodzieży. Amatorzy ode-

Z jazd delenatów
Stowarzyszeń Młodzieży
Kościan (mk). W niedzielę odbył 

się zjazd okręgu kościańskiego K. S. 
M. przy udziale 50 delegatów. Zjazdowi 
przewodniczył ks. Jaskólski z Gryżyny. 
Ze sprawozdań wynika, że okręg mimo 
trudności finansowych pracuje i roz­
wija się bardzo dobrze. Ostatnio urzą­
dzono z dużym nakładem pracy trzy­
dniowe rekolekcje, które dały uczestni­
kom duże korzyści moralne. Po omó­
wieniu spraw organizacyjnych udzielo­
no ustępującemu zarządowi absoluto­
rium i uzupełniono nowy. Tegoroczny 
zlot odbędzie się 7 lipca w Kościanie.

Wypadek w elektrowni
Kostrzyn. (Tel. wł.) Podczas pró­

by motoru Diesla w elektrowni miej­
skiej pękła nagle z niestwierdzonej na- 
razie przyczyny tarcza pasowa. Zajęty 
przy motorze robotnik Stefan Piasecki 
uderzony odłamkiem w głowę, padł, 
zbroczony krwią.

Po udzieleniu rannemu pierwszej 
pomocy przez dr. Jaksa, odstawiono gc 
samochodem do szpitala w Gnieźuie.

frdi

W Chodzieży wybuchł znów strajk
C h odzież (Tel. wł.) Wczoraj w 

godzinach popołudniowych wybuchł 
znów strajk włoski w fabryce fajansu 
w Chodzieży. Bezpośrednią przyczy­
ną strajku jest wydalenie bez uprzed­
niego wypowiedzenia dwóch robotni­
ków, przewodniczących wydziału ro­
botniczego, oraz 9 robotnic, pośrednią 
zaś przyczyną były sobotnie zajścia, ja­
kie miały miejsce na terenie fabrycz­
nym w związku z przyjęciem do pracy 
4 robotników oraz niedotrzymaniem u- 
mowy z dnia 16 lutego br.

Pracownicy postanowili na teren fa­
bryczny nie wpuszczać nikogo z dyrek­
cji ani z zarządu spółki dzierżawnej. 
Jak można wnioskować z rozmów, do­
magają się oni stanowczo likwidacji 
spółki, twierdzą bowiem, iż zarząd 
spółki dzierżawnej ich prowokuje i że 
tylko po tej stronie należy szukać 
przyczyn stale powtarzających się za­
targów. Pisząc ostatnio o zakończe­
niu strajku, wyraziliśmy zdanie, iż tyl­

grają tragifarsę Zwilkońskiego „Emery­
ci". (śn.)

— PING-PONG. W poniedziałek, 11 b. 
m. o godz. 18 30 odbędą się staraniem ru­
chliwego K. S M. na sali Domu Katolic­
kiego ogólne rozgrywki ping-pongowe o 
mistrzostwo m Śremu na rok 1935. Zgło­
szenia przyjmuje prezes K. S. M. dh. Choj­
nacki do dnia 8 bm. (śn.)

— USIŁOWANE SAMOBÓJSTWO. — 
Przybyła z Poznania żona jednego z miej­
scowych urzędników państwowych, p. Ka­
zimiera T., usiłowała w hotelu przy pocz­
cie w Śremie popełnić samobójstwo, zaży­
wając większą ilość weronalu. Przy 
pierwszych oznakach działalności truciz­
ny przywołała jednak pomoc, dzięki któ­
rej zdołano ją uratować. Z powodu cięż­
kiego stanu otrutej, przeniesiono p. T. do 
szpitala powiatowego. Powodem rozpacz­
liwego kroku były, jak tego dowodzi list 
pozostawiony, niesnaski w pożyciu mał- 
żeńskiem. (śn.)

— BAL BRACTWA KURKOWEGO. — 
Gwoździem karnawału był jak w innych 
latach, bal Strzeleckiego Bractwa Kurko­
wego, który się odbył w sobotę, 2 bm. na 
sali p. Sałacińskiej. Zabawa zgromadziła 
liczne grono zaproszonych gości, wobec 
których brać kurkowa w mundurach wy­
wiązała się świetnie z swej roli gospoda­
rza. Przeważały tańce polskie, co bez­
względnie przyczyniło się do podniesienia 
miłego i wesołego nastroju balu, (śn.) 

Kronika szamotulska
— Z RADY POWIATOWEJ. Na ostat- 

niem posiedzeniu rady powiatowej w Sza­
motułach uchwalono budżet na czas od 1. 
4. 1935 do 31. 3. 1936 r„ wynoszący w wy­
datkach zwyczajnych 496 460 zt, a w nad­
zwyczajnych 8 750 złotych. W stosunku 
do budżetu zeszłorocznego, tegoroczna ob­
niżka wynosi około 100 tys. złotych. Po­
za tern upoważniono wydział powiatowy 
do zaciągnięcia nisko-procentowej pożycz­
ki w Państw. Banku Rolnym. Pożyczka 
zostanie w całości zużyta na pomoc rolni­
kom, których gospodarstwa dotknęła po-eiiphn Zęp \

— Z ŻYCIA AKADEMICKIEGO. Na 
walnem zebraniu Akademickiego Kola 
Szamotulan wybrano nowy zarząd w oso­
bach pp.: Stanislaw Maćkowiak — prezes, 
Bogdan Gryszczyński i Gerard Hüttner — 
wiceprezesi, Leonard Kruś — sekretarz, 
Eleonora Juszczakówna — zast. i Bole­
sław Łambui — skarbnik. Komisję rewi­
zyjną tworzą pp Wincenty Piątek, Włady­
sław Frąckowiak, Leon Czwojdak. (sc.)

— POŻAR. W ub. niedzielę wieczorem 
powstał z nieustalonych dotąd przyczyn 
pożar w zabudowaniach rolników Bolesła­
wa i Władysława Królów w Brodziszewie, 
pow. szamotulskiego. Spłonęły dwie sto­
doły. Na szkodę Bolesława Króla stodo­
ła murowana oraz młocarnia parowa, 
sieczkarnia, śrutownik, żniwiarka, 130 ctr. 
żyta niemłóconego i 100 ctr. słomy. Stra­
ty wynoszą około 9000 złotych, które po­
krywa ubezpieczenie. Na szkodę Włady­
sława Króla spłonęła żniwiarka sieczkar­
nia,' motor i młocarnia. Na miejsce po­
żaru przybyły straże z pobliskich wiosek 
i Szamotuł. Policja wszczęła dochodzenia, 
celem ustalenia nrzvezvny pożaru, (sc.)

— SĄD ROZJEMCZY. Przewodniczą­
cym sadu rozjemczego przy starostwie zo­
stał mianowanym sędzia p. Janusz Szu­
bert. (sc.)

— Z SPORTU. W ub. niedzielę roze­
grany został na boisku mecz piłki nożnej 
pomiędzy K. S. ..Admira“ (Poznań) i „S. 
K. S.“ (Szamotuły) z wynikiem 4:2 dla go­
spodarzy. (se.)

— OBRADY STRAŻAKÓW. W ub. nie­
dzielę obradowała w sali posiedzeń sta­
rostwa rada powiatowa Związku Straży 
Pożarnych na powiat Szamotuły. Po mszy 
św. w kolegjacie, otworzył posiedzenie 
przewodniczący p. starosta Narajewski, 
witaiac licznie przybyłych prezesów, na­
czelników i inspektora p. Busza z Pozna­
nia. Budżet na r. 1935-36 ustalono na zt 
1 865. Nowa nazwa brzmi „Stowarzysze­
nie Ochotniczych Straży Pożarnych“. — 
Stałym instruktorem mianowany został 
ppor. rez. Ogarczyński. Zawody powiato­
we ustalono urządzić w lipeu w Szamotu­
łach. Do związku należy 29 straży z tut. 
nowiatu. W uzupełniających wyborach 
wybrano do zarządu pp. Henryka Prze­
woźnego z Pniew i Kazimierza Włocha z 
Kaźmierza. Kom. rew. tworzą pp. Kuśnie-

ko likwidacja spółki dzierżawnej a 
przynajmniej jej reorganizacja i bez­
względne wycofanie się z niej miasta, 
byłoby najlepszem rozwiązaniem spra­
wy. Stanowisko to nadal w całej peł­
ni podtrzymujemy. Jednocześnie <to- 
magamy się ukarania winnych spowo­
dowania niekoniecznego i tak długiego 
strajku. Niestety do dziś dnia nie mo­
gliśmy zauważyć, aby jakiekolwiek 
kroki w tym kierunku były uczynione, 
a nawet przeciwnie, postępowanie za­
rządu spółki dzierżawnej pozwala 
nam przypuszczać, iż odpowiednie 
czynniki nie okazały żadnej ingeren­
cji.

Uważamy, że los przeszło 400 robot­
ników, pozostających w mało zdrowot­
nych warunkach fabryki, a dostatecz­
nie wyczerpanych poprzed niemi straj­
kami, jak i położenie miejscowego rze­
miosła i kupiectwa, opierającego swój 
byt na miejscowym przemyśle, nie po­
winien być obojętny.

rek. Przewłoka z Szczepankowa i Juraczek 
z Ostroroga. Zastępcami są pp. Banaś z 
Koźla i Babiak z Przyborowa. Obrady 
trwały blisko 3 godziny, (sc.)

Kronika trzemeszeńska
— DALSZE ZWOLNIENIA. Aresztowa­

ni w aferze kradzieży w ambulansie pocz­
towym pp. Bauze, Blaszak i Posłuszny zo­
stali zwolnieni z -aresztu, (tw.)

— ZEBRANIA. Na walnem zebraniu 
Ligi Morskiej i Kolonjalnej, które zagaił 
p. Kulczak a przewodniczył p. prof. Ba­
ran, wybrano po eprawozdaniach nastę­
pujący zarząd pp.: Kuleczna — prezes, Ły- 
skawa i Andrzejewski — zast.. Owczarzak 
— sekretarz, Fedurko — zast., Bielas — 
skarbnik, Soiiński — zast.. burm. Fengler, 
Brzostowski i Kobierzyński — ławnicy.
Do komisji rewizyjnej weszli pp.: Dekiert, 
Jaśkiewicz i Paprzycki. — Na walnem ze­
braniu Bractwa Kurkowego wybrano po 
sprawozdaniach zarząd w następującym 
składzie pp.: Thomas — prezes, Marchle- 
wicz — zast., Brzeziński — sekretarz, Bi­
liński — zast., Borkowski — skarbnik. Ja­
skólski i Rydlewicz — zast. Do komisji 
rewizyjnej weszli pp. Dabiński, Jędrowski 
i Mikulski, a do sądu honorowego pp. Du­
dziak, Jaskólski, Jędrowski, Mikulski i No­
wicki. Delegatami na zjazd wybrano pp. 
Thomasa i Borkowskiego, (tw.)

— POŻAR. W Rękawczynie spaliła się 
stodoła i szopa gospodarza Jabłczaka. — 
Straty wynoszą 5 tys. złotych, (tw.)

— KRADZIEŻ. Kupcowi Schwersenzo- 
wi skradziono paczkę bławatów wartości 
120 złotych, (tw.)

Kronika wągrewiecka
— UJĘCIE SZAJKI ZŁODZIEJSKIEJ. 

Na terenie pow. wągrówieckiego grasowa­
ła szajka złodziejska, którą wreszcie zli­
kwidowano. Aresztowano Kazimierza Le­
mańskiego ze Skoków. Jana Podębniaka 
z Potrzanowa, Leona Kuczyńskiego, Leo­
na Siwerta i Franciszka Dudka ze Sko­
ków. Złodziei osadzono w więzieniu w 
Wągrowcu i w Rogoźnie, (wb.)

— Z RADY MIEJSKIEJ. Na ostatniem 
zebraniu rady miejskiej wybrano komisję 
sanitarną w składzie pp.: Stelmaszyk, Ja- 
ny, Zjawiński i Jezierski. Do komisji roz­
budowy miasta wybrano p. Halawskiego. 
a delegatem na zjazd Zw. Miast p. Syszkę. 
Instalację elektryczną w kościele farnym 
uzależniono od nadwyżki budżetowej po 
zamknięciu roku. Również odroczono 
sprawę przyłączenia Osady do miejskiej 
sieci elektrycznej, (wb.)

— ZŁODZIEJE W GIMNAZJUM. U- 
biegłej nocy Włamali się złodzieje do gim 
nazjum i skradli rower. Policja wszczęła 
śledztwo.

Sztorm na wybrzeżu
wyrządził duże spustoszenie na Helu

Gdynia. (Tel. wł.) Gwałtowna 
burza, jaka ostatnio szalała na wy­
brzeżu, najgroźniej szerzyła się na mie­
rzei Helskiej i to na odcinku pomiędzy 
Chałupami a Kuźnicą, gdzie wydmy, 
już podmyte, uległy dalszemu zni­
szczeniu.

Narazie trudno ustalić szkody, gdyż 
wzburzone fale zalewają plażę i do­
chodzą do wydm. Pod kąpieliskiem 
Jurata potworzyły się głębokie wyrwy. 
Miejscami brzeg wygląda, jakby pory­
ty był pociskami.

Według informacyj z kapitanatu 
portu w Helu, najmniej ucierpiał sam 
koniec półwyspu, gdyż, jak się okazu­
je, nawałnica przy wichrze północnym 
lub północno-wschodnim nigdy tej 
części wybrzeża nie czyni żadnych 
szkód. Tak też się stało i przy obecnej 
burzy.

Nasilenie wichury znacznie zmala­
ło. Na horyzoncie widać już płynące

Kto go widział
Wydział śledczy na miasto Poznań 

przesyła nasfępujący komunikat:

W związku z zabójstwem ś p. Bo­
lesława Leitgebra. uprasza się. by os.o- 
by, które widziały przedstawionego na 
fotografji osobnika w dniu 1. lub 2. b. 
m. zawiadomiły o tern najbliższe jed­
nostki policyjne, wśród jakich okolicz­
ności gdzie i kiedy miało miejsce to 
spotkanie.

Kronika żwińska
— UJECIE HERSZTA SZAJKI ZŁO­

DZIEJSKIEJ. W Damasławku i okolicy 
grasowała od dłuższego czasu szajka zu­
chwałych złodziei, która dokonała wla- 
mań u rolnika Rogalińskiego w Piotrko­
wicach, rolnika Kuszy w Turnie, na pro­
bostwie w Juszczewie i u rolnika rylma- 
na w Dąbrowie. Onegdaj przyjechała po­
licja śledcza z Gniezna z psem policyjnym. 
Przy pomocy psa dokonano rewizji w 
mieszkaniu Wittrzaka przy ul. Lipowej, 
gdzie znaleziono zakrwawione buty, po­
plamione podczas kradzieży 3 świń u rol­
nika Tylmana. Wittrzak został areszto­
wany i osadzony w więzieniu śledczem w 
Wągrowcu. Był on postrachem całego 
Damasławka, a jego karta karna w> ba­
zuje bogaty rejestr, (żd.)

NMazd żydów na Pomorze
Lid zb ark. 4. 3. Od strony wo­

jewództw centralnych najbardziej za­
grożone zalewem żydowskim są mia­
sta Działdowo, Lidzbark, Nowemiasto 
i Lubawa.

Z każdym rokiem rośnie liczba 
składów żydowskich w powyższych 
miasteczkach pomorskich. Ludność 
przed tern zalewem broni się, lecz 
znajdują się sprzedawczyny, którzy 
Żydom wynajmują domy na prowa­
dzenie interesów.

Miasto Lidzbark, leżące na granicy 
b Kongresówki, opanowali Żydzi już 
w bardzo poważnem stopniu. W mia­
steczku tern znajduje się w rękach 
żydowskich 6 składów bławatnych, 3 
tartaki. 1 młyn, 3 składy obuwia i skór 
oraz kilka pomniejszych jeszcze han- 
dełesów żydowskich. Polskie przedsię­
biorstwa pod naporem żydowskiej 
konkurencji są narażone na wielkie 
trudności, (lk)

większe statki, pomimo, że moi. 
jeszcze dość poważnie wzburzone, ■ u 
brzegów fala dochodzi do 2-metrowej 
wysokości.

Wichura połączona była z chwilową 
nawałnicą śnieżną, jak również znacz­
ną obniżką temperatury, która docho­
dziła do 5 stopni poniżej zera.

Gdańsk. (PAT.) Wskutek orkanu, 
jaki szalał nad Bałtykiem, stan wody 
na Wiśle podniósł się o 3,80 m. ponad 
normalny, utrudniając ruch promów 
tak poważnie, że przez jakiś czas ko­
munikacja była wogóle przerwana.

Poza tern wicher wyrządził wielkie 
szkody w pobliżu Brzeźna Fale wyrzu­
ciły na plażę worki ze zbożem, co po­
zwala wnioskować, że burza zatopiła 
jakiś statek. W Sopocie burza zni­
szczyła prawie doszczętnie wał falo­
chronu oraz uszkodziła w znacznym 
stopniu, jak zresztą i innych kąpieli­
skach, pomosty.
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
CO NOWEGOWKULTURALNYM POZNANIU?
POSTNA SERJA POWSZECHNYCH WYKŁADÓW UNIWERSYTECKICH

WŁOCHY, BELG JA, PARYŻ ! WARSZAWA
Jak corocznie, Powszechne Wykłady 

Uniwersyteckie, zorganizowane przez 
Uniwersytet Poznański, uruchamiają, 
na Wielki Post obfitą serję prelekcyj.

Odbywają się te wykłady zarówno w 
Poznaniu, jak w większych ośrodkach 
prowincjonalnych na obszarze Wielko­
polski i Pomorza, a obejmują też
Wolne Miasto Gdańsk.

Nie potrzeba podkreślać znaczenia, 
jakie ma takie University Ex­
tension — nazwa noszona przez po­
dobne przedsięwzięcia w krajach an­
glosaskich — dla kultury narodowej. 
Jeżeli każdy uniwersytet jest z natury 
swojej korporacją jakby zamkniętą, 
składającą się z ciała profesorskiego i 
z uczniów-słuchaczy, to przez wykłady 
powszechne staje się ogniskiem kultu­
ry intelektualnej, promieniującem na 
najszersze warstwy społeczne. Każdy, 
kto pragnie rozszerzyć swój zakres 
wiedzy, ma dzięki wykładom po­
wszechnym dostęp do najnowszych wy­
ników nauki, obejmujących najprze­
różniejsze kręgi zainteresowań Od pa- 
leóntolpgji do hygjeny i od fizyki do 
rybołóstwa morskiego roztacza się 
przed słuchaczem wybór obfity i dobór 
jak najstaranniejszy, przyczem nazwi­
ska prelegentów, jako specjalistów 
wybitnych każdy w swoim zakresie, 
dają pewność, że słuchacz będzie wpro­
wadzony w samo sedno danego zagad­
nienia.

Są to wykłady popularne w tern: 
znaczeniu, iż każdy może ich treść 
objąć, ale posiadają ciężar gatunkowy i 
wiedzy uniwersyteckiej, i w przystęp­
nej formie dają materjał wysokiej kul- ' 
turalnej wartości. Uczestniczyć w nich 
może jednak z korzyścią każdy, bez , 
względu na zdobyty już taki czy inny : 
„cenzus naukowy“. Powszechne Wy- ! 
kłady Uniwersyteckie są dla wszyst­
kich To też ich sukces na terenie poi- ! 
skich Ziem Zachodnich jest od począł,- ' 
ku bardzo wielki. W ośrodkach pro­
wincjonalnych gromadzą one z reguły 
setki słuchaczy, w Poznaniu również 
mają stale, liczne, wdzięczne audyto- 
rjum. To też dzięki nim zadzierzga się 
coraz mocniejszy węzeł między Uni­
wersytetem, jako naczelnym ośrod­
kiem kultury narodowej, a najszersze- 
mi sferami polskiego społeczeństwa,, 
có również jest faktem pełnym znacze­
nia, a wysoce dodatnim

7 marca, prof. U. P. dr. Stanisław Ka- 
landyk: Tajemnice jądra atomowego (z 
przeźroczami).

8 marca, prof. U. P. ks. dr. Szczęsny 
Detttoff: Zabytki wielkopolskie z ukrycia 
(z przeźroczami).

11 marca, prof. U. P. dr. Antoni Gałec­
ki: Marja Skłodowska - Curie, szlakiem 
czynów naukowych do triumfów wiedzy 
prakijcznej (z przeźroczami).

12 ,i area. prof. U. P. dr. Józef Kostrzew- 
ski: Rola Wisły w czasach przedhistorycz­
nych Ć7 przeźroczami).

13 marca, prof. U. P. Tadeusz Grabow­
ski: Nauka o literaturze czy historji lite­
ratury?

14 marca, prof. em. U. P. dr. Ludwik 
•Taxa - Bykowski: Humor w szkole.

15 marca, dr. .1. B. Kałusza asyst. U. P.: 
Bogactwo morza polskiego (z przeźr.).

18 marca, prof. U. P. dr. Witold Klin­
ger: Sprawa Stanisława Brzozowskiego w 
jej dotychczasowym przebiegu.

20 marca, prof. bon. U. P. dr. Paweł 
Gantkowski: Kąpiel powietrzna i sypianie 
przy otwartem oknie przez cały rok w 
świetle higjeny osobistej.

21 marca, prof. U. P. dr. Józef Moraw­
ski- Z moich wspomnień o Belgji

22 marca, wykładowca U. P. dr. Andrzej 
Niesiołowski: Paweł Włodkowic, pierwszy 
ideolog polityczny Polski (w 500 lecie 
śmierci).

23 marca, prof. U. P. dr. Stanisław Pa­
włowski: Zagadnienie wzrostu państwa w 
świetle geografji politycznej.

25 marca, prof. U. P. dr. Mikołaj Rud­
nicki: Pojęcia religijne naszych przodków 
(z przeźroczami),

26 marca, wykładowca na U. P dr. Mie­
czysława Ruxerôwna: Ludzie i bogowie (z 
przeźroczami).

29 marca, prof. U. P. dr. Józef Witkow­
ski: O końcu świata (z przeźroczami).

30 marca,' prof. U. P. dr. Zygmunt Woj­
ciechowski: Tam, gdzie Odra trzema ra­
mionami ku morzu sięga (z przeźroczami).

Wykłady odbywać się będą o godz 20 
w sali XVII Coli. Minus (tylko wykład L 
prof. Kalandyka odbędzie się w sali Śnia­
deckiego Coli. Medicum). Wstęp na wy­
kład 30 gr. dla dorosłych, 15 gr. dla mło­
dzieży i wojskowych niższych stopni.

KONCERT DWÓCH ROCZNIC
Jutrzejszy koncert symfoniczny w 

Teatrze Wielkim jest w przeważnej 
części swego programu poświęcony 
dwom rocznicom urodzin: 250-leciu Ja­
ra Sebastiana Bacha, oraz 150-ieciu 
Karola Kurpińskiego.

Dzieł Bacha .usłyszymy dwa: prelu- 
djum, chorał i fugę w układzie orkie- 
stralnym Aberta, oraz koncert f-moll 
na klawesyn z orkiestrą. Przy klawe­
synie zasiądzie p. Małgorzata TromLi- , 
ni-Kazuro, znana wirtuozka warszaw- i 
ska, dyrygować będzie kapelmistrz Fil­
harmonii warszawskiej p. Józef Ozi- j 
miński.

Wieczór rozpocznie się Kurpińskim, ' 
mianowicie uwerturą do opory „Ruiny 
Babilonu“ — jednej z przeszło dwudzie­
stu oper, jakie był napisał ten wyborny , 
muzyk, twórca opery narodowej i je­
dyny jej przed Moniuszką, reprezentant, 
a z pochodzenia Wielkopolanin. Uro­
dził się bowiem Kurpiński we wsi Wło­
szakowice w ówczcsnem W, Ks. Po­
znański 'm i to akurat G marca r 17S5, 
tak że koncert jutrzejszy przypada na 
samą setnąpięćdziesiątą rocznicę jego 
urodzin.

Był synem organisty, więc wyszedł 
ze środowiska skromnego, cd najmłod­
szych lat zdradzał talent i zamiłowanie 
do muzyki, tak, że już jako ośmioletni 
dzieciak zaczął grać na klawesynie, na 
skrzypcach i nawet na organach, ucząc 
się tego wszystkiego pod kierunki-m 
ojca i uprawiając także śpiew. To też 
nie minęło lat cztery, jak został, w 
dwunastym roku życia, samodzielnym 
organistą i zarabiał na życie, aby nie 
być ciężarem rodzicom. Wkrótce spot­
kał się niespodziewanie z jednym ze 
swych krewnych, skrzypkiem i wiolon­
czelistą, który dał mu poznać dzieła 
muzyczne wyższej wartości. Dzięki 
krewnym również wydobył się na szer­
szą arenę, mianowicie dostał się na : 
dw ór starosty Polanowskiego pod Lwo­
wem jako skrzypek jego domowego 
kwartetu Za.po-znał się tam z dziełami 
Haydna i Mozarta, tam też zetknął się 
z twórcą narodowej sceny polskiej, in­
nym Wie kopolaninem, Wojciechem 
Bogusławskim i uzupełniwszy swoją 
wiedzę gorliwem samouctwem, wzmógł 
się tak na silach, że mógł objąć w War­
szawie, za dyrekcji Bogusławskiego ka- 
pelmistrzostwo opery. Było to w r. 1810, 
liczył więc wtedy Kurpiński 25 lat ży­
cia.

Tam też zaczął komponować. Zrazu 
pisał operetki, potem, objąwszy po Bo­
gusławskim dyrekcję opery wespół z 
Elsnerem, wziął się do oper. Tak po­
wstała „Łaska Imperatora", „Jadwiga“ 
napisana do słów Niemcewicza i mnó­
stwo innych, bo spis oper Kurpińskie­
go obejmuje dwadzieścia kilka, wśród 
nich jedną, która przetrwała do na­
szych czasów, mianowicie znany po­
wszechnie „Zamek na Czorsztynie“. Za 
życia autora cieszyły się wszystkie du­
żym sukcesem, Kurpiński bowiem u- 
mia} trafić do słuchaczy swą jasną, 
przystępną, melodyjną muzyką, w któ­
rej znać wprawdzie wpływy włoskie — 
zwłaszcza triumfującego wówczas Ros­
siniego — lecz na każdym kroku wysu­
wa się element narodowy, zwłaszcza w 
rytmach tanecznych.

Trzydzieści lat działał Kurpińsiki w 
operze warszawskiej i położył zasługi 
niespożyte, utrzymując poziom wyso­
ki, dbając o wykształcenie orkiestry i 
chórów. Syt pracy i zasłużonego uzna­
nia, usunął się następnie w zacisze do­
mowe, przygotowa wszy niejako miejsce 
i teren dla Stanisława Moniuszki. — 
Zmarł w roku 1857, dnia 18 kwietnia. 
Rocznicę jego urodzin święci Polska 
wdzięczną pamięcią Dobrze się stało, 
że Poznań również ją obchodzi.

Dodajmy, że jutrzejszy program u- 
zupełni jeszcze piąta -symfonia Czaj­
kowskiego (d-moll).

(Na marginesie trzech wystaw)
Warszawa, 4 marca

V-ty Salon Zimowy, otwarty nie­
dawno w warszawskim Instytucie Pro­
pagandy Sztuki, nastąpił bezpośrednio 
po dwóch wystawach sztuki obcej — 
belgijskiej i włoskiej. Obie te wysta­
wy obejmowały malarstwo współcze­
sne krajów o świetnej i dawnej trady­
cji artystycznej. Można było tedy spo­
dziewać się, że pokażą nam one współ­
czesność artystyczną, godną znakomi­
tej przeszłości, a przytem posiadającą 
wyraźny charakter narodowy, przez 
ową przeszłość w formach plastycz­
nych skrystalizowany. Ponadto, co do 
wystawy włoskiej, można było się spo­
dziewać, że pokaże nam ona sztukę 
o specjalnem obliczu — sztukę faszy­
stowską — niejako interpretację fa­
szyzmu w formach plastycznych.

Tymczasem w obu tych wystawach 
widoczną była dysproporcja między 
tradycją a współczesnością, a to zarów­
no co do poziomu, jak i co. do indywi­
dualnego charakteru narodowego. O- 
bie wykazały pewną ległość wzglę­
dem wpływów paryskich, uległość 
tembardziej uderzającą, że występuje 
ona przedewszystliiem w lepszych 
i ciekawszych płótnach. Co do wysta­
wy włoskiej, to faszyzm objawił się na 
niej tylko w postaci wymusztro-'’ anej 
sztuki programowej — zresztą v bar­
dzo nielicznych i niewątpliwie naj­
słabszych płótnach.

W zestawieniu z obiema temi wy­
stawami sztuki obcej, V-ty Salon Zi-

Jutrc:
PARĘ SŁÓW O TEATRALNYM 

LWOWIE
przez

Henryùa Łubieńskiego.

ŻYCIE KULTURALNE
NAUKA

NajnowczcJ pracy prof. dr. T. Grafcow-
rkiego p. t. „Krytyka literacka w Polsce w 
epoce realizmu i modernizmu'' poświęca 
szczegółowe uwagi „Prager Presse' w 
swym wybornie redagowanym dziale kul­
turalnym.

MUZYKA
Paderewski mc kcEcertowsć począwszy 

od października, w Anglji i w Ameryce. 
Donosi o tem paryska „Comoedia“, doda­
jąc. że nie j&st prawdą, jakoby zgodzi! się 
Paderewski na transmisję jednego ze 
swych koncertów przez radjo.

Śpiew pttïski zarrrnicą. Warszawski 
chór „Harfa“ wystąpił w Dyneburgu. Ewa 
Tunska - Bandrowska śpiewa w Ameryce; 
w Nowym Jorku wystąpiła na estradzie, 
w Cleveland będzie śpiewała w operze i 
na koncertach.

Symlcrja dwudziestoletniego muzyka.
W Pradze wykonano pod batutą dyrygenta 
rosyjskiego Mikołaja Malko symfonję 
f-móll, napisaną przez dwudziestoletniego 
kompozytora rosyjskiego Szostakowicza. 
Dzie’o znalazło wielki poklask.

„Ecccrccio“ w operze. Turyński Teatro 
Begin, jedna z pięciu wielkich scen opero­
wych włoskich, wystawił „Boccaccia“ Sup- 
pégo, pod batutą Franca Ghione. Wyko­
nawcami byli artyści opery, w ich liczbie 
gwiazdy takie jak Florica Cristoforeani i 
Iris Adami - Cerradetti.

„Dudziarz Szwcuda“, znana w Poznaniu 
opera Jaromira Weinborgera będzie wy­
stawiona w Buenos Ayres. Na reżysera za­
proszono dr. Lothara Wallersteina z opery 
wiedeńskiej.

VARIA
Wspomnienia o Dąbrowskim. „Ilustra­

cja Polska“ w kilku ostatnich zeszytach 
drukuje interesujący, na źródłowych ma­
teriałach oparty reportaż historyczny pt. 
„Marsz, marsz Dąbrowski“. Autor repor­
tażu, podpisujący się „szyna“ — przedsta­
wił sporo ciekawych, mało znanych fak­
tów, tyczących się historji w-jen napo­
leońskich, legjonów, Dąbrowskiego, oraz 
powstania hymnu narodowego. W obec­
nym zeszycie „Ilustracji" znajdujemy 
przedostatni odcinek reportażu, który obej­
muje rok 1803 — wojnę Prus z Napoleo­
nem — i wkroczenie wojsk francuskich 
do Poznania. Opisuje autor m. in. słynną 
rozmowę Napoleona z Wybickim i gen. 
Dąbrowskim, w której Polać- otrzymali 
obietnicę odbudowania państwa, gdy 
przyjmą w swym kraju przyjaźnie Fran­
cuzów. Entuzjastyczne powitanie gen. Dą­
browskiego i Wybickiego przez Poznań, 
odezw'a Wybickiego do Polaków, wkrocze­
nie armji marsz. Davout do Poznania — 
fakty ważne a pamiętne, odżywają w 
barwnie napisanym reportażu. Ciekawy 
materjał ilustracyjny dodaje wartości 
przyczynkom historycznym, (tk)

mowy w IPS-ie wygląda korzystnie. 
Można powiedzieć, że poziom współ­
czesnej sztuki polskiej jest, w świetle 
tej wystawy, o wiele wyższy od pozio­
mu sztuki tamtych krajów. To różni 
wystawę polską od tamtych Łączy ją 
zaś z tamtemi jej „paryskeść“. Wpły­
wy paryskie wyraźnie dominują, a 
jest to pierwsza wystawa, która poka­
zuje ich tak walne zwycięstwo. 
Wprawdzie środowisko krakowskie 
dawno już tym wpływom ulega, 
jednak doniedawna miało ono przeciw'- 
wagę w środowisku warszawskiem, 
którego silne nieraz talenty wpływom 
tym skutecznie się opierały. Dziś po 
raz pierwszy widać zwycięstwo Pary­
ża nad Warszawą. Cala wystawa stoi 
pod znakiem koloru, w paryskiem zna- 
czenui. Lin ja i kształt pozostałą na 
drugim planie. Grafikę potraktowano 
ubocznie.

Zatem Warszawa została jakby zdo­
byta przez Paryż na terenie Salonu 
Zimowego. Czy trzeba żałować, że tak 
się stało? Bynajmniej, bo z jednej stro­
ny Salon Zimowy stanął pod znakiem,

; który rzeczywiście coś z n a c z v, z 
' drugiej zaś, wszedłszy w orbitę Pary­

ża, znajdują się nasi artyści w towa- 
, rzystwie licznem i doborowem, a w do­

datku można im przyznać w niem
miesce specjalne.

Pamiętajmy, że sztuka polska ma
już za sobą tradycje jednego okresu 

I wpływów zachodnich, a paryskich w 
szczególności, również opartych o 
kolorystykę jako o motyw naczelny. 
Był to okres impresjonizmu, który do­
szedł do szczytu w zreorganizowanej 
przez Falata krakowskiej Akademii 
Sztuk Pięknych, a zarazem był okre­
sem świetnym tak co do poziomu ar­
tystycznego, jak co do siły narodowe­
go wyrazu w sztuce (wówczas narodził 
się przecież nowożytny polski pejzaż).
Zatem położenie nacisku na zagadnie­
nia kolorystyczne nie jest dla nas ni- 
czem nowem, ani obcem I rzeczywi­
ście — w zestawieniu z obiema wysta­
wami ohcemi, sztuka polska zdaje się 
czuć w owej „paryskości“ o wiele swo­
bodniejsza, niż belgijska i włoska. W 
naszym Salonie Zimowym mniej jest 
doktrynerstwa, a co za tem idzie, 
mniei manjery — więcej szczerości i 
prawdziwego, nie wahałbym się powie- 

■ dzieć, rozradowania barwą i jej grą. 
Zatem, summa summarum: ci nasi 
artyści z Salonu Zimowego, którzy u- 
legli Paryżowi, ulegli w dobrem to- 

, warzysiwie o świetnych i dawnvch
i tradycjach, a ponadto zajmują w niem 

mie'sce wybitne, jakby arystokratycz­
ne. Oto w największym skrócie wynik 
powyższych zestawień.

Jan Gralewski

TEATR
Co crafą w Łodzi? Z Łodzi donoszą 

nam (wp): Teatr Mieeki wystawia kome­
dię Stefana Kiedrzyńekie.go: „Ten i tam­
ten" w reimerji Wt. Czengerego. oraz baj­
kę Andersena: „Cesarz i s’owik" w opra­
cowaniu Mackiewicza. Najbliższe nre- 
mjery: Moliera „Mieszczuch szlachci­
cem“ oraz Bourdeta ..C’asy są ciężkie“.

„Mr. totek z Wysp Niespodziewanych". 
Taki tytuł nosi najnowsza sztuka Bernar­
da Shawa, o której donosiliśmy, że jako 
prapremiera ukaże się ra«amprzód w War­
szawie w Teatrze Polskim, tak jak dwa 
poprzednie dzieła tego rozkosznego kpia­
rza. Tymczasem z Nowego Jorku donoszą, 
żo już za parę dni będzie ..Matołek“ wysta­
wiony tam w teatrze Gui’d. Tytuł, brzmią­
cy w oryginale: „The Simnletom Of The 
Unexpected Isles“ wydal się dyrekcji za 
długi i zatelegrafowała do autora czv by 
go nio można przykrócić? Shaw oddepe- 
szował:

— Dla czego nie przeczytaliście sztuki?
To była cala odpowiedź.

Pisma nadesłane
„Przegląd Współczesny". Nr. 153. Treść: 

R. Gródecki: „Powstanie polskiej świado­
mości narodowej na prze’omie XIII i XVI 
wieku". — II. Kelsen: „Technika prawa 
narodów a organizacja pokoju“. — O. 
Fort-Battaglia: „ Stefan George a Franv'a" 
— E. Kern: „Teodor Dâubler“. — Z. Mil­
ner: ..Blasco Ibanez". — K. Estreicher: 
„Zniszczenie polskich insygniów koron­
nych“. — T. Przeorski: „Z zagadnień kon­
stytucyjnych. — L. Levaux: „Z współcze­
snej literatury katolickiej Francji“. — W. 
Bidnow: .Michał Hruszewski". — S. Sro­
kowski: „Z literatury regionalnej“. — T. 
Sinko: „Polskie opracowania historji grec- 

; kiej i l'zvmskie.i". -- T. P.: „Hans Ke’sen". 
i Adr. Ted. Warszawa, ul. Szpitalna 1.
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DZIAŁ GOSPODARCZY_______
Co myśleć o czasie letnim?

Rok rocznie u schyłku zimy Drasa 
polska rozbrzmiewa rozważaniami na 
temat: dlaczego nie wprowadza się w 
Polsce czasu letniego? W roku bieżą­
cym dyskusja w tej sprawie jest szcze­
gólnie głośna.

Co oznacza pojęcie „czasu letnie­
go”? Pamiętajmy, że w czasie wojny 
oszczędni Niemcy kazali nam w okre­
sie od kwietnia do końca września 
wstawać o godzinę wcześniej. Popro- 
stu: dnia 1 kwietnia przesuwano wska­
zówkę zegara o godzinę naprzód, wsku­
tek czego zamiast wstawać o godz. 7 
rano wstawało się faktycznie o godz. 6. 
Niemcy, a wraz z nimi Polska zarzuci­
ły po wojnie rachubę czasu letniego, 
bez żadnego poważniejszego powodu, 
podobnie jak zniesiono wówczas kilka­
dziesiąt zarządzeń wydanych na czas 
wojny. Natomiast np. we Francji i w 
Anglji instytucję czasu letniego utrzy­
mano nadal. Jeśli rozmiłowana w tra­
dycjach Wielka Brytanja zdecydowała 
się na utrzymanie tej nowości, jaką 
jest czas letni, to widocznie miała po 
temu szereg poważnych powodów. Tak 
też było w rzeczywistości, bowiem za 
czasem letnim przemawiają, następu­
jące momenty:

1. Przedcwszystkiem pokaźna o- 
szczędność na oświetleniu ulic, war­
sztatów i biur. Na wsi, wiosną i latem, 
życie układa się według słońca. Przeto 
tam problem czasu letniego nie istnie­
je; przyroda sama reguluje sprawę ra­
chuby czasu; zwierzęta nie wyznają się 
na zegarach, a kierują się według świa­
tła dziennego. Inaczej dzieje się w mia­
stach. Ludność żyje według zegara. 
Chociaż latem słońce wysoko stoi na 
firmamencie, 'ludność śpi tak długo, 
jak zimą, zamiast wykorzystać gratiso­
we światło, płynące z nieba. Ten nie­
wątpliwie nieracjonalny sposób życia 
kosztuje nas w sumie wiele kilowatgo- 
dzin energji elektrycznej, wielkie ilości 
gazu i nafty. Oszczędność nakazuje 
nam wiosną i latem wstawać o godzinę 
wcześniej i — co ważniejsze — układać 
się do spoczynku o godzinę wcześniej 
niż jesicnią i latem.

2. Za czasem letnim przemawia po- 
zatem nietylko większa wydajność pra­
cy przy dziennem oświetleniu j mniej­
sza ilcść wypadków przy pracy, ale i 
wzgląd społeczny, wzgląd na człowie­
ka. Wykorzystanie na pracę jednej go­
dziny rannej zwiększa o jedną godzinę 
wolny od pracy czas ponołudniu. Za­
miast kończyć pracę o godz. 6-tei, pra­
cownik kończyłby ją faktycznie o 5-tej, 
czyli miałby latem cztery godziny wol­
ne Drży świetle dziennem, więc mógłby 
podjąć dłuższy spacer nawet za rogatki 
miejskie itp.

Sądzić by należało, że wobec tak po­
ważnych korzyści, jakie daje czas letni, 
zostanie on wprowadzony w całym kra­
ju. Tymczasem znalazł się ktoś, kto ro­
bi trudności. Mowa o ministerstwie 
komunikacji. Mówi ono, że ze wzglę­
dów technicznych kolejowych czas "łet- 
n? nie zostanie wprowadzony, bowiem 
a a t?'toby to kolejowe pracą
th * "a przy zmianie rozkładu ja­
my. Argument ten nie może być decy- 

bo wobec korzyści ogółu musi
■«apitulować kolej, choćby ją to nara­
żało na pewne przykrości.

Sprawą czasu letniego zajmują się 
oecme organizacje gospodarcze. Ufaj- 
5. ze gios ich. który niewątpliwie wy­

suwie się za czasem letn!m, zdoła zrów- 
nojazyć opór m-stwa komunikacji i 
wpiyme na wydanie odnośnej ustawy.

Krótkie Informacje gospodarcze
Prezes P. K. O., dr. K. Gruber, udaje 

*ię w końcu bm. do Ameryki, gdzie za­
mierza zapoznać się z zagadnieniami go­
spodarczo-finansowe miAmeryki w okre­
sie ostatnich reform oraz wygłosi szereg 
odczytów n. t. gospodarczej sytuacji świa­
ta i roli Polski.

— Dnia 27 lutego br. podpisane zostało 
porozumienie połsko-gdańskie, ustalaiące 
przepisy o ułatwieniach w obrocie produk­
tami rolnictwa, ogrodnictwa i rybołóstwa 
■' . ruchu podróżnych i ruchu granicznym 
między Polską a W. M. Gdańskiem.

— Po wprowadzeniu ulgowego abona­
mentu wiejskiego liczba ra joabonentów 
r.a wsi wzrosła z 18,187 n apoczątku br. do 
25.819 na początku lutego br.

— Na Litwie obniżone zostały o 10% 
zystkie .odatki od ziemi z wyjątkiem 

gminnych na czas od 1. I. 1935 do 1. I. 
IOóZ r. Na mocy innej ustawy rolniczej, 
których ziemie komasowane były po 1. I. 
1932 r.. zostają zunelnie zwolnieni od po­
datków gruntowych na okres 1 roku.

RYNKI PIEHIEŻNE I TOWAROWE
Pieniądz i papiery* wartościowe

Na światowych giełdach papierów war­
tościowych panowat w tygodniu ubiegłym 
nastrój slaby. Złożyły się na to ostatnie 
zagmatwania w polityce międzynarodo­
wej oraz duże wahania walut anglosa­
skich.

Giełda nowojorska wykazywała 
przeważnie tendencję słabą. W przeciwień­
stwie do papierów amerykańskich, papie­
ry polskie miały tendencję mocną. W dniu 
1. bm. notowano (w nawiasach cyfry z 23 
lutego rb.): 8% poż. Dillona 93,00 192,75). 
7% poż. stab. 186,00 (121,50), 6% poż. do­
larowa 79.00 (77,50), 7% poż. m. Warszawy 
73,00 (73,25), 7% poż. śląska 73,75 (73,25).

Również w Londynie dal się 
zauważyć początkowo nastrój slaby; w 
środku tygodnia nastąpiła lekka poprawa 
notowań akcyj kopalń złota wskutek zwyż­
ki cen złota, oraz zwyżka kilku papierów 
przemysłowych, naogót jednak utrzymała 
się tendencja zniżkowa. W Paryżu na­
stąpiła przed końcem miesiąca silna zniż­
ka spowodowana wzmożoną realizacją 
spekulantów w celu zdobycia środków na 
pokrycie zobowiązań ultimowych.

Giełda amsterdamska wyka­
zywała zniżkę, która objęła większość 
akcyj. Na giełdzie berlińskiej 
przeważał nastrój mocny. Na uchwalenie 
ustawy o obniżeniu oprocentowania poży­
czek instytucyj publicznych z <i% i wyżej 
do 4%%, giełda zbytnio nie reagowała, 
ponieważ zdyskontowała tę wiadomość 
jeszcze w fazie przygotowywania wspom­
nianej ustawy. W związku z konwersją 
niemieckie pożyczki publiczne przez kilka 
dni na giełdach niemieckich nie były no­
towane. Gieida wiedeńska miała 
usposobienie słabe. Obroty jeszcze bardziej 
się skurczyły.

Na giełdzie warszawskiej da­
ło się zauważyć dość znaczne ożywienie. 
Przyczyniła się do tego niewątpliwie za­
powiedź wypuszczenia nowej pożyczki in­
westycyjnej i spodziewane w związku z 
tern ożywienie się życia gospodarczego, 
jakoteż zawarcie traktatu handlowego 
polsko-angielskiego. Korzystnie wpłynęła 
również na nastroje giełdowe dalsza zwyż­
ka papierów polskich na rynkach zagra­
nicznych, zwłaszcza w Nowym Jorku. 
Akcje Banku Polskiego, które cieszyły się 
nadal dobrym popytem, notowane były od 
27 lutego bez kuponu. Za kupon z roku 
1931 Bank wypłaca dywidendę w kwocie 
8 zt od akcji. Kursy akcyj i papierów o 
stałem oprocentowaniu kształtowały się w 
tygodniu ubiegłym następująco (pierwsza 
cyfra z 23 lutego, druga z 2 marca rb): 
akcje: Bank Poiski 99,25 — 92,00 (bez 
kuponu). Warszawski Cukier 31,40 — 33,00, 
Lilpop 10,20 — 10.30, Starachowice 11,00 do 
14,75, Ostrowiec 18.75 — 19.50, Haberbuscb 
42.75 — 42,00: papiery procentowe: 
3% poż. budowlana 46,45—16,30, 4% poż. 
inwestycyjna 117.50—113,00. 4% poż. dola­
rowa 54,50—51.00, 5% poż. konwersyjna
69.00—68,75, 5% poż. kolejowa 64,25—64,00, 
6% poż. dolarowa 78,75—79,50, 7% poż.
stab. 73.55—73,75, 4%% listy zastaw, ziem­
skie 54,75—54,25, 5% listy zastawne' m.
Warszawy 70,25—70,50, 5% listy zastawne 
m. Warszawy z 1933 r. 62.13—61.75. Na 
rynku walutowym nastąpiła w tygodniu 
ubiegłym znaczna zniżka dewiz amery­
kańskich. oraz funta, angielskiego. Za ru­
ble złote płacono na rynku prywatnym 
4,56—1,55%, za dolary złote 8,88%—8,88, za 
ruble srebrne 1,60—1,62, za bilon srebrny 
0,70—0,73, a za czerwońce sowieckie 1,14 
do 1,13—1,14 złotych.

Ziemiopłody
Ceny naszych głównych zbóż kształto­

wały się w ub. tygodniu następujące:

25.2. 26.2. 27. 2. 28. 2. 1.3. 2.3.

Pszenica
Warszawa 18,50 18,50 18,50 18,50 18,50
Poznań 16,25 16,-5 16,25 16,25 16,25 16,25
Bjdgoszcz 16,00

18,00
16,00
18,00

16,00 16,00 16,00 —
Łódź - 18,00 —

&l°W arszawa 15,00 15,00 15,00 15,00 15,00
Poznań 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50
Bydgoszcz 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50 —
Łódź 14,00 14,00 — — 14,00 —

Jęczmień
Warszawa 19,00 18,50 18,50 18,50 18,50
Poznań 19,75 19,75 19,75 19,75 19,25 19,25
Bydgoszcz 18,75 18,75 18,75 18,50 18,50 —
Łódź 15,75 15,75 — — 15,50 —

Owle<
Warszawa 16,00 16,00 16,00 16,00 16,00
Poznań 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50
Bydgoszcz 15,00 15,00 15,00 15,00 15,00 —
Łódź 14,75 15,00 — — 15,25 —z

Mimo niepomyślnych wiadomości o sta­
nie zasiewów w centrach produkcji zbo­
żowej Ameryki Północnej, gdzie daje się 
odczuwać poważny brak opadów, mimo

niema] całkowitego ustania podaży psze­
nicy .francuskiej na rynkach międzynaro­
dowych, sytuacja nie doznała żadnej nie­
mal zmiany, a ceny utrzymały się naogół 
na dotychczasowym (niskim, jak wiado­
mo) poziomie. Dość jednak znamienne 
jest wstrzymywanie się farmerów au­
stralijskich ze sprzedażą pszenicy; tłuma­
czy się to przewidywaną przez nich zwyż­
ką cen.

Na rynkach polskich paatwał spokój, 
jedynie cena jęczmienia obniżyła się o 
0,25 do 0,50 zł.

W handlu ziemniaczanym luty wykazy­
wał dość znaczne ożywienie. Zawarte w 
styczniu umowy były w lutym z powodu 
sprzyjającej pogody realizowane. Wysła­
no pewne ilości ziemniaków-sadzeniaków 
do Belgji, Francji i Szwajcar]!, Ponadto 
zawarto szereg umów nowych. Popyt na 
polskie sadzonki ziemniaczane jest znacz­
niejszy niż w r. ub., nie jest jednak zbyt 
wielki. W każdym razie zakwalifikowane 
przez izby rolnicze ziemniaki będą mogły 
być wywiezione. Szczególnie odnosi się to 
do ziemniaków kwalifikowanych na polu. 
Na ziemniaki nieuznane popyt jest mniej­
szy. Poszukiwane są ziemniaki rakood- 
porne. Ceny uzyskiwane w .lutym rb. przez 
producentów wahały się od zł 6.50—13.— 
za 101) kg loko stacja załadowcza luzem. 
Mniejwartościowe sadzonki można było 
nabyć >uż po zł 5.— za 100 kg. luzem.

W województwie poznańskiem ceny są 
nieco niższe. Wiosennej ceny ziemniaków 
jadalnych nie można uważać jeszcze za u- 
staloną. W lutym importerzy zagraniczni 
poszukiwali w Polsce ziemniaków jadal­
nych eksuortowych, jednak w niewielkich 
na razie ilościach. Właściwy sezon ziem­
niaczany rozpocznie się dopiero w b. m.

KRONIKA GOSPODARCZA
PODATKI I OPŁATY l ZASEAS1CT

(p) Bieg przedawnienia. Ministerstwo 
skarbu okólnikiem z dnia 31. 1. 1935 r. L D. 
V. 1689/1/34 wyjaśniło, że bieg przedawnie­
nia prawa do uskuteczniania wymiaru po­
datku rozpoczyna się z dniem 31 grudnia 
tego roku, w którym powstał obowiązek 
podatkowy. Np. płatnik osiągnął w 1935 r. 
dochód w kwocie 19 tysięcy zł bieg prze­
dawnienia rozpoczyna się z dniem 31 gru­
dnia 1935 r. (k)

Z KRAJU
(k) Dalszy spadek funta, dolara i lira.

W dniu wczorajszym katastrofalny spadek 
funta trwał w dalszym ciągu i na giełdzie 
warszawskiej przybrał nawet nienotowa- 
ne dotychczas rozmiary. Dewiza na Nowy 
Jork również spada. Od dolnego punktu 
złota dzieli obecny kurs dolara tylko kilka 
punktów. Wobec większego jednak spad­
ku funta dolar w Londynie w dalszym 
ciągu gwałtownie zwyżkuje. Złoto w dal­
szym ciągu zwyżkuje w Londynie. Do wa­
lut anglo - saskich przyłączył się również 
lir. ktćry — wprawdzie z innych powodów 
— katastrofalnie zniżkuje. W chwili obec­
nej lir w Warszawie jest już zdewaluowa- 
ny o przeszło 5 proc. Z innych dewiz — 
frank szw. i belga oderwały się od dolnych 
punktów złota i mają lekko mocniejszą 
tendencję.

(k) Bilans Banku Polekiego za trzecią 
dekadą lutego wykazuje nieznaczny spadek 
pokrycia zlotem. W trzeciej dekadzie lute­
go zapas złota w Banku Polskim powięk­
szył się o 0,3 milj. zł do 505,8 milj. zi, a stan 
pieniędzy zagranicznych i dewiz wzrósł o 
0,1 milj. zt do 18,2 milj. zł. Suma wykorzy­
stanych kredytów wzrosła o 1,1 milj. zl do 
673,4 milj. zl. Zapas polskich monet srebr­
nych i bilonu spadł o 6.7 milj. zł do 38,4 
milj. zł. Pozycja „inne aktywa” wzrosła o 
29,8 milj. zł do 163,3 milj. zi, natomiast po­
zycja „inne pasywa” obniżyła się o 12,9 
milj. zł do 172.5 milj. zl. Natychmiast piat-, 
ne zobowiązania zwiększyły się o 1.5 milj. 
zł do 220,2 milj. zl. Obieg biletów banko­
wych w wyniku wyżej omówionych zmian 
wzrósł o 36,1 milj. zl do 940,5 milj. zł. Po­
krycie zlotem spadlo z 48,93 proc, do 47 24 
proc, i przekracza normę statutową o prze­
szło 17 punktów.

(k) Katalog sadzeniaków ziemniacza­
nych, zbóż i in. roślin. Wielkopolska Izba 
Rolnicza podaje do wiadomości zaintereso­
wanych sfer rolniczych i handlowych, że 
wyszedł z druku katalog sadzeniaków zie­
mniaczanych, uznanych przez izby rolnicze 
w Poznaniu i Toruniu w r. 1934 jak rów­
nież wykaz zbóż i innych roślin, zakwalifi­
kowanych na pniu przez Izbę Rolniczą w 
Poznaniu. Katalog uznanych sadzeniaków 
ziemniaczanych jest wydany w języku pol­
skim i francuskim i zawiera opis odmian, 
a więc ich użytkowość, czas dojrzewania, 
cechy rozpoznawcze oraz wymaganie pod 
względem gleby, pozatem zaś adresy go­
spodarstw, w których te odmiany można 
nabyć. Katalog, jak również wykaz zbóż 
i innych roślin jarych, można nabyć w 
Wielkopolskiej Izbie Rolniczej, referat na- 

J sienny w Poznaniu, ul. Mickiewicza 33,
1 pokój 53.

4 Nabiał
Sytuacja na krajowym rynku maśla­

nym nie doznała w tygodniu sprawozdaw­
czym wyraźniejszej zmiany. Tendencja 
była naogół spokojna, jednak pod koniec 
tygodnia, ze względu na zwykłe w pier­
wszych dniach miesiąca ożywienie obro­
tów, ceny na niektórych lokalnych ryn­
kach się nodniosły. Rynek poznański no­
tował bez. zmiany w hurcie 2,50 zi fr.jda- 
cja z.atad., w drobnym hurcie 2,60—2,70 zł 
fr. skład odbiorcy za 1 kg I gat. Komisja 
nabiałowa w Warszawie podniosła noto­
wanie pólhurtowe o 10 gr; wynosi ono 
obecnie 2,70 zl za 1 kg masła wyborowego, 
Ze względu na skąpe dostawy mleka i 
prawdopodobny spadek dostaw masła, 
zanim wskutek karmienia pastwiskowego 
nie wzrośnie produkcja mleka, jak rów­
nież z uwagi na okres wielkopostny — nie 
przewiduje się w najbliższych tygodniach 
wahań zniżkowych na rynku masła; ra­
czej można oczekiwać zwyżki cen, o ile 
pewne ilości masła zostaną wyeksporto­
wane na rynek angielski. Notowanie roz­
liczeniowe w Kopenhadze wynosi bez 
zmiany 199 kor. za UH) kg. Notowania ryn­
ku londyńskiego z dnia 28 ub. rn. były nie­
co słabsze i wynosiły dila masła polskiego 
80—83 sł).

Ceny i tendencja na rynku mleka kon- 
sumcyjnego i serów bez zmiany.

Jaja
Ceny jaj wskutek obfitej podaży wy­

kazywały w tygodniu sprawozdawczym 
tendencję zniżkową. Pod koniec tygodnia 
zanotowano teńdencję utrzymaną na sku­
tek nagleao spadku temperatu.y. Za skrzy­
nię 24-kopową towaru świeżego płaci się 
72—85 zł zależnie od jakości. W Poznaniu 
jaja świeże z poznańskiego osiągały do 
85 zł za skrzynię. Rynki zagraniczne są 
pod znakiem tendencji zniżkowej.

(z) Projekt embarga na złoto l srebro 
w Śtancch Zjedneczcnych. Wbrew opinji 
sfer rządowych, które twierdzą, że w bieżą­
cej sesji kongresu nie będzie, żadnych no­
wych ustaw monetarnych i że posunięcia 
w tym względzie są niepotrzebne, — kie­
rownik komitetu monetarnego izby repre­
zentantów Somórś oświadczył,. że '.przygo­
towuje projekt ustawy w sprawie wpro­
wadzenia embarga na złoto i srebro. Jak­
kolwiek projektowana ustawa nie ma 
większych szans przejścia, jednak dysku­
sja, która jest w związku z tym projektem 
oczekiwana, będzie niewątpliwie miała po­
ważny rozgłos. Zaznaczyć należy, że w wy­
padku, gdyby embargo na kruszce szla­
chetne zostało wprowadzone, obecny sy­
stem monetarny Stanów Zjednoczonych 
faktycznie uległby zmianie.

(z) Poprawa w przemyśle samochodo­
wym Stenów Zjednoczonych. W przemy­
śle samochodowym St. Zjednoczonych na­
stąpił b. wyraźny zwrot ku lepszemu. Pro­
dukcja w lutym ma wynieść 375 tys. wo­
zów. a w marcu ok. 400 tys. wozów. Ogólna 
produkcja roczna ma osiągnąć 4 milj. sztuk 
samochodów osobowych i ciężarowych. 
Ford Motor Company ogłasza, że oblicza 
swoją wytwórczość w r. b. na 1 miljon wo­
zów.

(z) Wywóz masła polskiego na rynek 
angielski. Konjunktura dla zbytu masła 
polskiego na rynku angielskim była w 
początku rb. korzystna i rozwijała się w 
dalszym ciągu pomyślnie w lutym rb. No­
towania cen podniosły się do poziomu 
dawno niespotykanego, przyczem jednak 
konsumenci angielscy nie przerzucili się 
do spożywania innych tłuszczów jadal­
nych. Zainteresowanie masłem polskiem 
było poważne, co znalazło wyraz w kształ­
towaniu się jego cen. Istnieje przypuszcze­
nie, że częściowo masło polskie byio przez 
firmy angielskie reeksportowane do Sta­
nów Zjednoczonych Ameryki. Dopiero w 
końcu lutego nastąpiło pewne osłabienie 
tendencji, co wyraziło się w ogólnej zniż­
ce notowań masła zagranicznego. Równo­
cześnie pogorszyły się notowania cen ma­
sła polskiego. Wpłynęło na to sygnalizo­
wanie znacznych ilości masła kolonialne­
go, płynącego do Europy. W ciągu ostat­
nich dni lutego obniżenie cen masła duń­
skiego wyniosło 10 koron do poziomu 190 
koron. Masło polskie uzyskiwało w zależ­
ności od gatunku 81—3i szyi, za 1 cwt.

Z WYDAWNICTW
(w) Fr. Sell: „Egzekucja z nieruchomo­

ści i z praw ciążących na nieruchomości".
Str. 104, 8’; nakładem autora (Poznań, 27 
Grudnia 8). W ostatnich dniach opuściła 
prasę drukarską nowa książka pióra Fr. 
Sella. wicedyrektora Komunalnego Banku 
Kredytowego i autora m. in. obszernego i 
bardzo rozpowszechnionego „Podręcznika 
prawa hipotecznego“. Broszura zawiera 
nietylko wyczerpujące omówienie wszyst­
kich przepisów, dotycz, egzekucji z mająt- 
ku Dieruchomego, przystopowane do po- 
trzeb biur adwokackich, instytucyj kredy­
towych itp., ale pozatem 40 różnych wzo­
rów do praktycznego stosowania
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Posypmy głowy popiołem
Bardzo cicho, bezszelestnie prze­

chodzi zwykle wszechpotężny, a nie­
ubłagany władca — czas, który zno­
wu przewrócił jedną kartę w naszem 
życiu, zamykając ją klamrą przeszło­
ści. Minęły przeto dni bezpamiętnego 
szału, hucznej radości, wesela i szum­
nej — beztroskiej zabawy.

Tym okresem, to karnawał — minął 
on, przeszedł błyskawicznie i zginął w 
pomrokach przeszłości. Minął on, aże­
by ustąpić miejsca twardej rzeczywi­
stości, tej szarej, codziennej, przypo­
ro ¡mrącej każdemu człowiekowi, że oto 
„prochem jest i w proch się obróci*’.

To też Kościół, wyrażając te słowa 
przez usta kapłana — żywo przypomi­
na nam, że poprzez życie nietylko stą­
pa się po różach; lecz stroma i wąska 
ścieżka jego bywa od początku do koń­
ca najeżona — ostremi i bolesnemi 
kolcami...

Popielec bowiem to pierwszy dzień 
rozpoczęcia wielkiego postu, czyli za­
czyna się czas oczekiwania na roczni­
cę największych tajemnic zbawienia 
ludzkości — Zmartwychwstania. Po­
piół zaś i jego użycie — to symbol po­
kory i pokuty zarazem za pychę i nie­
posłuszeństwo, które przywiodły 
śmierć na człowieka i w popiół go o- 
brócą. Zwyczaj to bardzo stary, bo już. 
czytamy o nim na kartach Starego Te­
stamentu.

Posypywanie głów popiołem — o- 
znacza wielki smutek i żal za popeł­
nione grzechy. Doskonałym przykła­
dem tego niech będzie Job cierpliwy; 
gdy Bóg nań dopuścił chorobę, wów­
czas popiołem obsypał ciało i wzywał 
miłosierdzia Bożego. Król-prorok Da­

Minuty śmiertelnego strachu

Ulewne deszcze w Angli spowodowały w różnych okolicach powodzie, podczas któ­
rych trzeba było ratować inwentarz żywy i martwy. Widzimy tu, jak dwaj poczciwcy

wydobyli z opresji dwa wystraszone jagniątlca.

Kto podejmie podróż w kraje tropikal­
ne, ten ma aż nadto sposobności, zaznajo­
mić się ze strachem. Angielski podróżnik 
H. W. Bałeś, który jedenaście lat bawił w 
okolicach tropikalnych, opowiada, że razu 
pewnego w nocy, obudziły go dziwne sze­
lesty. Kiedy zapalił światto, zauważy! on, 
że
pekój jego pełen był wielkich ntetoperry,
które fruwały kolo niego i po nim pełza­
ły. Rzecz sama w sobie r.ie niebezpieczna, 
lecz niema chyba człowieka na świetie, 
który nie zdrętwiałby ze strachu na ;ego 
miejscu. O ile więcej przejmują podróżni­
ka strachem inne wierzęta, z których
najniebezpieczniejsze są żmije jadowite.

Chocbfż nie wszystkie żmije skłonne są za­
raz do napadu, to przecież kąszą natych­
miast, gdy .się je przez nieuwagę potrąci. 
Ukąszenie niektórych odmian żmij grozi 
śmiercią, o ile nie nastąpi natychmiast za­
strzyk serum. Dotyczy to przedewszyst- 
kiem kobry w Indjach i Afryce, grzech 4ni 
ków, pewnego gatunku żmii Afryki po- I 
ludni-»ej, żyjącej tam również czarnej |

wid, w gorącej skrusze serca mieszał 
popiół ze łzami i spożywał; a miesz­
kańcy rozpustnej Niniwy posypa i 
głowy popiołem, ażeby wybawić duszę 
od zatracenia.

Historja Kościoła mówi nam, że w 
Popielec na zakończenie nabożeństwa, 
dawnemi czasy, wychodziła procesja z 
bosemi nogami na znak pokory i po­
kuty.

Memento mori.... Idzie dziś ku nam 
ten zew wnikliwy pośród wichrów po­
szumu, idzie poprzez bezlistne konary 
drzew, które stoją, ażeby pokazać jego 
widome stygmaty, opustoszałe i odarte 
ze swej wiosennej i letniej krasy; teraz 
smutne, pozbawione — wesela i ziele­
ni. Ta martwa natura nawołuje i przy­
pomina wszystkim i każdemu z osob­
na.... Człowiecze — pamiętaj, że 
umrzesz!

Owe bezlistne konary wiodą swój 
tajemniczy, odwieczny rozhowor, wie­
szcząc rozbawionym tłumom: — Me­
mento mori...,,

Pamiętając zaś o tern, niech każdy 
szlak i tętno życia, szlak tak bardzo 
krótki, ubarwi się czynami, godnemi 
szczytnego miana człowieka. Niech go 
rozjaśni pełną niezniszczalnych bla­
sków wiosną — twórczego i ochoczego 
obowiązku. Wówczas dopiero człowiek 
będzie zawsze patrzał z wiarą i otuchą 
w przyszłość, mając pełną świadomość, 
że — tak jak w naturze, po srogiej zi­
mie rozpali się przed nim również 
świetlana jutrzenka wiosny ducha, 
przeistaczając się w promienne lato 
triumfu człowieka.

M. Pł.

„mamby", której ukąszenie jest zabójcze w 
kilku minutach.
Dwie krople jej trucizny wystarczają do 

zabicia silnego mężczyzny.
F. W. Fitz - Simons, kierownik parku 

żmij i instytutu serologicznego w Port- 
Elizabetw Afryce Południowej, przytacza 
w książce swej „Żmije" mnóstwo śmiertel­
nie kończących się wypadków z tą żmiją.

Jeszcze bardziej niesamowitem jest to, 
co opowiada podróżnik Herman Wiele w 
swej książce „W Himalajach i pralaeach 
Indyj“. Pewnej nocy

obudziło go chłodne dotknięcie nagiej 
piersi.

Mogła to być tylko kobra. Pięć dni temu u- 
kąszony „ostał w pobliżu tej fermy przy 
koszeniu trawy pewien kulis i zmarl >o 
upływie sześciu godzin Być może, że była 
to ta sama żmija. Zrobiło mi się — opo­
wiada podróżnik — to ciepło, to zimno na 
myśl o tern zajściu. Byłem pewny, że tyl­
ko nieruszając się absolutnie, uratuję ży­
cie. Najdrobniejszy ruch musiał przestra-

szyć żmiję, która może już od miesięcy tu­
taj nocowała, i spowodować ją do natych­
miastowego ukąszenia. Przypuszczałem, 
że żmija znajdowała się na towach i sza­
kala szczurów. Po kilku sekundach jed­
nakże uczułem, że

żmija ułożyła się przy moich stopach.
Nie wiedziałem tylko, czy na kołdrze czy 
też pod nią. Cala nadzieja była w tern, że 
niebawem nastąpił poranek. Spokojne le- 
żonie poczynało mi być jednak nieznośnem. 
Nie było też najmniejszej nadziei, że 
wytrwam w tej pozycji do rana. Była bo­
wiem mniejwięcej północ. Zimny pot wy­
stąpił na moje czoło, równocześnie ode­
zwało się uczucie strachu, które gwałtem 
pokonałem.

Minuty stawaty się wiecznością.
Rozważałem wszelkie możliwości ocalenia 
się. Co innego stanąć wobec nieprzyjaciela 
z bronią w ręku, a co innego leżeć nieru- 
■homo w przeświadczeniu, że każde naj- 
łrobniejsze poruszenie pociągnie za sobą 
śmierć niechybną. Położenie stawało się 
nieznośnem i beznadziejnem. Licząc się z 
tern, że słuch żmij słabo jest rozwinięty, 
zawołałem na służącego, leżącego tylko o 
15 kroków ode mnie, który mnie też usły­
szał. przedstawiłem mu sytuację, tak iż u- 
rlało mu się, ściągnąć nagle z łóżka kołdrę 
razem z żmiją, zanim zdołała mnie ukąsić. 
Ryłem ocalony. WiP

Kryzys
w winnicach francuskich
Eksport win francuskich spadl do mi­

nimum. najpoważniejsze firmy w Bor­
deaux. Epernay. Perpignan leżą na oh;e 
łopatki. Właściciel największych winnic 
w okręgu Bordeaux, posiadacz olbrzymich 
piwnic i składów win o światowej marce, 
odmalował w udzielonym dziennikowi 
paryskiemu „Le Journal" wywiadzie sy­
tuację winiarstwa francuskiego w najczar­
niejszych barwach. Oto co mówi on:

„Najlepsze winnice w naszym okręgu 
nie zbywają obecnie więcej nad'200 beczek 
rocznie razem wzięte. Wywóz zagranicę 
spad! o 80 proc. Argentyna nabywała u 
nas dawniej 100.000 hektolitrów wina, dzi­
siaj kupuje, tylko 5,000 hektolitrów rocz­
nie, Brazylja, Wenezuela. Kolumbja. Costa- 
Riea sprzedają nam kawy zaledwie za set­
ki miljonów franków, a biorą wina za dzie­
siątą zaledwie część tych sum. Stany 
Zjednoczone, które ’konsumowały dawniej 
tysia.ee hektolitrów naszych win, biorą 
dzisiaj zaledwie małą cząstkę dawnego 
kontyngentu. Rosja odpadła zupełnie, 
Niemcy również. A tymczasem konsum- 
cją wewnątrz kraju nie jest już w stanie 
zwiększyć się. gdyż kryzys ogranicza wy­
datki. Jeśli eksport wina nie będzie wzno­
wiony. jeśli rząd nie przyczyni się do na­
prawy sytuacji, winiarstwo francuskie nie 
podniesie się z upadku".

Park im króla
Władysława Warneńczyka 

w Warnie
Bawiący w Warszawie wiceprezydent 

m. Warny p. Gerczew podał przedstawi­
cielom prasy ciekawe informacje dotyczą­
ce założonego w Warnie parku im. Wła­
dysława Warneńczyka, oraz znajdującego 
się w budowie polskiego domu wypoczyn­
kowego.

Park im króla Władysława Warneń­
czyka znajduje się w odległości 2% kim. 
od Warny i zajmuje obszar 2 500 kim 
kwadratowych. W parku tym stanie mau­
zoleum, którego budowa już jest bardzo 
zaawansowana. W lecie r. b. nastąpi uro­
czyste otwarcie mauzoleum, przypuszczal­
nie w obecności króla Borysa.

róznrrfiMłodociana orkiestra zebrana z pośród dzieci irlandzkich, występuje przy r 
uroczystych okazjach w Wolnem Pńństwi- liandzkiem i :msż< =;» wieką oą
prez. De Valery. Nawet kierownictwo ot kie tr\ spoczywa w ręku młodziutkiej dy- 

zygentki.

Budowa polskiego domu wypocz>nko- 
wego. który znajduje się w pobliżu rezy­
dencji letniej króla, pcstępuie szybkc na. 
przód. W domu tym znajdzie lednorazo- 
wo pomieszczenie przeszło 100 <*ćb

Następnie p prezydent Gerczew przed- 
ątawH rozwój Warny i wskazał że miasto 
to i kąpielisko, leżące nad Morzem Czar- 
nem posiada łagodny i bardzo zdrowy kli­
mat. wspaniałą, piaszczystą plażę, ustaloną 
pogodę i dużo słońca. Deszcz w Warnie 
jest rzadkością. . .W sierpniu i miesiącach jesiennych po­
siada Warna dużo owoców, zwłaszcza wi­
nogron. których 1 kg kosztuje na miej-

Statystyka duchowieństwa 
katolickiego w Meksyku
Przebywający na wygnaniu w Gan 

Antonio w Texas arcybiskup Morelji 
Mgr. Rouz y Flores, delegat apostolski 
na Meksyk, ogłosił ostatnio na podsta­
wie źródeł urzędowych ciekawą staty­
stykę duchowieństwa katolickiego, do­
puszczonego oficjalnie do duszpaster­
stwa w Meksyku Według tych danych 
na przeszło 15 miljonową ludność Me­
ksyku zezwolono tylko 333 kapłanom 
sprawować funkcje religijne. Praktycz­
nie Łiorąc, i ta liczba nie odpowiada 
rzeczywistości, albowiem w szeregu 
stanów’, jak Nuevo Leon, Michoacan, 
władze miejscowe wielu kapłanom po- 
odbieraiy pod różnemi pretekstami li­
cencje, nie udzielając licencyj nowych. 
Stosunkowo najlepiej przedstawia się 
sytuacja w stanie Moreios, gdzie jeden 
kaptan przypada na 3 318 osób ludno­
ści, gorzej w stanach San Luis Potosi 
(14 495). Nuevo Leom (14 920), Guana- 
juata (25 000), Jalisco (25104), Mexico 
<29120), Michoacan (31 769), Nuyarit 
(33545), w okręgu związkowym (49 "83), 
Puebla (50 018). Aguas Calientes (CG 450) 
Couhuila (87 285) Hidalgo (113 400) - 
Queretaro (116 827) i Durango (246 765). 
W stanie Oaxaca liczącym 1 082 tys. 
mieszkańców niema dziś, po wygnaniu 
biskupa Nunez y Zarate w listopadzie 
1934, prawdopodobnie ani jednego ka­
płana. Pozostałe 14 stanów z ludnością 
ponad 6 miljonów osób, nie posiadają 
kapłanów katolickich wogóle. (KAP).

Niedzielny nemrod
Jasio towarzyszy ojcu na polowaniu 

Zając przebiega im drogę. Ojciec woła: 
„Spisz testament, szaraku!" — i strzela. 
Zając zmyka co sil w nogach.

Jaś odzywa się: — Tatusiu, o-n Zrozu­
miał cię, leci napewno do rejenta.

(Le Rirc)

Zawsze tak
— Czy to panna Brygida przy aparacie? 
— Tak.
— Muszę się panią zapytać o coś bardjzo 

ważnego.
— Proszę!
— Czy chciałaby pani wyjść za mnie 

zamąż?
— Tak! A kto mówi? (Le Rire)

Dowód
■— Ach, jakie słodkie dziecko! Powiada 

mi zawsze, że jestem piękna.
— Zawsze mamy kłopoty z jego wzro­

kiem. Musimy kupić mu okulary.

Gruźlica płuc jest nieubłagana i corocz­
nie. nie robiąc różnicy dla pici, wieku i sta­
nu, pociąga bardzo wiele ofiar.

Przy zwalczaniu chorób płucnych, bron- 
chitu, grypy, uporczywego, męczącego 
kaszlu itp. stosują pp Lekarze
„BALSAM THIOCOLłN AGE“
który, ułatwiając wydzielanie się plwoci­
ny. usuwa kaszel, wzmacnia organizm 
i samopoczucie chorego. Sprzedają apteki.

ng 6191
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Wielki Post
i pnia 6 marca przypada w r. b. Popie- 
L.. rozpoczynając tein okres Wielkiego 
Rsu. Warto przypomnieć z historji, jak 
»dawnych czasach w tym okresie po- 
fc-rwo i umartwiano się.
F pierwsi chrześcijanie znacznie częściej 
łgerowiej pościli niż my dzisiaj. Są śla- 
Ł. te w pierwszych wiekach chrześcljań- 

poszczono, wyjąwszy tylko kilka dni
& okresie między Wielkanocą a Zielonemi 
bzikami, we wszystkie piątki na znak 
Łaby z powodu pamiątki śmierci Zbawi- 

we wszystkie środy dla zadośćuczy- 
tesia za zdradę Judasza, oraz co bardzo
■rłttdopodobne, w soboty jako dzień zlo- 

Chrystusa do Grobu. Oddzielnie 
j*dto poszczono przed samem świętem 
jnartwycbwstania, przyczem okres tego 
xsiu byl w różnych okoli "ach i czasach 
yu-jw różny, zależny przeważnie od tego, 
jsk często jzoszczono w ciągu roku. W po- 

trzeciego wieku poszczono niezwykle 
jurewo tylko przez jeden tydzień, czasa- 
ni przez dwa tygodnie, w czwartym wie­
ka natomiast spotyka się wyraźne ślady 
dzMcjszego postu czterdziestodniowego, 
npewne na pamiątkę czterdziestu dni po-
rtu Chrystusa Pana na puszczy.

Okres przcdwielkanocny rozpoczy.nn się
w ceremonjach kościelnych już w dzie- 
wiM przed Wielkanocą niedzielę, zwaną 
pi łacinie septuagésima (siedemdziesiąt 
niril. Objawy radości z powodu Narodzin 
Dawiciela powoli znikają. Milknie ra­
dosne Alleluja, w mszy św. opuszcza się 
Gloria i zamiast „Ite, missa est“ na zakoń­
czanie kapłan wzywa: „Benedicamus Do­
mino; Kolor fioletowy szat liturgicznych 
zastępuję dotychczasowy biały. Trwa to 
przez trzy niedziele zwane w Polsce staro- 
pitatną, mięsopustną i zapustną i począt- 
kflwo obejmował trzy tygodnie zwane

Młodzież Wszechpolska
STÓW. S. U. P.

Działaj, we wtorek o godz. 20 w lo­
kalu własnym M. W.
ZEBRANIE KURSU KANDYDATÓW 

i ref. kol. Kellera n. t. „Życie organiza. 
yjne na Uniw, Pozn. dawniej a dziś".

Projekt rozporządzenia 
o gromadach

Ministerstwo spraw wewnętrznych
»zostało wojewodom do zaopiniowa­
nia projekt rozporządzenia, regulują-

. ago szereg spraw, dotyczących gro­
mad. Obszerny projekt ustala zakres 
działania gromady, jej zadania, sy- 
-tem gospodarki, źródła dochodu, spo­
sób zapadania uchwał, wysokość wy­
nagrodzenia sołtysa, działalność finan­
sową i t. d.

Do zadań gromady należy m. in.

I budowa i utrzymywanie publicznych 
szkól powszechnych, ogródków szkol­
nych, domów gromadzkich (mieszczą­
cych siedzibę urzędową, gromady, bi­
bliotekę, czytelnię i t. d.), zakładanie 
i prowadzenie bibljotek, czytelni, świe­
tlic, przedszkoli, muzeów ludowych, 

! organizowanie kursów oświatowych, 
organizowanie doręczania korespon­
dencji pocztowej, urzędowej i prywat­
ki w obrębie gromady (jeżeli odległość 
od urzędu pocztowego jest znaczna), 
zakładanie i utrzymywanie telefonu 
ha ogólnego użytku gromady, budowa 

naprawa miejscowych dróg, zakłada­
nie ulic i chodników, budowa i na­
prawa mostów i kładek, sadzenie i u- 
irzymywanie drzew przydrożnych, bu­
dowa / uirzymanie studzien gromadz­
kich, wodociągów, kąpieli, łaźni, ogro- 
ćów spacerowych, boisk i cmentarzy, 
erganizowanie ochrony przeciwpożaro­
wej, współpraca ze strażami ogniowe- 

popieranie rolnictwa i hodowli by­
ła. trzody chlewnej, owiec i drobiu, 
z;iup narzędzi do czyszczenia zboża, 
utrzymywanie podręcznych apteczek 
weterynaryjnych, zalesianie nieużyt- 
ww, zakładanie i utrzymywanie sa- 

gromadzkich, udzielanie opieki
«ednym- mieszkańcom gromady, jak

przedpościem. Z czasem, ponieważ w na­
stępnym 6-ciotygodniowym okresie wła­
ściwego Wielkiego Postu wyłącza się 6 nie­
dziel nie obciążonych postem, cztery dni 
ostatniego tygodnia przedpościa dołączono 
do Wielkiego Postu, który wskutek tego 
rozpoczyna się w środę, zwaną Popielco­
wą.

Rozpoczyna ją posypanie głów wier­
nych popiołem, przygotowanym zo spalo­
nych gałązek palmowych i przy odpowied­
niej ceremonji pobłogosławionym. Odby­
wa się to przy słowach: „Pamiętaj czło­
wiecze, żeś proch i w piroch się obrócisz“. 
Msza św. środy popielcowej poucza o isto­
cie postu i mówi o ufności, której nie po­
winni tracić nawet najwięksi grzesznicy. 
Rwangelja tego dnia przestrzega przed 
niewłaściwem, zewnętrznem tylko pojmo­
waniem jiostu jako umartwienia.

W łiturgji całego okresu Wielkiego 
Postu rozwija Kościół potem naukę o poku­
cie i dąży do wzbudzenia uczucia skruchy. 
Jednocześnie rośnie w miarę zbliżają­
cego się Wielkiego Tygodnia, smutek w 
nabożeństwach, przerwany tylko liturgją 
2 niedzieli Wielkiego Postu, ¡»święconej 
pamiątce Przemienienia Pańskiego. Ten 
smutek dosięgający szczytu w piątą nie­
dzielę zwaną niedzielą Męki Pańskiej, god­
ne uzupełnienie znajduje w szeroko w 
Polsce gtosowwnem nabożeństwie t. zw. 
„Gorzkich Żalów". Nabożeństwo to po­
wstało z misterjów średniowiecznych, a w 
Polsce po raz pierwszy odprawiono je, jak 
świadczą dokumenty, w r. 1707 w kościele 
św; Krzyża w Warszawie, skąd szybko roz­
powszechniło się po całym kraju. Wielki 
Tydzień, choć objęty okresem Wielkiego 
Postu stanowi oddzielną w sobie zamknię­
tą całość obchodów kościelnych. (KAP)

* starcom, kalekom i inwalidom, budo- 
, wa przytułków dla biednych i domów 

noclegowych dla włóczęgów, propago­
wanie turystyki, ruchu letniskowego
i t. d.

Program to wcale obfity.

Ogromne zainteresowanie
międzynarodowym turniejem pięściarskim 

„Sćkola“ w dnlrch 16 i 17 b. m.
Prace organizacyjne w związku z rewe­

lacyjną imprezą sekcji pięściarskiej po­
znańskiego „Sokoła“ eą już na ukończeniu. 
Wszystkie komisje dokładają starań, aby 
całość wypadła możliwie najlepiej i była 
faktycznie godna wspaniale zapowiadają­
cego się międzynarodowego czwórmeczu. 
Bodaj, że po raz pierwszy ujrzy Poznań 
tak niezwykle doborową stawkę pięściarzy 
zagranicznych na ringu. Obok czterech za­
wodników Niemiec, z których dwóch (Mu­
rach i Stein) walczą w reprezentacji 
przeciw Czechosłowacji, Meyera nie wsta­
wiono tylko ze względów lokalnych (mecz 
odbywa się we Wrocławiu, więc muszą być 
też uwzględnione siły miejscowe), a Bern- 
lóhr posiada zbyt wyrobioną markę, aby 
trzeba było wymieniać jego walory — zo­
baczymy mistrza Europy Zehetmayera, 
jednego z najlepszych obecnych bokserów 
amatorów, oraz wreszcie pogromcę Campe- 
go, Hrubesza. Do tego dochodzą jeszcze do­
skonali zawodnicy polscy Taborek, Chmie­
lewski i prawdopodobnie ostatnia rewela­
cja, zwycięzca Kyffusa, Doroba (zamiast 
Karpińskiego), oraz obrońcy barw „So­
koła“ z popularnym „Miciurem“, po­
gromcą Świerka i Garncarka na czele, któ­
rego godnymi towarzyszami będą znajdu­
jący się obecnie w znakomitej formie Ro­
gowski, i Przybylski. Czyż w tych warun­
kach można się dziwić, że turniej wywołał 
kolosalne zainteresowanie, potęgujące się 
z każdym dniem. To też ponoć z całej 
Wielkopolski, a nawet z dalszych okolic, 
wybierają się specjalne wycieczki do Po­
znania, aby oglądać w dniach 16 i 17 marca 
niepowszednią rewję mistrzów pięści.

Ciężka atletyka
Poznański Okręgowy Związek Atletycz­

ny pragnąc zaprezentować swą drużynę

i zarazem chcąc mieć najsilniejszy skład 
na mistrzostwa Polski, zarządził rozgryw­
ki eliminacyjne. Zawody odbędą się w so­
botę w sali „masztalarskiej“ przy ul. Ma- 
sztealarskiej (dawniej Jarocki). Na ringu 
ujrzymy samych zwycięzców z ostatnich 
mistrzostw okręgu. Walki odbędą się od 
wagi koguciej do ciężkiej, (kom)

Narciarstwo
Z mistrzostw Angljl. Jak podaliśmy,

Stanisław Marusarz odniósł duży sukces w 
kombinacji alpejskiej, w miejscowości 
Wengen w Szwajcarji. Szczegóły były na­
stępujące: Bieg zjazdowy zgromadzi! wie­
lu zawodników z Anglji, Szwajcarji, Nie- 
mioc. Polacy odnieśli duży sukces, zajmu­
jąc dwa pierwsze miejsca w biegu. Dopiero 
na trzeciem miejscu uplasował się naj'ep- 
szy zjazdowiec angielski Riddel, czwarte 
zajął Niemiec Kraisy. W slalomie Maru­
sarz stracił kilkanaście sekund z powodu 
ominięcia bramki w pierwszym biegu, a 
w drugim dostał 6 pkt. karnych za dotknię­
cie chorągiewki. Wypadki te zepchnęły go 
na 10 miejsce w slalomie i spowodowały 
zajęcie dopiero 4 miejsca w kombinacji. 
Czech nie zauważył w drugim biegu ostat­
niej bramki i został za to zdyskwalifiko­
wany. Kombinację wygrał zwycięzca slalo­
mu Niemiec Kraisy z notą 92,89, drugie 
miejsce zajął Brunner (Szwajcarja) — 87,13, 
trzecim byl Anglik Riddel — 85,97, czwar­
tym, Stanisław Marusarz — 85,79 przed 
Strciffem, Mullerem, Kechem, Szaparym, 
Wakofieldem i Whitem. W klasyfikacji 
drużynowej Polska zajęta również czwarte 
miejsce za Niemcami, Szwajcarją i An- 
glją. (PAT)

Pięścią rsłwo
„Warta“ II bawiła w Krakowie, prze­

grywając z „Wisłą“ 4:10. W papierowej No­
wotny remisował z Bałuckim, w piórkowej 
Kujawski przegrał do Mośzkowakiego, na­
tomiast Skromny w tej samej wadze po­
konał Pilcha. W lekkiej Wolniakowski II 
remisował z Machem, w pólśredniej Wol­
niakowski I przegrał do Mieczysławskiego, 
w średniej Anczykowski oddał punkty 
wskutek nadwagi, remisując w spotkaniu 
towarzyskiem ze Żbikiem, oraz w drugiej 
walce tej wagi Flor.ysiak przegrał do „Ka­
rola“.

Polska — Łotwa w Wilnie. Zarząd Wił. 
Zw. Bok. postanowił przyjąć propozycję 
Pol. Zw. Bok. w sprawie organizacji me­
czu Polska — Łotwa w Wilnie. Mecz ten 
odbędzie się w kwietniu. (PAT)

Życie organizacyjne
„Warta“ sekcja hokejowa komunikuje, 

że walne zebranie sekcji odbędzie się”w 
środę o godz. 20 w lokalu klubowym. Upra­
sza się o udział wszystkich członków.

Koncert dawnej muzyki
Psin. Tow. Muzycznego
Poznańskie Towarzystwo Muzycz­

ne, korzystając z pobytu w Poznaniu 
znakomitej klawesynistki p. Margerity 
Trombini-Kazurowèj, zaprosiło ją na 
jeden występ, który odbędzie się W pią­
tek dnia 8 marca o godz. 8,15 w Pałacu 
Działyńskich. Oprócz utworów solo­
wych na klawesyn, usłyszymy także 
kilka kompozycyj na viole d'amoure 
i klawesyn w świetnem wykonaniu 
Jana Rakowskiego. Po raz pierwszy 
zatem usłyszymy w Poznaniu mtfzykę 
z XVII i XVIII wieku na oryginalnych

i instrumentach z tego okresu, 
i Celem zapoznania się P. T. Publicz- 
i ności z klawesynem oraz violą d‘a- 
1 moure wygłosi prof. U. P. p. Łucjan 
■ Kamieński prelekcję.

Bilety w jednolitej cenie 2 zł (włącz- 
' nie wszelkich opłat) do nabveia w fir- 
1 mio A. Szreibrowski, ul. Pierackiego 

20. Dla członków Pozn. Tow. Muzycz­
nego wstęp wolny za okazaniem legi­
tymacji przy kasie wieczornej.

Jutro usłyszymy klawesyn
na koncercie symfonicznym

Na jutrzejszym koncercie orkiestry 
' symfonicznej stół. m. Poznania usły- 
i szymy po raz pierwszy w Poznaniu in-

Co to jest „Podcapie“?
„Podcapie“ — jest to nowy i niezbyt 

mądry wyraz dla tych, którym znudziło 
eię dobre staropolskie siowo „Podkoziolek ■ 
Takowy odbędzie się dziś, we wtorek, od 
godz. 9 w skromnych salonach „IKS-u 
(Pod Kaktusem). Przeto ubierz się skrom­
nie i przyjdź do nas na oczekiwanie śle­
dzia. Nowe dekoracje i orkiestra Jozela 
lhma (ta która codziennie od godz. wiecz. 
grać będzie w kawiarni). Karnawał kończy 
się, więc spiesz na naszą wyprzedaż mwen- 
turową humoru i śmiechu; przygotowali­
śmy dla Ciebie niespodziankę! Zabawimy 
Cię po kosztach własnych: — wstęp wolny, 
nakrycie 3 złote (słowami: trzy złote).

zg gzeea

atrament z XVII i XVIII wieku — kla­
wesyn (clavecemballo). P. Trombini- 
Kazuro, jedyna przedstawicielka tego 
rzadkiego instrumentu w Polsce, ode­
gra koncert f-moll J. S. Bacha z towa­
rzyszeniem orkiestry oraz kilka solo­
wych utworów.

Koncertem dyryguje znany kapel­
mistrz orkiestry „Polskiego Radja w 
Warszawie Józef Oziminski, pod któ­
rego dyrekcję, usłyszymy: I< kępiń­
skiego uwerturę do op. „ltuiny Babi­
lonu“ (z okazji 150 rocznicy urodzin 
Kurpińskiego), J. S. Bacha „Preludjum, 
chorał i fugę“ oraz P. Czajkowskiego 
„Symfonję V“.

Jutrzejszy koncert zapowiada się 
tak ze względu na rewelacyjny występ 
p. Trombini-Kazuro, dyrygenta p. Ozi- 
mińskiego oraz, program, bardzo inte­
resująco.

Bilety w cenie 3 zł do 50 gr do naby­
cia w firmie A. Szrejbrowski, ul. Pie- 
rackiego 20.

KOMUNIKATY TEATRALNE
Z Teatru Wielkiego

Dziś we wtorek teatr nieczynny z po­
wodu próby generalnej najnowszego 
przebopi bieżącego sezonu w naszej Ope­
rze. W najbliższych dniach cały Poznan 
pośpieszy do kas Teatru Wielkiego, .by 
zdobyć «obie prawo uczestnictwa w wiel- 
kiem wydarzeniu, jakiem w teatralnem 
życiu naszego miasta będzie niezwykle 
starannie przygotowana premiera „Krai­
ny uśmiechu“/ Lehąra. Nadzwyczajna 
wystawa przygotowana przez Zygmunta 
Sźpjngięra. niezwykle staranną reżyseria 
i grą artystów. _to wszystko złoży, się nie­
wątpliwie ńa imponującą całość, W śro­
dę wielki koncert symfoniczny.

W czwartek premiera Magdaleny 
Samozwaniec

W czwartek premiera oczekiwanej z 
wielkiem ' zaciekawieniem krotochwili 
polskiej- pióra, znanej pisarki humorystycz­
nej Magdaleny Samozwaniec p. t. „Mał­
żeństwo Kitulisa“. Akcja rozgrywa się 

' najpierw w lokalu wielkiego przedsiębior- 
. stwa automobilowego, którego. całkowite 

urządzenie objęła jedna z największych 
firm automobilowych w Poznaniu. Tere­
nem następnych aktów jest wyimaginowa- 

; ne przez autorkę „ministerjum wynalaz­
ków“. na‘czele-którego stoi minister, o 
pieszczotliwem- przezwisku . Kitulis“. Pe- 

i rypetje małżeńskie owego Kitulisa śą te- 
' matem farsy, naszpikowanej świetnemi 

■ dowcipami. Główne, role odtworzą pp. 
Grossówna, Nadworna, Taborśka, By- 
strzyński, Jaworski, Fiszer, Serwiński i in.

Za osi o »tenia I r e « : » m » odpo 
włada administracja w osobie Antoniego 
Łeśn,ewieza w Poznaniu.

Podkoziolek
Bratn’ej Pomocy 

Wyższej Szkoły Handlowej 
ilflP“ dzisiaj H® 
w gmachu uczelni.

GOŚCIE PRZYBYWAJCIE!

Stefan Laskowski
aptekarz

zasnął w Bogu, opatrzony Sakramentami św., dnia 4 marca 1935 r„ mój 
najdroższy mąż, nasz najtroskliwszy ojciec, po 49-letniej sumiennej pracy 
zawodowej i obywatelskiej. Eksportacja z domu żałoby dnia 7 marca 
o godz. 10,45 do kościoła parafjalnego, poczem msza św. i złożenie zwłok 
do grobu.
z« 10 601 Ciężko strapieni

Miłosław. żona, córki i rodzina.

Dnia 4 marca 1935 r., zasnęła w Bogu, nagle, opatrzona Olejami św., 
nasza najukochańsza matka, teściowa i babcia, ś. p.

z Belwy-Woźniacklch

Stanisława Józefowa Ritterowa
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 7. bm. o godz. 4 po poł. z kaplicy 

cmentarza Jeżyckiego. Msza św. za duszę Drogiej Zmarłej odprawi się 
w- piątek, 8. bm., o godz. 8,30 w kościele św. Florjana na Jeżycach.

Ciężko strapieni
Poznań, Długa 11, Turew. córki, zięciowie i wnuki.

Osobnych uwiadomień nie wysyła się. dg 1193
Zakład Pogrzebowy „Ceremonjal", Towarowa 25. Teł. 31 80.
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Dziś o godz. 10,30, powołał Bóg do Siebie, po 

długich i ciężkich cierpieniach, znoszonych z 
^wielką cierpliwością, opatrzoną kilkakrotnie Sa­

kramentami św., naszą najdroższą i najtroskliw­
szą matkę, teściową, siostrę, ciotkę i kuzynkę, ś. p.

Bronisławę z Leopoltów

Teodorową Kulawską
wdowę po kierownika szkoły w Oołejewie.
Pogrzeb odbędzie się dnia 7. bm. o godz. 4,30 

po południu z domu żałoby.
W nieutulonym smutku

córki i zięciowie.
__ 7o-., Joanna Semranowa

Adela Paidziorowa 
Kazimierz Semran

Józef Paździor
Rawicz, dnia 4. 3. 1935. i rodzina.

W dniu 2 marca 1935 r„ zmarł, ś. p.

Dr. med. Edward Jagodziński
z Międzychodu.

W Zmarłym straciliśmy gorliwego członka 
i uczynnego Kolegę. Cześć Jego pamięci!

Związek Lekarzy Państwa Polskiego 
dg 1274 Okręg Wielkopolski.

Przewielebnemu Duchowieństwu z parafji św. 
Jtlichaia, Szanownej Dyrekcji Banku Cukrowni­
ctwa w Poznaniu, Zrzeszeniu Pracowników Ban­
ku Cukrownictwa, wszystkim Krewnym. Kole­
gom, Przyjaciołom oraz Znajomym i Życzliwym, 
za liczny udział w pogrzebie, za kwiaty, wieńce i 
nabożeństwo za duszę najdroższej Zmarłej, ś. p.

z Kowalów

Stefanji Łakomskiej
składają serdeczne

Bóg zapłać!
zg 10G63 mąż z córeczką i rodziną.

„PflLAIS DE DflNSE
ul. Piekary 16 17 Tete! on 11-92

TRADYCJA GÓRĄ!
Chcesz utrzymać tradycję i spędzić beztrosko

PODKOZIOŁEK
Idź we wtorek, 4 b. m., do „PALAIS*

Moc niespodzianek 1 Wylosowanie kilka cennych nagród!

Pierwszorzędny atrakcyjny program z uroczemi: 
węgierką i włoszką

ILA NAGYI! - LIWA FIORETTIU
i wiele innych atrakcji 
zakończenie karnawału

BALEM DOMOWYM
pod hasłem: Bawmy się, bo kto wie, czy kryzys 
ni 6853 potrwa jeszcze 2 tygodnie???

Wstęp wolnyI Ceny nie podwyższoneI Wslęp wolny)

Dyrekcja: W. Dąbrowski i Ł. Szylkowa.

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a — każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tem 

5 nagłówkowych.

KAMIENICE

Dom
czynszowy nowoczesny dwupię­
trowy 6 mieszkań sprzedam. —
........ .że Kurjer Poznański
__________  zdg 61 175 ____

Letnisko - kąpielisko
kompletne urządzenie 10 pokoi. 
2 minuty od dworca, wielkie . e- 
zioro kabiny, łodizie. świetna 
egzystencja. wpłata IG 000. Ofer­
ty Kur jer Poznański zdg 61314

Czteropiętrowy
dom. centrum poznania, dobrym 
stanie roczny 9 000 ustawowy, ce­
na 65 000. Pośrednicy wykluczeni. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg fil 279

Dom
czynszowy dobrej dzielnicy wol­
ny od podatków, stempla czte- 
ror> »kojowe. dwupokojowe, łazien­
ka 30 000 wołały 25 000. Tom­
czak, Wierzbiecice 3L

zdg 61 384

...zdrowie również. Naukowe doświadczenia dowiodły, że mikroby próchnie) 
są największym wrogiem zębów i że próchnicę zębów przypisać należy msz­
czącemu działaniu tych mikrobów.

Pasta do zębów Vademécum dzięki dużej zawartości składników an- 
tyseptycznych, niszczy mikroby próchnicy w jamie ustnej i zapobiega rozwo­
jowi tych mikrobów w szczelinach zębów na resztkach pozostawionych

p F"Sta do zębów Vademécum dzięki swym specjalnym wlałeiwoi- 
ciom, z. oewnia już po kilkurazowem użyciu — białe, lśniące zęby.

Diwsir Vademécum, niezastąpiony środek antyseptyczny, służy BiefyJ- 
ko do utrzymania higjeny jamy ustnej i gardła, lecz jest uniwersalnym 
kiem, skutecznym i właściwym dla najróżnorodniejszych celów. Czyni eddecb 
świeżym i przyjemnym.

VADEMECUM
Polecana przez powagi lekarskie Świata.

uj<»rzutu i kwiatów , 
poleca■sMíF Mauera skład kasiom
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Ulga po 3-ch 
minutach dzięki 
temu nowemu 
środkowi

Miljony ludzi w Polsce ucie­
kają się obecnie do tego łatwego 
i szybko działającego środka, 
by położyć kres wszelkim do­
legliwościom nóg. Zanurz naj­
zwyczajniej dziś wieczór nogi 
w ciepłej tlenowej kąpieli z 
Saltrat Kudeli. Wrażliwość jest 
natychmiast usunięta w chwili, 
gdy ta tlenowa sól wnika do 
tkanek. W ciągu trzech minut 
wszrlkie palenie i spu-hlizna 
znikają całkowicie. Odciski są 
do tego stopnia -zmiękczone, że 
możua je odjąć w całości 
wraz z korzeniami bez 
bólu i trebezpieczeń- 
stwa Można nosić
obuwie o cały numer
mniejsze I chodzić cały 
dzień i tańczyć całą noc 
z jaknajwiększą swobodą. 
Saltrat Kudeli jest w sprze­
daży w upiekach, składach 
aptecznych i perfumerjach 
pod gwarancją. Koszt jest 
nieznaczny. Skład główny: 
Warszawa, Kaliska 9.

saltrat
WOELL
L. Nasierowski,

Kupujesz gramofon 
lub płyty 

to tylko w firmie

„KAIKA«
ul Wrocławska 30 Tel. 3683

6 403

Na Wielki Post
karpie, liny, szcznpaki, 
dorsze, ryby wędzone, 
oraz konserwy rybno poleca

Samochody
okazyjnie do nabyci^
„Studebaker“ limuzy. 

na 4 osobowa,
„Fiat“ 520 limuzyn, 

4 osobowa,
„Fiat“ 520 torpedo 
„Peugeot“ torpedo 
oraz wiele innych polecą

Reprezentacja Samochodów
„SKODY“

ul. Dąbrowskiego 3ę 
Tel. 13-41

Pg 2995-10.11

Zł 300,-
nagrody

za wykrycie i przyczy. 
nienie się do zwrotu 
skradzionego towaru. 
Ostrzega sie przed Łup. 
nem kart do gry, wie­
cznych piór, ołówków, 
automatycznych portfeli, 
złotych stalówek i L p.
ANTONI ROSĘ

ul. Nowa 8.

ng 7254

Korzystna lokata kapitału
oddam reionową Hur­
townię Spirytusową Mo­
nopolu Spirytusowego 
od zaraz korzystnie tyl­
ko za gotówkę. Do ob­
jęcia około 50 000. Zgl 
Kurjer Pozn. zg 10 659

„fidyniaryb“ ~
=1,FARBY - LAKIERY - POKOST

FIRMY J. PEREK - LESZNO 
PO CENACH FABRYCZNYCH Telefon 53-26 
TYLKO WODNA 13 daw. Wielkie Garbary

Pokost czysto lniany kg 1,75. ngnw
Przedsiębiorstwo handlowe w Poznaniu

poszukuje od zaraz

wraz z znajomością stenografji polsko-niemieckiej. Oferty 
z życiorysem i podaniem warunków do Biura Ogłoszeń 
„Par“, Poznań, Al. Marcinkowskiego 11 pod nr. 10,14. 

Pg 2996-10,14
WALNE ZGROMADZENIE PEŁNOMOCNIKÓW 
ZACHODNIO-FOLSKIEGO TOWARZYSTWA 
KREDYTOWEGO MIEJSKIEGO W POZNANIU

odbędzie się dnia 16 marca 1935 r. o godz. 12 w południ* 
w lokalu Towarzystwa w Poznaniu, ul. Fredry 8a z nasię 
pującym porządkiem obrad:

1) Przedłożenie bilansu i rachunku zysków i etrat Towa­
rzystwa za rok 1934 oraz udzielenie pokwitowania Ra­
dzie Nadzorczej i Zarządowi Towarzystwa,

2) Podział czystego zysku,
3) Wybór 4 członków Rady Nadzorczej, ng 63531
4) Wolne głosy.

Zachodnio-Polskie Towarzystwo Kredytowe Miejskie
(—) Ratajski, Prezes Rady Nadzorczej.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Dom
dwumieszkaniowy 14 500. wpłaty 
2 500, reszta amortyzacja. Gru 
szczyński, Pocztowa 30.
__________ zdg fil 237 __________

Willę
dochód, 5200 Laizarz sprzeda bez 
pośrednictwa przy wpłacie 25 do 
30 000 złotych właściciel. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 61 315
Kamienicę nowoczesną

Poznaniu kupię przy wpłacie 
100 600. Zgłoszenia właścicieli, po­
daniem warunków przyjmuje Ku- 
rjer Poznański zdg 61 350

Sprzedam
nowy dom, dochód 5520. wartości 
46 000 ewentl połowę, wpłata po­
dług umowy Oferty Kurjer Pozn. 

zdg «1311

2. PIEW?

Drogerję
wydzierżawię ewentl.

Kto
z Szanownych Państwa wypoży­
czy urzędniczce krytycznem poło­
żeniu na stałej posadzie 200,— zl 
Łaskawe spieszne oferty Kurjer 
Poznaf.sk> dg 1229

Przedstawicielstwo
przyjmie kup ec, posiadający go­
tówką lub przyjm e inne odpo­
wiedzialne stanowisko. Zgłosze- 
nia Kurjer Poznański zdg 61284

Oficer
rezerwy lat 40 poszukuje wspól­
niczki gotówka 2 000 — 4 000 do­
stawy rządowe małżeństwo moż­
liwe, Oferty Kurjer Poznański

______ zdg 61 379
1—2 tys.

poszukuje do finansowania, wy­
twórczości aparatów wysoki zysk 
zapewniony Oferty Kurjer Poan. 

zdg 61294

wspólnika.
lę ewentl. przyjme 
Oferty Kurjer Pi 
zdg 61168

Wspólnik
(czka) gotówka 1 000 zł do przed­
siębiorstwa dobrze prosperują­
cego. Fachowość zbyteczna. — 
Oicrty Kurjer Pozn. zdg 61 465

I3. LETNISKA 
i UZDROWISKA :i

Willa w Zakopanem
na zboczu Gubałówki blisko cen­
trum słoneczna 8 pokoi umeblo­
wanych tanio do wynajęcia zaraz 
Zgłoszę r.a Kurjer Poznański

ng 7230

I rozum } wola wiodą do zwycię­
stwa, ten tylko zwycięża komu 
nie brak męstwa: a męstwo o- 
siegnie to nie jest przesada.

Webera podwieczorki
kto codziennie jada ful. Nowa 4) 

ng 5939

6. OŻENKI

Znak oferty naprzyklad: n 3695, z 21025, d 1811 
i t. d. — 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 11,30, w soboty i dni przedświą-

teczne przyjmuje się do godz. 11,15.

Panna
lat 34, z rodziny kupieckiej, wy­
kształcona, spokojnego usposo­
bienia wyjdzie zamaż. Łaskawe 
zgłoszenia do Kurjera Poznań­
skiego zdg 61 159

Kupiec
i»t 27 posiad- własny skład kol.- 
delikatesowy, Poznaniu szuka 
panny gotówka dla dobra własne­
go. Cel matrymonialny. Oferty li 
tylko z fotograf ją do Kurjera Po 
znańskiegr zdg 61 086

Kupiec
lat 27. posiada własny skład kol 
delikatesowy. Poznaniu szuka 
parany gotówka dla dobra wła­
snego. Cel matrymonjalny. — 
Oferty li tylko z fotografia do 
Kurjera Poznańskiego zdg fil 086

f 775,—
¡dębowa sypialnia jadalnia, gabi­
net. kuchnia tylko Fabryce >l? 
bli Rynek gródecki, żydowska 4 

zdg 60 091 J

Maszyny
do pisania

biurowe 
i

kufereezkowe
..Continental*

Triumf techniki. JakoSC nieH 
ścigniona Przedstawićielsin*'
Przygodrki, Hamoe. 1
Poznań Sew Miełżvńskiego 
Tel. 21-21. ng6‘tf

7. SPRZEDAŻE dziecięce dobre 
27 Grudnia 15

Wózki

Kawaler
lat 28. wojskowy poszukuje pan­
ny. cci matrymonialny. Zgłoszę-, 
ma Kurjer Poznański zdg 61 1781

Meble
poleca najtaniej
K. Bakoś Stary Rynek 51

zdg 59 318

tanie .Gub 
podwórze, 

zdg 59 917

Meble kuchenne
najkorzystniej kupisz Wytwór 
nia Mebli Kuchennych. Piaste» 
w a 3. Koniecki. zdg 60 $,

Poznaf.sk


Numer 107

Samochód ciężarowy
$ tonnowy ..BUssing • z przyczep­
ił 5 tonnowu. opony pe.no gumo­
we. »upetnie gotów do jazdy na- 
trchmiast na sprzedaż. Również «0 KM

motor
Diesla fabryki Deutz bez glów- 
r.ej osi. Ogorzelińskie Młyny, T.

Chojnice. zdg 60 992». O. p.
Meble

Idzielnia__________ Spól__
larska, Dąbrowskiego 83/85.

Sto-najkorzystnicj.
jbro
zdg (JO 645'

Maszyny do pisania
inai- duzi rtowe i uży­
wane uaiwiekszy wybór 
— na.i*ż»Zfc ceny. — 
Uwa-ancja. — Skóra 

S-ka. Poznań. Aleje 
Ma-cinkowskiego nr. 23- 

ngr 6689 I
Lodówek

kilka sprzedani. Marszalka Focha 
129. zdg 81 069

Domek
parterowy, mu-ym.y 
ściu. nadajacy ai. 
sprzeda llybizoartskl, 
Kynek 18. 

Meble
najtaniej poleca

Baranowski
Poznań Podgórna 13.

____ Pb 2513 14 48.1/2 ______

Parkietowe posadzki
losiarcza soli lnie i fachowo zna­
na firins
Koraszewski i Marweg
Poznań Plac Wolność; 14a. 

dg 1156 7
Kolonjalkę

mieszkaniem bez konkurencji ta­
nio sprzedan z powodu wyjazdu 
Adres Kurjer Pozn. zdg 61 269

Kultywator
jedenastozybowy korzystnie na 
sprzedaż Konrad Mnczyński — 
Mieścisko powiat Wasrowiec,

na 7213 44
Skład

towarów krótkich dobrym poło­
żeniu zaraz. Adres Kurjer Po­
znański zda 61 3301

Zakład
sprzedam. Oferty

Sródmie-I
na skład fryzjerski sprze ans

Mosina.| rjer Poznański zdg 61220
n 6667

Parcelę
Gdyni — Riimja Zagórze 2 500 
m. kw. dobrem położeniu sprze- 
lim 3 000 zł. przywłaszczenie 
zaraz. Oferty Filja Kurjera Po­
znańskiego. Gdynia. _zdg 59 84)3

Również Pan
winien sic przekonań, że materia­
ły na imrnnin płaszczę, najko­
rzystniej w fabryce konfekcji 
męskiej Edmund <5 rześkowiak. 
Stary Rynek 83. Pg2072-18.81

Sprzedaż — Naprawa
wiecznych piór 

wszelkich systemów 
Skład Papieru — 
Montownia Wiecz­
nych Piór — Józef 
Czosnowski — Po­
znań. Ratajczaka 2 
„Asygnaty Kredyt",

ng 882
Jadalnie — sypialnie

tapczany, kanapy, leżanki, klubo 
we garnitury alabastry, biurka 
najtaniej. Dom Komisowy. Wro­
niecka 618 _______ _ng_ę!l29

Brzoskwinie
morele i wszelkie inne drzewa i 
krzewy owocowe, także Mas.no- 
lie. Clematisy wielkokwiatowe, 
róże i bardzo 1 czne gatunki drzew 
i krzewów ozdobnych, w wiel- 
kim wyborze i po tanich cenach 
polecaj« Otrody Kórnickie. Kór 
nik kolo Poznania. Katalogi u 
oferty na żądanie __ dg 1—6

Nieruchomość
w Kórniku przy ul. Poznańskiej 
nr. 94. Dwa domy mieszkalne, 
masywne 27 ubikacyj. 1 budynek 
na mleczarnie, chlewy, wozownia 
duży ogród owocowy i warzywny 
Płaszczyzny pod zabudowania, 
podwórze i ogród razem 0.50 hn

’ korzystnie sprzeda ..Samopomoc 
. Kolejarzy;,' Poznań. Piekary nr.

16)17 Pasaż Apollo.
Pg 2 915-53,376

Kafle
tanio, Milich. Dolna Wilda 21. 

zdg 60 278

Ku

Kieliszki — Szklanki 
Porcelanę — Alpakę

Fa. C. Ratt
Pootnań, 27 G -u-ln', 4.

zdg 61222
2 platformy

w dobrym stanie na 40 i 60 ctr na 
«nrzedaż osie patentowe. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 01 3<>2

stojący

skórzany

Matejki 2

Zegar
Fotel

— len w'cc
Żyrandol

Maszi
do pisania sprzedam, 
ski, Pierackiego 15.

2 łóżka
szafa, jasno-debowe 
Szamarzewskiego 56, i

»dg 61 470

w’agę 
Adres

P 1971

Kawczyń- 
zdg 61 371

sprzedam.
1. 26.

3 pokoje
_ kuchnia, balkonem, pokojem 
dla aluiacej. słońe>czne. wejście i 
łazienka wspólna Chełmońskiego 
21. III. p. m 7 od zaraz do wy­
najęcia. Z opalem zł 114 mieś, 
przez cały rok. Zgłoszenia 2—4. 
mieszkanie 4. d-z 11*53

Salonik
decyinajia korzystnie.
wskaże Kurjer Poznański 

sdg 61 472

Jednopokojowe
mieszkanie zaraz. Oferty 
rjer Poznański zdg 61 335

7

Ku

Centralka telefoniczna
automatyczna. Siemensa. 23 ImJe 
kompletna do sprzedania. Strab- 
skl. Milanówek. zdg fll 467

Fortepian
dobrym stanie 459. Oferty 
rjer Poznański zdg 61 449

Ku

Fryzjerski
zakład tanio sprzedam. Adres 
Kurjer Poznański zdg 61 386

11. KUPNA

Antyki
przedmioty okazyjne kupuje — 
sprsedaje. przyjmuję komis .jL«mna*‘ <2 ł t* Komis mli’ 

Strzelecka. Pg 2J17-5Ü.272

Beczki
oliwy, smoły. każda Ilość. -- 

Wierzbięcice 30 38. telefon 60-14. 
Pg 2979-53,404

od

Dropsiarkę
kupię (tpiesz/.ie. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 61 132

Głośnik
..Nora“ tubowy Oferty Kurjer 
Poznański zdg 61 152

Leice
ewentl. z Przyborami kupię 
dysław Szymański. Mosina.

zdg 61 150

Narzeczonym
obrączki ślubne para złote od 12 
do ICO zł poleca. Chwilkowski. I Zgłoszenia 
św. Marcin 40. zdg 61 396

Singera
damska tanio. Szewska 11, mie­
szkanie 4. zdg 61 397

Snrzedam
spiesznie skład spożywczy. Ży­
dowska 31. zdg 61 399

spożywczy

Wła

Kupię
tłom nowy do 40 000 zł., wpłat: 
20 000 zł. Pośrednicy wykluczeń:

do Kuriera Pozn. 
zdg 61 225

Gramofon
walizkowy kupię. Oferty cena 
Kurjer Poznański zdg 61 369

Skład
towarów krótkich kupię. Oferty 
z cena Kurjer Pozn. »Ig 61 334

odnowione piętro 
Działyńskich 8.

od zaraz, 
zdg 61 336

3 pokojei kuchnia laz.enk# od gospodarza 
zaraz. Za Bramka 5a.

»dg 61 349
Czteropcrkojowe

sloneózne. wysośti parter, Da_ 
browfck-iego 69. zdg 61 457

pokojowe
mieszkanie komfortowe, dźwig, 
centralne, ogrzewanie na Y, a 
lach

6

Leszczyńskiego. Oferty dQ 
. ra Poi 

od kwietnia.
_ _ ________ _ _ ty

Kurjera Poznańskiego zdg 81 437

Oberża
aa,a. Bklad. 40 mórg pszennej, 
nadkompletnemi wspaniałemi za­
budowaniami, inwentarzami, bez­
konkurencyjne 22 000. wpłaty 15 
tys. Bartkowiak. 1’oniewo.

zdg 61 161
Restaurację

śniadałnie, centrum Poznania 
sprzedam. Oferty Kurier Pozn. 
________  zdg 61 207 _________

Maszynę
damska sprzedam. Nowy Rynek 
2 - 3.______________ zdg 61 208

Jadalnia
solidna czarna. Żydowska 33. 

zdg 61 217

4 pokoi I ,
nowym domu szukani od gosno-1łazienka 
darza. ■/« roku zgóry. '>f‘ rty Ku- mieszkanie 
rjer Poznański zdg 81 3b7 _____

Człeropokojowego
słonecznego, poszukuje wyższy 
urzędnik. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 61 458

13.J3ZÜKAJÄIESZK.

Spokojna
sumienna, pracowita, rodzina po­
szukuje portjerstwa. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 61 171______

Trzy
słoneczne wygodami zapłacę zgó- 
ry. Oferty Kurjer Poznański

zdg 61184
Poszukuję

pokoju kuchni parter, gospodarza 
pewny płatnik. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 81 210

’14. ZAMIANA
MIESZKANIA

Zamienię
l-pokojowe l»rzy Szamu-rzewski 
go nu Awatpokojowe. Oferty 
rjer Poznański zdg 61 412

Ku-

15. POKOJCJJMEBL.^

Komfortowy
frontowy utrzymaniem, elektrycz­
ność winda. Plac W olnońci 10 
m 13. ztlg81 888

9, m. 9.
Śniadeckich

zdg 61 205

Pokój
u meblo wa ny. «t rzy m a ,
zienkn. 3 Maja 3 a — 20.

zdg 61 21»
Plac

Nowomiejski 9, ro. 13, 
niem. DrożdżewsjŁa.

Człeropokojowego
komfortowego wprcsl od gospo­
darza za czynsz ustawowy po­
stukuje wyższy urzędnik. Oferty 
Kurjer PiMtiiniiski zdg 61 143__

Dwupoko j owego
gospodarza. ” rzędni k pańtftifro- 

Orferty Kurjer Poznański 
zdg 61 110

od
wy.

Dwupokojowego
kuchłdę postukuję. Oferty 
rj«r Porznąńtski zdg 61 135

Ku-

la-

utrzyąia- 
zdglll 214

Frontowy
telefon, Skarbowa L 
8. zdg 61 I W

na stanowisku 
niekrepujacęgo. 
Oferty Kurj-r 

zdg

Pan

niski

pokoja
Jasnej,

Skład Fotograficzny
..najlepsze po ożenie . apftrat używany kupię. Wodna 13 

drogerja. zdg 61 423
_____ . naj .

korzystnie. Wodna 27, Cukiernia, 
zdg 61 401

Porcelanę — Serwisy 
/Jaakę — Noże, widelce 

Szkło — Wyprawy
kupić można najkorzystniej 
wprost

Hurtownia Porcelany 
Poznań

Wroniecka 24 (nodwórze). 
zdg 61 406

Jadalnia
„Empire“ Jadalnia 500,- 
láfniií, Bukowska 9.

zdg 61 390
Sto-

Parcele
nrzy Poznaniu przemysłowa mko-
lica tatiiö na »przedni.
nia Kurjer Po<?inań,»ki zdg 60 15,3

dziecięcy,
miatkowa

Wózek
niebieski 30 zł. Pa- 
15, m, 8. od 18—20. 
zdg 61 383

12. DO WYNAJĘCIA

Mieszkanie
obszerne dwupokojowe z kuęhnia 
w pobliżu Starego Rynku II. ptr. 
z objęciem mebli do odstąpienia 
najchętniej urzędnikowi. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 60 174

Czteropokojowe
mieszkanie z przynależnościami I 
ptr. ul. Długa 12. zaraz do wy­
najęcia. Informacje dozorca.

zdg 60 905
Centrum

dwupokojow 45,5“.' trzypokojowe 
50,—

„Be-Em-Es“
Marcinkowskiego 21.

zdg 61 093

krzyżowe 
Józefa 2

Pianino
tanio sprzedam, św. 

— 4. zdg 61 381

sprzedam.
Power

Koleinwa 12 
zdg 61 374

Skład papieru
centrum, powodu hraiku kapitału 
obrotowego odertapię. Oferty Ku­
rjer Poznański zd)g 61 473

Pokoju
nieumeblowaneg > i- 
raz. Oferty Kurjer 

Zdg
P< 

;i 15-1
Zupełnie

niekrcpujncego blisko centrum, 
klatki schodowej, elektryczność, 
łazienka, usługa poszukuję urzęd­
nik <)fertv cena Kurjer Poznań­
ski zdg <11 239 ______________ _

Dwuosobowy
piętnastego, panience lepszy za­
raz. skryta 19 1. zdg 61 13.1

2 panny
na pokój z pościelą zaraz. Wroc­
ławska 13, m. 15.

Skrzydło
rnalp, klawiatura, kość słoniowa 
•»0 zł. Głośnik Phillipsa, Akumu­
lator. Poznań, św. Czesława 9.m. 13 ------

Hökt-or 2,5 
»przeda.m. 
anańiski »dg

Leica
z przy'bora.mj tanio 
Oferty Kurjer Po- 
61270

Pokoju
niekrepujacego, spokojnego u Bn- 
motnej poszukuje. Szczegółowe 
oferty Kurjer Poznański

zdg 61 378 _______
Pan

poszukuje śróli mieście miłego, 
przytulnego pr.ko.ru, inożłęwie 
osobne wejście. Zglpize.nia Ka­
rier Poznański zdg <11 3"6

Niekrępujęcego
w okolicy placu S»wię*okrzyskiego 
Ktnrv Kvr.ek od zaraz, inerty 
Kurjer Poznański zdg 61 275

Dużego
pokoju elektrycznością, umeblo­
wanego — próżnego, centrum do 
45 zł zaraz małżeństwo. Oferty 

zdg 61238 , Kurjer Poznański zdg 61 441

Skarbowa 11
m. 6. pokój ; wynajme. zdg 61 251

Mickiewicza
5 — 3. 7r<lg 6f1 198

Pokój
Jackowskiego- 241 m.9, 

zdg 61 228
Przyjezdnym

1,50. Wrocławska 13 — 11. 
zdg 61 389

tibikacyj biurowych. Zwierzy­
niecka 8. Zgłoszenia u stróża. 
Telefon 61-28. zdg 60329

Skład
towarów krótkich z dużetn miesz­
kaniem. niska dzierżawa korzyst- 

. me. Marsz. Kocha 77.
zdg 61 130

Pianina
nowe i okazyjne l)o»m Komjso- 

zdg 61142 wy. Podgórn a 10 a. Mg 61 265

Szyny
65 wys. wieksge i mnipjsze ilości 
korzystnie. Zgłoszenia do Kurje- 
ra Poznańskiego zdg 61 129

Sprzedam
tanio dogp angielska, b. czujna 
9 miesięcy Różana 21. m. 4. 
__________ zdg 61128 _ ___

Rasowe jamniczki
Kurjei Pozneńslci zdg 61194 
8 tygodniowe sprzedam. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 61194

Skład
papieru, tytoni orosperujacy zxie- 
cydPwa/nemai. Pocztowa 29.

zkte 01 338_________ _
Skład rzeźnicki

przy Ryftku Łazarskiem — urzą­
dzony — z powodu choroby za­
raz do sprzedania. Zgłoszemia do 
Kurjera Poz»n, zdg 61 324______

Lodówka
rzeżnicka tanio. 1’a.nijatikcw-a
15 — 11. zdg 61 317

Kolonjalkę
maglem, mieszkaniem sprzedam. 
Adres Kurjer. Poznański

zdg «1 244
Pianino

zagraniczne krzyżowe dla znawcy 
St rzelecka 26 — 3. zdg 61 243

Urządzenie
składu artyku.ów d',p' ich sprze­
dam Dąbrowskiego 12.

zdg 61 149
Ciężarówkę „Ford“

2 tornówkg, pierwszorzędnym sta­
nie sprzedam piac sa.
pieżyński 2a. zdg 61 151

Na post
marmolada owocowa 45 groszy 
Vt kilo, syrop jadalny ciemny na 
chich 38. syrop z miodowym sma­
kiem 42 powidła śliwkowe 70. w
skadaeh fabrycznych Kłodziński, n
pozna '» Wroniecka 17. Stary Ry- HatljO
nj»k 12 Wielka 15 Stary Rynek czwórka prąd stały, wózek dzie- 
35 (wejście z Wiankowej). lcięcy sprzedam. Wroniecka 4.»dg 61447

2—3 pokojowego
blisko Zamku, łazienka, elek­
tryczność, centralne poszukuje 
urzędnik solidny płatnik. Oferty 
lokłśdne cena Kurier Poznański 

zdg 61 231

Urzędniczka etatowa
2 pokoi kuchni, front, słoneczne, 
śródmieściu szuka. Oferty Ku­
rjer Poznański ¡zdg 61 218

1 lub 2 pokoi
kuchni poszukuje od gospodarza 
ipwalida na stałej posadzie. — 
Oferty Orędownik zd 60 481

Urzędnik
państwowy szuka 3 pokojowego 
wprost od gospodarza od 1. 4. — 
Oferty Kiirjer Poznański

* ztlg 61 394

1 — 2 pokoi
próżnych od gospodarza zara« 
urzędmiczika. Z'f’o»sze,njia Kurjer 
Poznański zdg 61 257

Poszukuję
okoje komfortowe z ogródkiem'pokoju z kuchnia najchętniej i,a- 
lołacz. Mazowiecka od 1. 4. do zarz, Jeżyce wprost od gospoda- 

wynajeńia. Oferty K urjer Pozn.' rza, czynsz pól (ewentl.) rok 
zgóry. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 61 366
__________ zdg 60 298__________

2
pokoje, kuchnia, stajnia, front, 
suterena, dogodne dla handlarza 
wprost od wlaścicie!a 
Łukaszewicza 15. m. 13.

zdg 61 232
Wynajmę

33

Szymańskiego
I._____ zdg 61388

Słowackiego
17 elegancki, eeuitrajine. 

zdg »11 397 _____ _
Dwuosobowy

Półwiejska fi m, 18. zdg 61 399
Próżny

pokój wynajme. Patrona Jac­
kowskiego 25. m. 22. zdg fil 2;>9

Dwuosobowy
Bukowska 9 - 3. zdg 61 258

Pocztowa
Panu

11: m. lii. zdg fili 387

klatki 
Sik a 7

Pokój
światło elekt r.

Stolarnię
z azopA z obróbka na miejscu, 
plac przetn<hundlow.y z stajnia i 
garażem tanio do wynajęcia. — 
Zgłoszenia Mabckiiego 34, m. 6.

®dg 61 111

f rontowe 
3,

2
biura. Podgórna 

zdg 61 126

Ubikacje
suterenowe Wielkie Garb ary 

olnc, dozorca.
-, zd.g 61 193 •

16,

Szukam
składu przy ruchliwej ulicy. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 61 252

Lokalu
na przemysł do 169 m2, śródmieście 
poszukuje.' Plac Bernardyński 5a 
prasowalni-a. ®dg 61197

Pó-wie.i 
zdg .01 30S

Aleje Marcinkowskiego
11 m. 8, jeden, dwa.

z d g 61 292

Skład
na filje pieką ska. Matejki 68. 
mieszkanie fi. godz. 2.

.... . . zdy ,61 3.'9,

Kreta 28
Frontowy
- 5.5 Pg 2991-53.417

Cieszkowskiego
fi zdg. 61 345

Pokój
do wynajęcia na dwei osoby. Żu- 
pańskiego 15. m. 5 zdg 61 310

1—2
. . pokoi, kuchni urzędnik państwo- 

wsKazę wy, mata rodzina, dobry płatnik» 
Zgłoszenia Kurier Poznański 

zdg 61 364

Przyjezdnemu
niełkrepuja-ey. Ratajczaka 9 

zdg 6fl 459 __
Młyńska

Pokój
3 pokojowe urzędnikowi, centrum kuchnia gospodarza Winiary za-Właściciel. Zgłoszenia Knrwr I..#--------... J
Poznański zdg 61 250 wiejska 18, mieszkanie 

Zdg 61 448 19.
I. piętro

8 pokoi z przyleglośc. komfortowe 2—4
posadzki zl 215,-— od zaraz do 2 starsze panie do drugiego pie-,----------
wynajęcia, centralne .ogrzewanie, tra zaraz lub 1. 4. centrum 7,1 
Chełmońskiego 21. m. .3. Zgłoszę- roku zgóry. Zgłoszenia Kurier solidnej paniencenia 2 4. u dr. Piechockiego, 

dgllS-l Poznański zdg 61 445

Skład i warsztaty
wolne. Długa 3, m. 9, gospodarz 

dg1279
Lokale handlowe

parter, p5erivs,ze piętro (,po firmie 
„Haftaplis“) do wynajęcia. Infor­
macje Rozmazy nosy »cz, Stary Rv- 
nek 93. zdg 61 348

Skład
najlepszym położeniu. - W. Gar- 
bary. 39. wydzierżawi gospo­
darz._______________ zdig 6i1 413

Lokalu
na warsztat elektrotechniczny

zdg 61 458.św. Marcin lub centrum poszu:
kuję. Oferty Kurjer Poznański

zdg 61 362Pani
pokój, elektryczność 25 zl od za­
raz. Adres Kurier Poznański

zdg 61 450
Jednoosobowy

Ogrodowa 13 — 15. zdg 6t 446
Elegancki

20 19.

Młyn
na Kujawach motorowy 

J nowoczesny, przemiał 
| wydzierżawię zaraz. . Dom 

tanio. Rvhnki sławice, poczta Siniarzewo 
zdg 61 442 szawskie. - zdg

gazowy 
150 cent. 

Go-
¡1 17G

Z powodu
wyjazdu 2 pokoje kuchnia tanio 
meblami. Małeckiego 12 m. 17, 
parter, front zdg 61219

Restauracja
zajazdem lub na inne cele. Pięć; 
pokojowe, dwoma wejściami i 
czteropokojowe z pnzynałeżnościa- 
mi zaraz, św. Wojciech 3 gospo­
darz. zóg 6t 153

r o oram

WARSZAWA

Skład urzędzeniem
najruchliwsza ulica tanio, niska 
dzierżawa, D’uga 8. m. 6. 
_________ zdg 01 320 ___________

Okazyjny
skład. Wielka 20. sprzedaj« ku- 
pujo wszelkie urządzenia domowe 
— biurowe. ng<7747

Kamienicę
centrum miasta nawiasowego do­
chód 7f>f>0 sprzedam 55 600 Wł. 
Kaniewski. OosWń. ng 7251

Pianino
czarne — prawe nowe —, smrzc' 
dam. Wyspiańskiego 9. skład ga­
lanterii. Pg 2992-33.418

Magnet — startery
reflektory Boscha mapka, wen­
tylator, karose-rja ..Protom“. — 
,,Spręży na“, św. Marcin 69. 

zdg (51 4*1'5

ja,k nowy 
»kiego 8. 
torów.

Rower
korzystnie Kraszew- 
Ładowania Aikumula- 

zdg 6»1 <1

zdg 58 591/2

Siedmiopokoj owe
mieszkania zaraz tanio wynajme. 
Zgłoszenia telefon 71—61.

zdg 61 284
Sześciopokojowe

komfortowe, centrogrzew, maj. 
Matejki 68, mieszkanie 6, godz. 
2. zdg 61 338

Czteropokojowe
komfortowe, obszerne, słoneczne, 
ogrodem, willa, Łazarz, Jaro- 
chowskiego .58. p:o*^n

zdg 61304
Pokój

kuchnia zaraz, czynsz zgóry. Zgł. 
Dolna Wilda 13'-»4. narter.

zrłg 61 282 _____
3 duże

pokoje, balkon, komfort, 4 minut 
stacji Dcbiec, 15 minut tramwaj 
od 1. 4. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 61 288
5 pokojowe

l. ptr. wolne 1 marca. Długa 3.,
m. 9, gospodarz (Zielone Ogród-'
ki).____________ dg 1280

i pokoje
z przynależnościami, słoneczne, 
suche, ciepłe, wolne od 1 kwiet­
nia. Obejrzeć można w godzi­
nach 4—6. Wrocławska 14, m. 9 
Pośrednicy wykluczeni* 

zdg 61 421

środa, dnia 6 marca. 
6.36: audycja poranna: 12,65 

koncert sekstetu kameralnego 
Nimy Mańskiej: 12.50 Chwilka 
dla kobiet: 12.55 dziennik połu­
dniowy; 13.60 muzyka popular­
na (płyty): 15.45 koncert zespołu 
Tadeusza Seredyńskiego (ze 
Lwowa): 16.36 klub jakiego do­
tąd nie było" — odczyt z cyklu 
..Ze świata dziewcząt" — wygi, 
p. Zofja Miszewska: 16.45 mu­
zyka (nłyty): 17.66 odczyt kształ­
cący: 17.15 wieniec pieśni ludo­
wych śląską Cieszyńskiego (cykl 
II) w oprać. Henryka Niczego: 
wykona chór mieszany stowa­
rzyszenia kolejarzy śląskich pod 
dyr. Henryka Niczego (Tr. z 
Katowic): 17.35 krótki koncert 
organowy w wyk. prof. Kali­
nowskiego z Wilna: 17.56
..Książką i wiedza". O książce 
prof. Kendala „Nowoczesna al­
chemia" — (odczyt — wygi. dr. 
Jerzy Bannigairten: 18.66 15 mi­
nut starej muzyki; 18.15 „Weso­
ły sketch" p. t. „Nietaktowny 
człowiek": 18.36 skrzynka tech­
niczna: 18.45 muzyka salonowa 
z płyt: 19.15 „Wiecej drobiu" — 
(pogadanka rolnicza): 19.25 Win 
domości sportowe lokalne: 19.3# 
wiadómośei sportowe ogólnopol­
skie: 19.35 utwory na viola
d'atnore w wyk. Jana Rakow­
skiego z Poznania: 19.56 poga­
danka aktualna: 20.90 fragmentj 
operowy: 20.15 wieczór mickiewi­
czowski z Wilna: 26.45 dziennik 
wieczorny: 20.55 jak pracujemy 
i żyjetpy w Polsce: 21.66 kon­
cert-chopinowski w wyk. Henry­
ka Sztompki- 21.36 odczyt w je-

zyku obcym: 21.46 recital 
waczy Stanis’awy Korwin-Szy- 
manowskiej: 22.15 muzyka salo 
nowa.

środa, dnia 6 marca.
Poznań — 6.36 audycje po­

ranne z Warszawy; 11.57 tr. z 
Warszawy: 13.55 przegląd giełd., j naga 
wiad. gospod. roln.; 15.45 trans-! retek 
misje ze Lwowa, Warszawy. 
Katowic i Wilna: 18.66 tanga 
śpiewane (płyty): 18^9, War­
szawa— 18,30 program czwart­
ku literacko - artyst. w pała­
cu Działyńskich (wygi. dr. K. 
Troczyński): 18.40 życie kult., 
art. i simłeczne Poznamia: 18.45 
utwory taneczne z płyty: 19,15 
pognd. roln. p. t. „Króliki" —
(wygi. p. A. Kitzerman): 19.25 
wiad. sportowe Poznania; 19.30 
z Warszawy: 19.35 utwory na 
wiole d‘amore w wyk. J. Rakow­
skiego. Przy fortep. próf. Wł. 
Raczkowski; 19.56 tr. z War­
szawy: 26.66 fragment operowy 
20.15 z Wilna i Warszawy; 21.30 
wieczór literacki: 21.46 z War­
szawy; 22.60 koncert: 22.15 — z 
Warszawy.

ZAGRANICZNE
Środa, dnia 6 marca.

Programy zagraniczne — IIil- 
versum 20.43 ..S-kandał oko’n 
T^nnh&uaera“ słuchowisko: 22.30 
tr. Z Londynu: Radio Paris — 
21.00 koncert k&meralny. Koe*

śnie- nigswusterhatisen — 12.C0 kon­
cert. z Mannheimu: 13.10 płyty: 
14.00 rozmaitości z h’yt: 16.00 
koncert z Gdańska: ,18.00 kon­
cert solistów: 20.45 muzyka dę­
ta ze świata Londyn — 21.39 
koncert symfoniczny. Luksem- 
hnrti — 21.20 koncert, popularny 
21.40 koncert luksemburski. Mo­
tała i Sztokholm — 20.00 „dziew­
czę że zło-iosro zachodu“ op. Puc­
ciniego. Kalnndborg i Kopen- 

~ 20.00 z klasvcznych ope- 
wiedeńskich:. 2’.15 muz'-ka 

ka: 22.15 muzyka wD.-ka:
Oslo — 21.00 koncert. Bu’'a-ć
pęszt — 19.31) ..Marta“, op. Flo­
towa — z opery królewskiej: — 
Beromuenster — 19.50 au»l: a
religijna na Popielec. Chór gr»‘- 
gor.iańsiki i soliści. Stuttgart 
20.45 audycja pn-biélcowa. W’c- 
dcń -- 19.30 mnizyka lekka: ?9.n5 
konćert symfoniczny: 22.23 ’ - ’ 
cert wojskowy. Praga - 19J5 
koncert z Morawskiej O -t rr. w : 
11.05 aka'lemja z okazji 85 i 
nicy urodzin prezydenta M - 
ryka. Tr. z auli u»niwer..? ’ u 
Karola: 12.35 koncert: 15.” >
koncert z Morawskiej Ostrawy: 
19.00 koncert galowy z c’ n’ii 
85 rocznicy urodzin nrczvd ’'<n 
republiki czesk • -' iw/if';:<*j. Mo­
nachium 29.50 k - »rt \vi
czorny. Kołonja 23J5 km • ’ 
fortep.: 21.15 koncert r-1: ••
na Popielec. Rzym ‘P 03 tr. z 
opery. Medjetan 23.45 ktn 
dja: 22.09 konenrt wiohnow .
Bukareszt 29.05 koncert f 
pianowy. 20 45 pi<‘śn; ru; : 
skię. Królewiec 20.45 ’ i i 
popularny. Wroclaw — 29.59 t< 
z. Mon.acbjnm. 22 20 tr. nrmh 
narodowegd turnieju hipicziio,) 
z Kolonii.

pr.ko.ru
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I Co jest a

• * się wkrótce

Zgubiono
pierścionek brylantowy 21 lutego 
Ostroróg tramwajem Artyleryj­
ska. Proszę o oddanie za wyna­
grodzeniem: Artyleryjska 6. mie­
szkanie 7._____ zdg 61 217

Ekspedientka Podręczna i
rzeźnicka samodzielna, jeżyk nie- do szycia poszukuje pracy małe 
raiecki. poszukuje posady od 15. wynagrodzenie. Oferty Kurjer 
3. Oferty Kurjer Poznański "

zdg 59 939

ng 7255)6
Interes zbożowy

istniejący kilka lat blisko Po­
znania _ natychmiast do wydzier- 
zawiania wraz z mieszkaniem 
dwupokojowem. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 61180

Wydzierżawię kiosk
letnisko sezon od 11. 4. do 15. 11. 
7 lat w_ jednych rękach, obrót 
dzienny 70 złotych. Mosina, re­
stauracją ,,Basta“. zdg 59 290

Rolnik
/„.(bowiec s?uha dzierżawy ca. 
pil mórg najchętniej bez inwen­
tarzy Dokładne oferty do Ku- 
rjera Poznańskiego zdg 61 239

Warsztat
rzeźnicki z maszynami. Wroniec- 
ka 3. rn 8 zdg Cl «97

Skład
1?N7 z tni“szKaniem centrum inia 
s!a wydzierżawienia. Włady­sław Karni" ski. Gostyń. 1

ng 7229'30

Dewizkę
inicjały J. D. Znalazcę łaskawy 
zwrot wynagrodzeniem. Mickie­wicza 7 — 9. zdg 60 979

Koło
samochodowe zapasowe zgubi’em 
hn.p Poznań —- Piątkowo, dnia 
4. 3 oddać ul. Skośna 18. F-a 
-Drucn, wynagrodzeniem»

zdg 61 249

TEATRY
Poznań, wtorek, 5. 3.

TEATR POLSKI — Dziś
„Rozkoszna dziewczyna“. 
Środa,- 6. 3. „Lekarz mimo 
woli“.

TEATR WIELKI (Opera):
Teatr nieczynny z powo­
du generalnej próby do 
„Krainy uśmiechu“.
Środa, 6. 3, Koncert sym­
foniczny.
Czwartek, 7. 3. Przedsta­
wienie zakupione.

TEATR WIELKI:

Zgubiono
26 bm. Bazarze. Białej Sali 
obrączkę ślubna monogram H. 
II. Łaskawego znalazcę proszę 
zwrot, wynagrodzeniem. Dobro­
wolski, Chełmońskiego 21, m. 6. 

zdg 61 330

Kuchmistrzyni
zarzadczyni, która zna się na 
kotłach parowych, kuchni elek­
trycznej, wegetarskiej, pracowa- 
!ttoAAl?^zyc^ zakładach ponad 1800 ludzi poszukuje posady raz ' ‘ ‘

Poznański zdg 61 387
Posługi

Rutynowaneg o 
ekspedienta

z gotowaniem i praniem od zaraz d]a dzial, n<.Sion warzywnych i 
łub 15. Oferty Kurjer Poznański kwiatów jak“ silę sezonowo po-

zdg 61 377 _________  mocnicza posz lkuję. B. Hozakow-
ski, Toruń Specjalny Skład Na-

ludzi poszukuje posady za- „£.23:; 
lub później. Oferty K urjer.
^ański zdg 61 158 T

biały
Kuker. 
Ma ich 
mych.

Pies
czarne laty, 

Zwrot uszy długie

Poznański
Poszukuję

jakiegokolwiek zajec.u.

Szukam
posługi. Oferty Kurjer Poznań

Leśnik
| kawaler. 10-letnia praktyka po-

wynagrodzenie. i™ielA„z,ożS kaucje... Oferty Ku- 
lluchonie- 
zdg 61 363

.. . -------- ... „¿grodzenie. “,U3BS ,K.au<7<?Majchrzak, Zakład Gluchonie- rJcr Poznański zdg 61160

Odciski

dg 1271
Aptekarza(ki)

pomocnika wzgl. młodszego magi- 
8tra z praktyka, władającego je­
żykiem niemieckim, przy skrom-

zawód'^kuje posady od 1. 4. 1935. -jnych warunkach.

Młoda wdowa
rutynowana książkową • kores 
pondentka poszukuje posady. Ła­
skawe zgłoszenia Kurjer Pozn.

______  zdg 61 170

radykalnie usuwa tylko pasta lub . , płyn „KGO“. Do nabycia w dro-' wo-iskowy ---- ™«ilem w;gerjach
Emeryt
lat 34, szuka posady

Dziewczyna
Z dobrem gotowaniem czysta. — 
uczciwa do wszelkich prac domo­
wych. Pocztowa 23 — 10-

zdg 61 2z>3 ________

Łaskawe zgłoszenia Kurjer Po-1dniem 1 "kwietnia 35?°Mieszi
znański zdg 61 306_____________|j utrzymanie przy aptece. Refe-

Dziewczyna rencje z połap««» . warunków
szuka posady do wszelkiej pra­
cy. Oferty Kurjer Poznański 
_______ zdg 61 268

e z 
a nie

Stałą
prace w przedsiębiorstwie metalo­
wym otrzyma pracownik Posia­
dający 1—2 tysięcy złotych Ofer- 
ty pod Kunę* Pozn. zdg 

Miejscowych 
zastępców, (zastępczynię), inteli­
gentnych. — poszukuje znane 
przedsiębiorstwo handlowe, dzia­
łu chem .-technicznego. Oferty j 
fotografia oraz podaniem dotych­
czasowej pracy pod ..Pilność do 
Biura ogłoszeń Sl-attera, Kraków 

ng 7297 __________proszę skierować do Apteki Kla­
sztornej, świecie n. W.__ dg 1239

Potrzebna
od 15. 3. dziewczyna do wszyst­
kiego z dobrem gotowaniem do. 'poznańskilepszego domu na prowincje bli- ¿głoszenia Ku jer Poznański 
sko Poznania. Zgłoszenia piśm.
do Kurjera Poznaóskiego pod 

____ zdg 59 063 ______ _

Trio
pierwszorzędne, koncertowo - dan- 

a. śpiew podwójne instru» 
wolne od 16 3. lub 1. 4,

cingowe. śpiew 
meny.Pokojowa

szuka posady w lepszym domu z 
szycie a prasowaniem, praniem. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 61329

Gotowaniem
praniem pos-zokuje uczciwa pra­
cowita postoi tri oraz dla 15.-letniej 
dziewczyny posady do dzieci bez 
spania. Oferty Kurier Poznań­
ski zdg 61 3f18________________

ng 7246
Bufetowa

kaucja zaraz potrzebna. Aleje 
Marcinkowskiego 2t) Tunel War. 
szawski. Pt? 2990-03,416

ng 6364 malem wynagrodzeniem. Oferty 
——— I Kurier Poznański zdg 61 181____

Ekspedientka
cukierniczej

Podatkowe
sprawy ząlat» am setki do-lbranży piekarsko' brych rezultatów. Plac Wolno-1- - Pleltar’:,co
Sei 2 — 8. zdg 60 701/2

Krawcowa
w dom i poza dom. Pietraszew- 
ska. Poznań. Wielka 10 — 8

_______ zd 61 211/12

przyjmie posadę od 15. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 61 182___

Przychodnia
uczciwa poszukuje posady. Ofer- 
ty Kurjer Poznański zdg 61206

Ekspedientka
z kaucja od 15. 3. potrzebna do 
piekarni. Zgłoszenia: Kraszew­
skiego 8, m. 19. między 11—12. 

zdg 61 215

Przyjdź!
Znam „Twoja przyszłość30 — 8 Wrót Marcin 

zdg 61 227
Poszukuję

koncesji z peinem wyszynkiem. 
Adres wskaże Kurjer Poznański

 zdg 61 262

Szofer - mechanik
kawaler po wojskowości, sumień- 
oy. trzeźwy poszukuj*» pracy, 
¿.głoszenia Kurjer Po«n, 
__________ zdg «1 131 *

Dziewczyna
do wszystkiego szuka posady. — 
Oferty Kurjer P<yzn. zdg 61 0ÍW5

Panienka
pracowała w sali operacyjnej w 
szpitali» szuk\ pracy przy dokto­
rze. Oferty Kurjer Poznański 
_________  zdg 61 186

Znana
wróżbiarka Adarelli przepowiada 
przyszłość z cyfr — kart — reki.
Przyjmuje 10 rana do 9 wieczo­
rem. Podgórna 13. mieszkanie ~
10- fro"t. zdg et 234 Gosposia

T>r,c-y..lrn,-nn.n dobra kucharka pilna, dlugoiet-rOSZUKnjemy nie świadectwa zaraz lub później
tygodniowo 200 kg masła I gatu- szuka posady Poznań. Gdynia. — 
nek z okolic W--eśnl lub Ostrowa Oferty Kurjer Poznański
Wielkopolska. (Nabiał Wijeski w ________  zdg 61 188
Częstochowie ul. Najśw Marji| Prcnoc'.
Panny nr. 5o ng 7215' . . UOSpoSla
----------------------------- dobra, sumienna, lat 32. szuka po­sady. TJ--r.---Koncesji
wódczanej na wy-zynk zaraz. 
Oferty Kurje- Poznański

zdg 61 354
Wróżę

całego życia przeszłość, 
szlość. Kraszewskiego 1

zdg 61 410
przy 

- 13.

2 mieś.
dziecko dziewczynkę oddam na 
własne. Zgłoszenia Piotrowo 2. 
m. 3. zdg 61 455

Szkoła tańców
Kledecka Mikołajczak, św. Jó­
zefa 6. Kur? początkujący szóste- 

CERTY SYMFONICZNE K° ¡h«8’
KON

Środa, 6. 3. XI. Koncert 
symfoniczny. Józef Ozi- 

. miński — dyrygent Mar­
gerita Trombini Casuro 
Klawesyn.

TEATR NOWV Dziś: — 
„Wszystko za miljard“. 
Środa, 6. 3. „Wszystko za 
miljard“,
Czwartek, 7. 3. „Małżeń­
stwo Kitulisa“, premjera

Kursv Handlowe 
Preissa

Skarbowa 11. Nowy kurs
1 kwietnia

zdg 60 223
Nauka kroju

jest najlepszym systemem prof. 
Łewańsfciego. Tomaszewski, uli­
ca Pocztowa 1

handlowe.

Oferty Kurier Pozn. 
zdg 61 189

Gospodyni
z bardzo dobrem gotowaniem 
szuka posadv. Oferty Kurjer 
Poznańska zdg 61 190

Dziewczyna
czysta, uczciwa, pracowita szuka 
posady do wszystkiego. Oferty 
Kurjer Poiznański zdg 61 191

Dziewczę
nPode do dziecka szuka posady. 
Oferty Kurjc-r Poznański 
________ zdg 61 200

Poszukuję
posług- za połój Oferty Kurjer 
Poznański zdg 61 155

Dziewczyna
do wszystkiego szuka oosady za- 
raz. Oferty Kurjer Poznański
 zdg 61 192

Krawcowa *
szyje wszystko dzienn:e 1.25 szu­
ka posady w dom. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 61 241

Gospodyni
zarządczyni, v poważnym wie 
ku poszukuje po«ądv. najchętniej

Kursy
Strzelecka 33. 
zdg 57 638

Czysta
poslugaczka szo ta posługi przed 
południem lub 2—3 w tygodniu. 
Zgłoszenia Kvjer Poznański

zdg 61 333

Stenotypistkę
biegłą, pożądana stenografja. po­
czątki, księgcw tśc, wymagania 
skromne przyime. Telefon 54-12

zdg 61 138_______

Fctrzebna
inteligentna gespodyni z wykwint- 
nem gotowanii-m, umiejącą zarzą­
dzić domem na probostwo. — 
Oferty z podar’ -m pensji Kurjer 
Poznański dg 1277 ____________

Służąca
szuka posady zaraz lub później. 
Oferty Knrjo'- Pozn. zdg 61 316

Posady
do wszystkiego lub posługi szu­
kam od 15 bm Ofeity Kurjer Po­
znański zdg fit 343

Młodego
handlowca zdali ego, kapitał pięć 
tysięcy, wspćlp.aca, interes do­
bry szukam. Oferty Kurjer Po- 
znańsk' zdg 61 137

Dziewczyna
z dobrem gotowaniem do wszyst­
kiego potrzebna zaraz lub później. 
Zgłoszenia do Kurjera Pozn. 

zd g 61 136

Ogrodnik
szofer, kawał potrzebny. Oferty 
z podaniem pe-.sji Kurjer Pozn.

dg 1276 ___________
Uczeń

rzeźnicki prage » - • poduczyć. — 
Zgłosezriia do Kuriera Pozn.

dg 1275 _________

NJBZE
KINA

NAJTAŃSZE
PROGRAMY 

^NAJLEPSZE
ng 5484

KINA
Poznań, wtorek, 5. 3.

APOLLO: Jan Kiepura „Dla 
Ciebie śpiewam“.

CORSO: „Parada Rezerwi­
stów“,

EUROPA: „Rewizor z Pe­
tersburga“,

GWIAZDA: „Śluby ulań-
METRÓPOLIS: Jan Kiepu­

ra „Dla Ciebie śpiewam“,
MOJE: „Miłość Tarzana". 
ORZEŁ: „Mściciel Pr'erji“. 
OŚWIATOWE T. C. L.: —

„Miljon" oraz „Nie damy 
ziemi*

RENAISSANCE: „Mord w 
* Trynidad".

SFINKS: „Wielka Księżna 
Aleksandra“ — Marja Je- 
ritza.

SŁONCE: „Jej Wysokość 
ca, luj ę**

TECZA-Łazarz: Młody Las. 
TĘCZA-Wilda: „Zakazana

Melodja".
WILSONA: „Jaką mnie 
pragniesz“.

Załatwiam
od 10 zł miesięcznie ksiażkowość 
koresix'ndencje sprawy sadowe, 
podatkowe, adn irns*»acje domów.
Związki za wodo ve zniżki Ofertydobre gotowanie do wszystkiego 
Kurjer Poznański‘zdg 61 342 ¡polecenia kon:eczne. Słowackie- 

Wcnllm go 38 - 7. od 8 9Wszelką I zdg et m

Służąca

służbę dworską i miasta poleca 
Lewandowska, Aleje Marcinkow­
skiego 16. _ zdg 61341

Dziewczyna
uczciwa, młoda, s-ilna. zdrowa 
dobrem świadectwem szuka po­
sady zaraz. Oferty Kurjer Po 
znańsiki zdg 61 4il9

Ekspedientka
rzeźnicka. jezjk niemiecki poszu­
kuję posady >d 15. 3. Oferty Kn- 
rjer Poznański zdg 59 939

Bufetowa
sumienna, uczciwa, do kawiarni 
na prowincje od 15 bm. potrzebna 
Zgłoszenia z fo^OT”. do Kurjera 
Poznańskiego ng 7 242__________

Uczeń
rzeźnicki dt. lat dobrej rodziny 
Zgłoseznia Szamarzewskiego 34 — 
mieszkanie ri zdg 6t 355

Pcmocnik
mleczarski szuka posady z kau 
cja. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 61 171
Zdolny

terminator fryzjerski przyjmie 
posadę. Of“rty Kurjer Poznań 
ski zdg 61 468

Fosługaczka
praniem potrzebna. Wielka 16. 
m. 3. _________  zdg 61245

Dziewczyna
do wszystkiego zaraz. Prasowal- 
nia, Dabrowsl/ezo 35 37 
_________ zdg_61 154___________

Uczennica
uczciwa zara<, G. Lewicka. Kra­
szewskiego 17 wejście Szama- 
rzewskiegi. zdg 61 300

Pani
do prowadzeń a Filji w Toruniu 
potrzebna. Oferty ,Par“, Toruń 
pod „Kaucja 390“.

Pg 2994-64 20 _______
Pomocnik

banudłewy dc Saiadalni.pierwszo­
rzędna sita wylaezni» z tej branży 
potrzebny od za-az. Odpisy Swia- 
pdectw wraz z podaniem wa­
runków przy wolnym stole 1 
m;eszkaniu presze skierować — 
..Par". Toruń. ..Pomocnik“,

Pg 2993 64.28

Wolontariusz
fryzjersk’ przyjmie posadę. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 61 469

Urzędnik gospodarczy
lat 23 z 5-letnia t>ra»ktyka, ukoń 
czona S-z-kcła Rolnicza p-oszuikuje 
posady od 1 4. 35. lub Później. 
Łaskawe zgłoszenia do Kurjera 
Poznańskiego zdg 61 4i66

Inte igentna panna
gra dobrze skrzypce, pierwszo­
rzędne polecenia przyjmie posa 
dę w zacnym domu do towarzy 
stwą dzieci, względnie starszej 
pani. Wymagania s-kromne. — 
Oferty Kurjer Pozn zdg 61 464

Służąca
bez gntowanm potrzebna. Kana- 
lowa 4, m 1? zdg 61 301

Pianista

Retnszerka
retuszer, fotograf potrzebny. — 
Aleie Marcinkowskiego 8. fono­
grafia. zAn 61 418

Panienka
inteligentna. miła, dobrego cha

starszych 'osób probostwie.! r?kt/ru\ z d7^ej rodzimy, lat 20

Kelnera
rutyn, przyjmie dancing, ul. No­
skowskiego 3. _ __ zdg fć 461

Fosługaczka I, Pomocnik fryzjerski
uczciwa zaraz, Strumykowa !m ^a[iaebn;--^Si,stP^^ 
—--------- ------ -4 B1 ‘°°°|Kurjer Poznański zdg 661 441

Marszantka Poważna
szewika13’ '¿KK Marcinkowskie"1 f'rma ”!uka książkowego, go- 
szeuska. Aleje Marcinkowsk-e- tńwka wyma„ana. nferty kurjer

—H------  290, Poznański zdg 61 426   .
Zegarmistrz “ Zaraz

samodzielny na damskie zegarki i,,», i 4 nntrzebna o-n=r>n«!n do
Ine!ZOfe%ZeKuUe?Voznańskfa" kawafpra- r?adcy Warunek

zdg 61 395

acordeón, jazzbandzista od zaraz. 
Stawna 12. m 4. zdg 61 278

go 13.

dg 914'miejscowość oooie’na. Öfprtv Kill 
rjer Pozn. zdg «1 157

uczciwość i czystość. Oferty 
odpisami świadectw i życiorysem 
i fotografia moż''wie najnowszą 
przesiać pod D. S.. poczta Żba- 

P°- szyń. zdg 61 420
Służącą

do wszystkiego, gotowaniem 
lecona, świadectwa, tylko 2 4. 
Ratajczaka 27. m. 6. zdg 61 400

ukończyła s<zkote gospodarcza po­
szukuje miejsca w dobrej rodzi­
nie z przyła_czeniem do rodziny 
za skrommem wynagrodzeniem 
lub bez. Zgłoszenia uprasza do 
Kurjera Poznańskiego zdg 61 463

Pomocnik
handlowy kolonjalno • delikate­
sowy ukończona szkoła handlo- 
w#, poszukuje posady eksped­
ienta wzgl. podróżującego, miej­
scowość obojętna. Oferty Ku-

Szkoła tańców 
Szczurkówny

zdg 61177, rjer Poznański "zdg'é'í 4Ö2/3

Biurowa
Wrocławska 14,

Maturzysta
udzieli lekcyj 6P groszy godzina? początkującą maszynistka przvj- 
Oferty Kurjer Poznański m’“ ----- p

zdg 61196
Matematyka (ki)

zdolnego, ma'n-a Oferty, wa 
runki Kurjei Pozn. zdg 61 293

(2ŁMUZYKA^

Strojenia i naprawy
fortepianów fachowo tanio — 
mistrz budowy fortepianów. — 
Drygas, Podgórna 10 a,

zdg 6fl 266

< tgloszcnia do 30 słów dla puszu 
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie

drobnych

Panna
z dobrej rodziny, milej powierz- 
cbowoności, sierota szuka posady 
bony do dzieci do zarządu do­
mem samotnej osoby do wyręcze­
nia pani domu lub inna. Łaska­
we oferty skierować pod F. J. 
Poznań, ul. ślusarska 2. m. 13.
_________ zdg 60 996
Technik dentystyczny

poszukuje posady. Henryk Fran- 
kowsk Swarzędz, Rynek 38 — 
(I oznańskic) zdg 60 927

Księgowy
Pjljj'ftnia praktyką poszukuje

Małopolanka
sympatyczna, lat 38. samotna, 
dobrze gotuje, konserwuje, świa­
dectwa dworskie, jako samo­
dzielna gospodyni, kuclia-rka zaj- 
mie sie domem tam. gdzie brak 

rn ? 0“ '’y^o“oX“«r ««’«j »u'» •'«i p «z-y j - k obi oce j rek i Ła s k of »H- M a - 
d^eniP da U. Nowy Tomyśl, ul. Dwór-
Poznański 6i 246"^ KUnCr 1

Praktyki
rolne! poszukuje student z:emia- 
nin. Poddębice (łódzkie), skrzyn-

. zdg 61 461

Starsza
inteligentna, religijną panna, do- 
bremi świadectwami zna szycie.l ka 40,
^¡e;ieck^3%o/aafryra^:| Ślusarz - mechanik 
chowawczyni wyreczyc'el'ki pani obeznany z reperacja maszyndomu. Oferty Kurier Poznański 

zdg 61 297

Ekspedientka
inteligentna szuka oosady. Oferty 
Kurjer Po-zn zdg 61 298

Inteligentna
panienka. 5 klas gimnazjalnych 
szuka posady do dzieci. Oferty 
Kurjer Pozn. zdg 61 209

Dziewczyna
młodsza, do wszelkich prac domo­
wych lub dzieci. Od zaraz lub 15. 
3. Oferty Kurjer Pozn.

adg 61 303

ślusarz
lat 27. przyjmie posadę warszta­
cie. portjerstwo woźnego, złoże­
niem kaucji Oferty Kurjer Po­
znański zdg 61 277

Sierota
szuka posady do wszystkiego, — 
umie gotować i szyć, zna polski, 
niemiecki jeżyk. Oferty Kurjer 
Poznański zdg fil 260

Dziewczyna

Hurtownika* i 28. ROZRYWKA

drukarskich. torebka rskich i 
wszelkich maszyn przemysłu pa­
pierniczego. oraz maszyn apte­
karskich poszukuje posady od 
zaraz. Zgłoszenia kierować do 
Kurjera Poznańskiego zdg 01 460

Niania
szuka posady, umie gotować. — 
miejscowość obojętna. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 61 4:53

Krawcowa
z dobrym krojem szuka posady 
w dom. Oferty Kurjer Poznań- 
ski zdg 61 368

Dziewczyna
poszukuje posady do wszystkiego 
świadectwa dobre. Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 61 436__

Kelner
miody poszukuje posady na pro­
wincji. Zgłoszenia Kurjer Pozn. 
_______  zdg 61 427

Uczciwa
dziewczyna poszukuje posady do 
wszystkich prac domowych. Ofer-■ ------- ycty Kurjer Poznański zdg 61 424

Panienka
sierota lat _18, poszukuje posa-

kolonj alisty
objeżdżającego samochodem pro­
wincję poszukuje fabryka cu­
krów 1 czekolady, na stały odbiór 
gotówkowy. Oferty Kurjer Po- 
znański zdg 61 404

Dziewczyna
do wszystkiego tylko samodziel­
na od zaraz 25 zf. Adres Kurjer 
Poznański zdg 61 380

Dziewczyna
do kuchni potrzebna. Augusty­
niak, Wielkie Garbary 35

_____ zdg 61 372
Marszantka

samodzielna potrzebna. Oferty 
Kurjer Poznański zd,g 61 367

Bednarzy
kilku, potrzebuję. Zgłosić sie: 
Wojciech Paetz. Przemys'owa 
23- __________________ zdg 61 319

Służąca
sumienna zaraz potrzebna. No- 
waik, Poznań, Dębiec, Brzozowa19. zd * «1 263

Miło
spędzisz wieczór Restauracja 
Eden. Plac Dz’s'owy 11.

Pg 2 891-53.369
Wielka Ks’ężna 

Aleksandra
w języku niemieckim

Marja Jeritza
Kino „Sfinks“. zdg 60 990

Dziś w „Nowej“ 
Podkoziołek

Miły pobyt! Niskie ceny! — Dą­
browskiego 5, przy Teatrze 
Nowym. zdg 61 130

Podkoziołek
urządzą

Londyńska
Masztalarska dla swych stałych 
bywalców. Koncert harfowy,

zdg 61 308
Kino Tęcza — Wilda

Zakazana melodja. zdg 61 310

Humor zagraniczny

^^ly„„r.r!1£y '•Ory'i’.cze,-Ab,.,?nsc-| f?>8zukGje, POBSdy Oć 15. 3. Ła- dy 4 Składzie z przyläczemem T" Nle wchodź' w|
Zgłoszenia Kurjer*Poznański |skawe zgloszęnm.dc Kurjera pj- di rodziny lub dzieci Oferty,ne»llżu

• Kurjer Poznański zdg 61 422 Izdg 60 181 znańskiego zdg 61 291

Uo futro - to Edmund Rychter - co paito - to Edmund Rychter - co ubranie - to Edmund Rychter, Poznań, Ostrów

— Możesz wejść, jestem 
ubrana.

(Hamburger Jll.). S. F.

W-ieikop.
PriorJnJała n* “>>«"8« marzec 1935 roku za oba wydania razem w Poanamhu ( K ,rrzeaptaia W ekspedycji zl 3.20, w agencjach w mieście al 3,50, z odnoszeniem do vJglOSZenia redakSlnego 6n •na 8tronię «-łamowej przy końcu tekstu
----- ■------- 77;; T -W "L3'70' ? pocztę poza Poznaniem ---------------- —- drugief^Tt^j)"^» ?r ’ orTed"»^/2Ub -pi-ate'i> W- "»——................................. ... ............................... .............................. ............................................... .-saasa wst»“Łr
—————————— domu w Poznaniu zt 4.<u. z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem

miesięcznie zł 4.14. kwartalnie zt 12.40. pod opaska miesięcznie w Polsce zl 7,50. w innych 
krajach zl 9.50. W razie wypadków, spowodowanych silą wyższa, przeszkód w zakładzie, 
strajków i Ł p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie mają 
prawa domagania się niedoatarozonych numerów lub odszkodowania.
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